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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Lwowski c k. wyższy sąd krajowy za­

mianował bezpłatnym auskułtantem sądo­
wym , praktykanta sądowego Albina F e i t a.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA
2  c ze rw c a .

D y s s y d e n c i  w ę g i e r s c y ,  któ­
rzy zerwali łączność z stronnictwem liberal- 
nem w celu obalenia projektu ugody au- 
stryacko-węgierskiej, niemieli wielkiego zna­
czenia dotąd, dopóki w agitacyi ograniczali 
się do samego wyboru projektu ugodowego 
przedstawiając wyborcom jego skutki w naj- 
czarniejszem świetle. Widząc, że w ton spo­
sób nie wiele zdziałają, że w najgorszym 
dla Tiszy razie wytworzą tylko pokaźny ale 
do osiągnięcia celu wcale niewystarczający 
obóz malkontentów, przenieśli agitację na 
rozleglejsze pole. Po kraju snują się ajenci 
dyssydentów i niepokoją wyborców surową 
krytyką wszystkich dotychczasowych czynów 
gabinetu Tiszy. Na nieszczęście krytyka zło­
śliwa posiada dość materyalu ciekawego dla 
wyborców, bo ustawa o wydziałach admini­
stracyjnych dotąd budzi niechęć w szerokich 
kołach ludności a zniesienie wiele trybuna­
łów sądowych i inne zmiany w adm inistra­
cyjnym podziale kraju wytworzyły całą rze-
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PAN KOMORNIK
PR Z E Z  AUTORA

„KŁOPOTÓW STAREGO KOMENDANTA"

(Ciąg dalszy.)
Rzeczywiście, nie widziałem dotąd ró­

wnie pięknej kobiety, czułem że robi mi się 
gorąco koło serca, że to gorąco powoli su­
nie się do twarzy, że twrarz płonie, a nawet 
żar o uszy się odbija.

—  Ach zapomniałam pana komornika 
zarekomendować — wyrzekła gospodyni, spo­
strzegłszy z uśmiechem to moje zakłopota­
nie. — Siostrzenica mego męża, Emilia...

Powstałem oddawszy uk łon , na który 
panna Emilia odpowiedziała poważnie, obda­
rzywszy mię tern powłoczystem spojrzeniem, 
którego się do śmierci nie zapomina. Kilka 
chwil nie wiedziałem, co się ze mną dzieje : 
zajęcie ruchomości, podstęp dzierżawcy, śnieg 
duży, wczorajsza podróż , nawet sam kocha­
ny obrońca powierzający mi tę czynność, 
wyszły mi z pamięci. Widziałem tylko czar­
ne oczy panny Em ilii, które mi gdzieś, da­
wno bardzo, coś znajomego przypominały. 
Byłże to s e n , czy młodzieńcze w tajnikach 
duszy chowane marzenia ?... — nie jestem w 
stanie odpowiedzieć.

Obie kobiety były nadzwyczaj dla mnie 
uprzejme, co jeszcze mię bardziej onieśmie­
liło ; przybywszy albowiem w charakterze 
urzędnika egzekucyjnego, nie wiedziałem jak 
tu  pogodzić te  obowiązki z charakterem  mi­
łego gościa , za jakiego mię poczytywano.

Skończywszy śniadanie, przeszliśmy do 
obok będącego saloniku, co mi pozwoliło ze­
brać nieco m yśli, a chłopcom rozpocząć kon­
ną jazdę około wielkiego stołu w jadalni.

— Mamy do pana wielką prośbę — 
rzekła gospodyni przysuwając swe krzesło.

szę malkontentów w osobistych interesach. ; 
Jak  śmiało zapuszczają się w kraj agitato- ' 
rowie dyssydentów, dowodzi pokaźna liczba 
wywołanych dotąd petycyi do izby deputo­
wanych przeciw projektowi ugody. Petycya 
taka ma wielkie podobieństwo do wotum 
nieufności dla posła, wybranego przez oby­
wateli na niej podpisanych. W samym Debre- 
czynie, gdzie Tiszę wybierano dotąd jedno­
głośnie jak Deaka w Peszcie i Gbyczego w 
Komornie, podpisują wyborcy petycyę w po­
dobnym duchu wystosowaną. Nie osiągnie 
ona takiej liczby podpisów, ażeby Tisza 
mógł uważać ją  za smutny dowód, że stracił 
zaufanie znacznej części swoich wyborców, 
ale na wszelki wypadek samo zagnieżdżenie 
się agitacyi antiugodowej jest tryumfem dla 
dyssydentów. Organa najskrajniejszej lewicy 
mają teraz bardzo wdzięczne materyały do 
zapełnienia swoich łamów, bo drukują wszy­
stkie głosy niezadowolenia z okręgów, które 
w izbie reprezentowane są przez liberalnych 
i ugodzie sprzyjających posłów. W każdem 
takiem otwartem piśmie do posła liberalne­
go przypominają mu malkontenci, że przed 
rokiem, gdy ubiegał się dopiero o mandat 
poselski , przyrzekał wyborcom mnóstwo 
pięknych rzeczy, a obecnie zapomniał nawet
0 tak  dzielnie bronionym projekcie utworze­
nia osobnego banku węgierskiego. Jestto 
podobno najsłabsza strona dzisiejszych mło­
dych posłów ze stronnictwa liberalnego, że 
rzeczywiście dopuszczali się przesady w swo­
ich mowach do wyborców i przyrzekali im 
rzeczy, których niewykonalność przy trochę 
rozważmejszem zastanowieniu mogli już 
wówczas doskonale poznać. Ze postępowanie 
ich dzisiejszo nie zgadza się z temi przy­
rzeczeniami, to jest faktem niezaprzeczonem
1 na tym punkcie opierają malkontenci 
swoją agitację. Planom dyssydentów sprzyja 
także niezadowolenie, z którem wiele posłów 
liberalnych nie tai się co do dokonanych 
już dotąd i w przyszłości dokonać się mają­
cych zmian w terytoryalnym i administra-

— Słucham pani...
— Czy nie raczyłbyś pan dla naszego 

spokoju, odłożyć na parę dni swą czynność?...
Nie mogę, pani — odrzekłem przy­

pomniawszy sobie daną mi instrukeyę.
Kobiety spojrzały po sobie — i zda­

wało mi się, że uśmiech ironiczny prze lec ia ł 
z jednej twarzy na drugą.

— To przynajmniej czy nie raczyłbyś 
pan złagodzić nieco formę swej czynności? 
Między dziedzicem a moim mężem zaszedł 
pewien spór, który z tym interesem nic nie 
ma wspólnego. Rzeczywiście panu dziedzico­
wi nic od nas się nie należy; przybycie pana 
na egzekucyę, jest o ile mi się zdaje środ­
kiem , za pomocą którego chce on męża me­
go zmusić do ustępstw. Dlatego sądzę, że 
panowie się. w tych dniach pogodzą, za czem 
i ja  jestem , a tym sposobem egzekucya zo­
stanie tylko formalnością...

- -  Jednakże ja  radbym wiedzieć, do 
czego się ma odnosić złagodzenie, o którem 
raczyła się pani wyrazić.

— Żeby to wszystko mogło się od­
być po cichu, bo to mój mąż zacności czło­
wiek, jak  się pan przekonasz powoli, tylko 
gorączka drażliw y; obawiam się przeto, aby 
doznawszy tyle wstydu, nie był więcej upar­
tym lub nie zachorował...

Milczałem, bojąc się. odpowiedzieć: t a k ,  
a znowu żądanie tajemnicy nie zgadzało się 
z formą prawa i pojęciem o moich obowiąz­
kach urzędnika publicznego.

— P raw d a , że pan to zrobi dla spo­
koju dwóch nieszczęśliwych kobiet ? — prze­
mówiła błagająco zarumieniona panna Emi­
lia. — Ciocia panu nie powiedziała wszyst­
kiego ; właściwie nasza to wina, że dziedzic 
powierzył panu tę czynność. Wuj o tom nic 
nie wie, zatem na sumieniu nam leży ta cała 
przykrość, jaka jego i paua spotyka; do nas 
więc należy osłodzić wujowi to wszystko, a 
pan nam dopomożesz, nieprawda?

— Proszę nie wątpić o moich dobrych

cyjnym podziale kraju. Każdy poseł uznaje 
w głębi przekonania potrzebę niezbędną 
tych zmian w całości, ale każdy radby z 
projektu wyrzucić tyle szczegółów', że osta­
tecznie musiałaby upaść całość. Każdy poseł 
ma zobowiązanie w obec jakiegoś miasta 
lub komitatu skazanego na degradacyę pod 
względem administracyjnym, i radby wszyst­
ko poświęcić, ażeby tylko cel swój osiągnąć. 
Jego sąsiad ma podobne życzenie co do in ­
nej miejscowości i w ten sposób tworzy się 
liczne grono niezadowolonych, g których 
może niejeden będąc zaniepokojonym o m an­
dat zechce w rozstrzygającej chwili wylać 
całą żółć na niepopularny projekt ugody i 
w ten sposób wzmocnić zachwiane zaufanie 
u wyborców'. Zwolennicy ugody zaufani w 
swoją większość, lekceważyli dotąd tę  całą 
agitacyę rozkładową, ale nadal nie będą mo­
gli patrzeć na nią obojętnie.

Gdy dzisiejszy g a b i n e t  w ł o s k i  
obejmował rządy, pospieszył zaraz z zape­
wnieniem, że w stosunku swoim do mocarstw 
z Włochami zaprzyjaźnionych pójdzie zupeł­
nie w ślady swojego poprzednika. Oświadcze­
nie to było wskazane stosunkami, gdyż Min- 
ghetti ma tę niezaprzeczoną zasługę, że wpro­
wadził młode królestwo formalnie w grono 
mocarstw europejskich doprowadzając do sku­
tku takie znaczące zdarzenie jak  podróż 
króla W iktora Emanuela do Wiednia i Ber­
lina a następnie zjazdy monarsze w Wene- 
cyi i Medjolanie. Wszystkie błędy popełnione 
w wewnętrznej polityce nie mogą zatrzeć tej 
zasługi Minghettego, bo całe Włochy czują, 
żc wśród dzisiejszych nieuporządkowanych 
stosunków politycznych i ekonomicznych ści­
sła harmonia zwszystkiomi państwami euro- 
pejskiemi jest dla nich żywotną konieczno­
ścią. Jakżeż wywiązał się z swojego p rzy ­
rzeczenia obecny gabinet Depretisa? Wobee 
Franeyi i Niemiec nietylko dotrzymał danego 
słowa lecz nadto poszedł dalej w kierunku 
bardzo dla Włoch zbawiennym. Depretis do­
konał tego, co zaczął Minghetti t. j. ustalił

chęciach — odrzekłem topniejąc pod krzyżo­
wym ogniem iskrzącego się wzroku panny 
Emilii.

— Nigdy tego panu nie zaponmiemy— 
przemówiły naraz ściskając moją rękę. — 
Widzi ciocia, byłam pew ną, że pan komor­
nik nam dopomoże.

Złapany w ten sposób, chciałem się 
przynajmniej dowiedzieć, jak  daleko mają się 
posunąć moje ustępstwa, lecz zręczne kobie­
ty, kierując dowcipnie rozmowną, nie pozwa­
lały mi wejść na tor, jakiego pragnąłem.

Gawędka nasza szła żywro przeskaku­
jąc z przedmiotu na przedm iot, a wszystko 
to wiązało sic bardzo składnie, tak że dzi­
wiłem się, zkąd mnie mało obytemu z ko- 
biecem towarzystwem, mogły przychodzić 
takie myśli do głowy, i rozwijać w dość zrę­
cznie prowadzonej rozmowie. Praw da, zapo­
mniałem o tym talizm anie, jaki posiadają 
piękne kobiety, które kiedy chcą, z nieocio- 
sanego kamienia w moment piękny posąg 
urobią...

— Jakiś pan szczęśliwy, że możesz 
mieszkać w Warszawie — mówiła gospody­
ni — ja  tego od tylu lat p rag n ę ..

— Przeciwnie, mojem marzeniem jest 
cicha skromniutka wioska... m alutki kącik, 
aby zdała od gwaru miasta...

— Ach dajże pan pokój z tą  wioską — 
przerwała mi pani domu. — Nie ma nic 
prozaiczniejszego jak  wrnsza wychwalona wiej­
ska natura — wszędzie albo błoto, albo pia­
sek i powszedniość, k tóra mię zabija. Nie 
masz pan wyobrażenia, co to jest kobiecie 
czującej, że ma odrobinę poczucia jakiegoś 
piękna wT swej duszy, żyć zamkniętą wśród 
wiecznie jednakowej natury, wśród ludzi, 
którzy cię nie rozumieją...

— Wszak sąsiedztwa...
— Jakie u nas sąsiedztwa ? Dziś na­

stał czas chlebowy, każdy o tym cblebie 
m yśli; cała rozmowa nasza towarzyska kręci 
się w kółku nawozów i to różnego rodzaju

we Włoszech i we Franeyi przekonanie, że 
Włochy mogą i powinny równocześnie utrzy­
mywać najlepsze stosunki z Berlinem i W er­
salem pomimo wszelkich reminiscencji z r. 
1870. Stosunki z Francyą ustaliły się za De­
pretisa więcej niż dotąd nietylko w skutek 
wzajemnej życzliwości osób u steru stojących 
lecz także dzięki pomyślnemu rozwojowi spo­
rów konstytucyjnych we Franeyi. Po ostat­
nich wyborach przeprowadzonych w duchu 
stanowczo liberalnym niema pewnie rozsądnego 
polityka we Włoszech, któryby obawiał się 
jeszcze powrotu Henryka V na tron francu­
ski i wywołania wojny o świecką władzę pa­
pieża Była to zawsze mrzonka dziwaczna 
ale pamiętamy dobrze, że po r. 1870 długi 
czas wypływała jak wąż morski i niepokoiła 
Włochów w wysokim stopniu Pozostaje je­
szcze pytanie, jak się wywiązał jeszcze De­
pretis z powyższego przyrzeczenia co do 
Austryi? Obecny stosunek Włoch do Austryi 
niepozostawia właściwie zgoła nic do życzenia. 
W Austryi zapomniano już dawno o tern, 
co mogłoby stanąć w drodze wzajemnemu 
zbliżeniu się obu państw i w chwili powoła­
nia Depretisa do steru mało kto zwrócił u- 
wagę na te zawsze dość ciekawą okoliczność, 
że w gronie obecnych ministrów zasiadają 
mężowie, których przeszłość polityczna splo­
tła  się ściśle z rewolucyjnym okresem dzie­
jów królestwa włoskiego. Ale choć nikt nie 
wątpi w szczerą przyjaźń rządu włoskiego 
dla Austryi, nie mógł ujść uwadze publicznej 
ten fakt, że niedawno gdy w Medjolanie 
obchodzono (niewierny na co i dlaczego) ro­
cznicę bitwy pod Legnano, pojawiły się tam 
deputacye z Trydentu i Tryestu, a obie zna­
lazły przyjęcie demonstracyjnie życzliwe. 
Korespondenci z Medyolanu zapewniają na­
wet, że organa publiczne nie ustępowały ko­
mitetowi w objawianiu tej życzliwości. O 
garstce szaleńców, która *ve Włoszech m a­
rzy o jakiejś kontynuacyi dzieła zjednocze­
nia narodowego wspominaliśmy nieraz z ta ­
kiem lekceważeniem, na jakie zasługuje wy~

nawozów, mineralnych i kompostów... tyle a 
■ tyle kóp mi wymokło, tyle mam żąć, tyle 

zasiać, a twój g roch , a twoje owce, a wo­
ły na języki chorują — a zboże bez ceny .. 
Otóż taki przedmiot rozmowy u nas... Pada 
deszcz — lamentują ; susza trwa dni kilka — 
znowu im pali; twardo — żle; miękko •—■ 
źle... Litość bierze patrzę ć i słuchać tych 
ludzi wiecznie lam entujących, wiecznie ziry­
towanych...

Ej ciociu, troszkę ciotunia prze­
sadza...

— I ja  tak  sądzę...
— Zależy to od sposobu zapatrywania 

się — odrzekła w zapale gospodyni. — Dla 
muio wieś — zabójstw o! Inaczej ja  sobie 
wyobrażałam życie na wsi czytając powie­
ści — tymczasem naga rzeczywistość tak 
mię zniechęciła, że mam wsi po uszy.

— Ach bo też trzeba wiedzieć panu, 
że ciocia liczy się trochę do egzaltowanych 
kobiet.

— Moja Emilko — u ciebie wszystko 
nazywa się egzaltacją, co tylko wybiega nad 
zakres powszedniego życia; każdy poryw 
serca, każde żywsze uczucie bierzesz za egzal­
tację , kiedy to właśnie jest jedyną treścią 
życia...

— A obowiązek ? — odważyłem się 
wtrącić...

— Tylko już i pan nie wspominaj mi o 
obowiązku! Widocznie sprzysięgliście sio w 
tych czasach do tego wyrazu. Obowiązkiem 
jak  drzwiczkami od pieca zamykacie n a tu ­
ralny płomień duszy, który chciałby się wy­
dobyć na zew nątrz, aby ogrzać wszystko 
koto siebie- Robią z nas klucznice, szwaczki, 
jjokojówki, nauczycielki i prawie że nie po- 
mywaczki w obec tego przebrzydłego obo­
wiązku. Co mi po m ają tk u , co mi po wy­
godach życia, co po strojach, jeżeli to wszy­
stko mam mieć z j>oświeceniem i zaparciem 
się wszelkich wyższych uczuć , wszelkich 
przyjemności życia duchowego...



bryk pozbawiony rozsądnej myśli. Zagranirg | 
jednak widząc, jaką sympatyęgżnajduje ta  | 
garstka i jej demonstracye u pewnych funk- 
cyonaryuszy państwowych a nie wiedząc że 
działają oni w tej mierze a ra-hzej kompro­
mitują się zupełnie na własną rękę i odpo­
wiedzialność, Juogłaby popaść w fałszywą o - 
pinię. Rząd włoski wglądnie zapewne w tę 
sprawę, jeżeli ona tak się 1 jS g ista.wia w 
rzeczywistości jak w korespondencjach zre­
sztą dość wiarogodnycli. Lekceważąc tanie 
objawy i nie pociągając do odpowiedzialno­
ści osób kompromitujących pohtykęrwłoską, 
gabinet Depretisa przysłużyłby się. tylko mal­
kontentom i uzuch wali łby ich do dalszych 
niemiłych dla siebie kroków.

W prasie europejskiej T u r c y  a po­
siada mało oddanych sobie organów ale za 
to te, które jej bronią, czynią to z taką na'-- 
miętnością niemal, że dalej a tfhcą  wykazać 
światu czarno na Wałem, iż właściwie Tur- 
cya jest wzoiem państw , z którego świat 
cały przykład brać powinien. Tych przyja­
ciół Turcyi ucieszył niezmiffnie ostatni 
przewrót na tronie sułtaffskirn. Radość ta  
byłaby bardzo dobrym objawem postępowych1 
dążności świeżej rewolucyi , gdyby opierała 
się na znanych autentycznie szczegółach i 
celach detronizacyi stambulskiej. Ale \\Ta- 
ściwem źródłem radości nie jest taka zna­
jomość rzeczy lecz głównie ta okoliczność 
że wskutek ostatniego przewrotu akcya Iftf" 
plomatyczna trzech mocarstw północnych, 
zachwiana już przed tern odmowną odpo­
wiedzią Anglii, spotka się z nową bardzo 
trudną przeszkodą. Nie ma już właściwego 
adresata, do którego odejść miał memoryal 
trzech mocarstw! wołają przyjaciele Turcyi, 
jak gdyby na prawdę memoryal ten skiero­
wany był wyłącznie do osoby sułtana Abdul 
Azisa. Nie ma adresata ale jego następca, 
który przyjąć musi tron po •poprzedniku 
nietylko z wszystkiemu korzyściami lecz tak ­
że ze wszystkiemi przykrościami. Przecież 
nowy sułtan nie ogłosi państwa wolnem od 
zobowiązań pieniężnych, zaciągniętych przez 
poprzednie rządy u iinansistów europejskich 
i nie wmówi w Europę, że powstanie bo­
śniacko - liercegowińskie wymierzone było 
przeciw osobie Abdul Azisa! Źródło złego 
istnieje , Turcya nie odrodziła się w prze­
ciągu jednej nocy pod rządami Murada V, 
więc akcya dyplomatyczna mocarstw półno­
cnych nie straciła podstawy , jakby to wy­
kazać chcieli przyjaciele Turcyi. Nie wiemy 
także, dla czego twórcy i kierownicy akcyi 
dyplomatycznej mieliby być tak skousterno- 
wani przewrotem stambulskim , jak zape­

wniają przyjaciele Turcyi. Detronizacya była 
dla nich niezawodnie niespodzianką tak sa­
mo jak  była ona niespodzianką dla nie­
skończenie większej części poddanych po­
przedniego sułtana. Do takiej konsternacji 
nie ma powodu, bo pod lluradem  V Turcya 
nie może już gorzej być rządzoną, jak pod 
Abdul Azisem. Jeżeliby zaś mocarstwom nie 
zależało bynajmniej na poprawieniu rządów, 
lecz na wyzyskaniu pozorów do targnięcia 
się na całość Turcyi, to w takim razie de­
tronizacya byłaby dla nich pożądaną. Cóż 
bowiem może być wygodniejszym powodem 
do takiego wmieszania się w sprawy ture- 
■ kie, jak przewrót dający się zakwestyouo- 
wać pod względem legalności ?

D E L E G A O Y E

Dnia 3o z. m. odbyło się 7 posiedze­
nie delegacyi austriackiej pod przewodnic­
twem dr. R e c h b a u e r a ,  w obecności hr. 
A r , d r a s s e g o  i fmp B e n e d e k a .  Prze­
wodniczący kazał odczytać następujący wnio­
sek przedłożony przez generała broni br. 
A e 11 n e r a :

Zważywszy, że żołnierz austryacko- 
Injgierski, jak to uznała większość zeszło­
rocznej i tegorocznej delegacyi i jak to wy­
kazał cyframi p, delegat Oppenheimer na 
piątem posiedzeniu zeszłorocznej delegacyi, 
j.-st najgorze; żywiony ze wszystkich żołnie­
rzy europejskich i że w skutek tego okazu­
je się niezbędna potrzeba polepszenia ży­
wności. dla szeregowców, jeżeli się chce za- 
pobiedz szerzeniu się chorób w armii i nie­
zwykłej śmiertelności; dalej z uwagi na to, 
że większy wydatek na polepszenie wiktu 
w wysokości co najmniej 2 centów na gło­
wę a więc w ogólnej sumie 1,600,000 zł. 
nie może być pokryty według kompetentne­
go zdania p. ministra spraw zagranicznych 
tudzież p. zastępcy państwowego ministra 
wojny przez zmniejszenie liczby szeregow­
ców, służących pod bronią, czy to przez 
wcześniejsze rozpuszczanie takowych na u r­
lop. czy też przez późniejsze powoływanie 

■mh pod broń, tak jak to proponuje komis- 
sya budżetowa, nakouiec z uwagi na to , że 
budżet wojskowy preliminowany na r. 1877 
jest już o 1,147.949 zł. niższy, niż budżet 
na r. 1S76 a zmniejszy się prawdopodobnie 
jeszcze bardziej przez przyjęcie proponowa­
nych kreśleń — stawia podpisany nastę­
pujący wniosek : vYysoka Delegacya dozwoli 
państwowemu ministerstwu wojny kwotę 
1.6<>().000 zł. na konieczne polepszenie wik­
tu dla szeregowców. “

A niosek powyższy został dostatecznie 
poparty.

Szef sekcyi fmp. B e n e d e k  daje wy­
jaśnienia o urlopowaniu szeregowców w roku 
18r/4 i kończy wzmianką, że arm ia austrya 
eka stoi pod względem wykształcenia zna

W ciągu naszej rozmowy, widzia­
łem parę razy uchylające się drzwi saionika, 
a w nich czerwony nos i głupio śmiejące się 
oczy kucharza. Coś trzy razy przeszła się 
pokojówka krząkając głośniej , lecz pani w 
zapale uczuciowej rozmowy na to nie zwa­
żała — gdy właśnie w chwili najpatetycz- 
niejszej rozległ się przeraźliwy krzyk pod 
oknami.

— Ach mój Boże, to głos Jadw in i! — 
krzyknęła gospodyni wybiegając d l  ganku.

I  rzeczywiście spojrzawszy oknem, u j­
rzeliśmy swawolnicę Jad  winię zanurzoną po 
samą szyję w śniegu, z którego Edzio z Teo 
filem wyciągali ją  z całej siły przewracając 
się co chwila i krzycząc w niebogłosy. Co 
żyło w domu nie wyjmując pijanego Lotkow- 
skiego, wybiegło za przykładem pani na ra ­
tunek ; panna Emilia tylko zdawała się obo­
jętnie przyglądać tej operacyi, a nawet lek­
ki uśmiech ironii przebiegał jej ożywioną 
twarzyczkę.

— Jakże pan sądzi o cioci ? — spyta­
ła  mię z nienacka siadając napo wrót.

— Ze jest kobietą pełną czucia i mi­
łości, że pocł ich wpływem i nnfokouywujł^ 
cemi argumentami trudno nie niedz, choćby 
się było zatwardziałym egoistą.

— To prawda — odrzekła żywiej — 
ciocia jest samą czułością ; poryw y jej serca 
są zawsze szlachetne; jeżeli cos robi, nie z 
przekonania, ale z potrzeby wylania się na 
zewnątrz....

— Mojem zdaniem taką powinna być 
kobieta; jej obowiązkiem łagodzić naturalną 
szorstkość charakteru mężczyzn , oblewać 
ciepłem rodzinnem otaczających, wobec pod­
noszącego głowę nagiego zbytecznie materya- 
lizmu ; jedoem shn\;em stanowićymtidot prze­
ciw płaskości moralnej... która

Wie pan — przerwała Emilia z cu- 
dnem ożywieniem pięknej twarzyczki — za­
dziwia mie tego rodzaju opinia z ust pana,

ż?j<y-ego w wielkiem 
urząd komornika.

mieście i zajmującego

— Zapewne pani — rzeknę — i mnie 
to nieraz zadziwia, dla czego przy moim 
sposobie m yślenia, mogłem starać się o tę 
posadę. Lecz wiele w życiu przeszedłem 
s.un jeden jako s ie ro ta , w pocie czoła od. 
san|e‘go dzieciństwa zdobywający każdą okru­
szynę powszedniego clileba, nie mogłem ka­
pryśni w wyborze stanu. Nie pieszczono mię 
dzieckiem, nie znałem co to jest współczucie, 
klórtgo zawsze łaknąłem , i dlatego może 
ten zapas sentymentalności przechował się 
w mej duszy nietknięty, świeży, niespowsze 
dniały...

Widziałem, że słowa moje wyrzeczone 
z niekłamaną prawdą, zrobiły pewne wraże­
nie na słuchającej panience Jakieś mimo­
wolne westchnienie wydobywało się z jej 
piersi, białą ręką przesunęła po czole, jakby 
tam z pod wieka pamięci chciała zetrzeć 
coś zawadzającego swobodnemu polotowi jej 
myśli.,..

— Pojmuję pańskie przyczyny — pro­
śże mi wierzyć, iż rozumiem to wszystko — 
rzekła powoli ze łzawem spojrzeniem awró- 
couem wprost na mnie. — Są ludzie wiecz­
nie młodzi, a są i tacy, którzy nigdy młody­
mî  nie byli Mój Boże jakże oni są biedni! 
Jakże ich żałuję serdecznie!

Milczałem, czując, że we mnie odbywa 
się w duszy jakaś rewolucja moralna, jakiś 
gwałtowny przewrót całego porządku myśle­
nia, że rodzą się nowe światy, że jakaś za­
słona spada n>i z oczu i orlim wzrokiem spo­
glądam gdzieś w bezgraniczne przestworza, 
i tonę w falach dotąd nieznanych roz­
koszy.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

czuie niżej od innych wojsk europejskich. 
Kwestyę polepszenia wiktu należy odłączyć 
od przedłożonego budżetu, albowiem zarząd 
wojskowy przedłożył budżet, w którym nie 
mieści się ta  sprawa. Bez osobnego dodatku 
na ten cel, kwestya polepszenia wiktu nie 
postąpi ani na krok naprzód. Zarząd woj­
skowy nie może pod żadnym warunkiem 
przystać na wniosek Demla. Gdyby minister 
wojny przystał na wnioski komissyi budże­
towej, byłby w falszywem położeniu w obec 
armii.

Sprawozdawca K ii  e r  występuje w 
dłuższem przemówieniu przeciw zapatrywa­
niom tych mówców, którzy sprzeciwiali się 
wnioskom komissyi. Odwoływanie się prze­
ciwników wniosku na ministra wojny, dopro­
wadzi do teg o , że delegacya będzie musiała 
zrzec się swej czynności. Wcześniejsze roz­
puszczanie szeregowców na urlop nie wpły­
nie niekorzystnie na wojskowe wykształce­
nie szeregowców, albowiem nie ulega wąt­
pliwości, że człowiek intelligentny wykształ­
ci się prędko i dla tego można go wczo 
śniej puścić na urlop. Co do wywodów hr 
Andrassego odpowiada p. K lie r , że sama 
polityka pokojowa wraz z armią zdolną do 
joju, nie zdoła Austryi zapewnić wybitnego 
stanowiska w rzędzie mocarstw europejskich; 
do wyrobienia takiego stanowiska potrzeba 
jeszcze dwóch czynników, a mianowicio pie­
niędzy i dobrych przyjaciół. Ponieważ Au­
strya niema ani jednego ani drugiego czyn­
nika, przeto nie odegra wybitnej roli nawet 

swą 800tysięczną armią
Po przemówieniu fmp. Benedeka prze­

ciw niektórym wywodom sprawozdawcy , 
przystąpiono do rozpraw szczegółowych. 

Pozycje 1 — 6 przyjęto bez rozpraw. 
Pozycye 7, 22 i 23 tudzież powyższy 

wniosek lir. Kellnera wzięto równocześnie 
pod rozprawy.

Fis L i e c h t e n s t e i n  proponował, aże­
by delegacya wstawiła przy pozycyi 7 kwo­
tę 22,102.7S7 zł.

Fmp. B e n e d e k  dowodził niezbędnej 
potrzeby wstawienia preliminowanej kwoty 
ua zakupno koni dla kapitanów przy pie­
chocie. Kapitanowie są zazwyczaj w pode­
szłym wieku i nie mogą poruszać się z ta ­
ką łatwością jak młodzi ludzie.

E n g e r t h  przemawiał za wstawieniem 
kwoty 22,082.729 zł. przy pozycyi 7, tak 
jak w roku zeszłym.

B u r  g przemawiał za zakupnem koni 
dla kapitanów, toż samo generał H a r t u n g .  
Kapitanowie zużywają swe siły w czasach 
pokojowych do tego stopnia, że gdy przyj­
dzie do wojny będziemy mieli na czele kom- 
panij zamiast ludzi doświadczonych, samych 
młodych niedoświadczonych oficerów.

E n g e r t h  stawia wniosek, ażeby przy 
pozycyi 22 wstawić kw. 16,088.001 zł.

L j u b i s s a oświadcza , że będzie gło 
sował przeciw wszystkim tym wnioskom, ho 
mają one na celu osłabienie armii

Dr. G r o c h o l s k i  stawia następujący 
wniosek na wypadek przyjęcia wniosku 
E n g e r t h  a:  „Przy pozycyi 23 uchwali 
wys. delegacya następującą rezolucyę: Wzy­
wa się wys. ministerstwo wojny, ażeby za­
stanowiło się należycie nad kwestyą polep­
szenia wiktu żołnierzy i na przyszłoroczuem 
zebraniu delegacyi przedłożyło stosowne 
wnioski.

K e 11 n e r  przemawia za przyjęciem 
jego wniosku odczytanego na początku po­
siedzenia.

Po przemówieniu dr. H e r b s t a  prze­
ciw wnioskowi generała Kellnera a za wnio­
skiem dr. Grocholskiego, przystąpiono do 
glosowania. Pozycya 7 i 22 przyjętą została 
w myśl wniosków E n g e r t h a ;  pozycya 23 
w myśl wniosków kom issyi; pr/.yjęto również 
rezolucyę proponowaną przez dr. Grochol­
skiego. Pozycye 8, 9, 10, 11, 12, 13—21 
24—27 przyjęto bez rozpraw w myśl wnio­
sków komissyi budżetowej.

Następne posiedzenie d. 31 maja.

wybór za ważny, gdyż Lucinge jakkolwiek 
od r. 1853 do r. 185G służył w armii au- 
stryackiej, nie walczył przeciw F ran cy i; 
Izba uznała jednak ten wybór nieważnym. 
Minister spraw wewnętrznych Marcere 
przedłożył projekt ustawy o organizacyi 
gmin; Izba uchwaliła nagłość dla tego pro­
jektu i przekazała go wybranej już komisyi 
municypalnej. W końcu posiedzenia zapytał 
N a ą u e t  m inistra spraw zagranicznych o 
sposobie wykonywania czynności urzędowych 
komisarza francuskiego przy rządzie egip­
skim i oświadczył zarazem, iż chciałby za- 
pobiedz, ażeby Francya nie przyjęła na się 
w Egipcie takich odpowiedzialności, jak  w 
Mexyku; Francya może sobie wprawdzie 
życzyć poprawy stosunków finansowych E- 
giptu, lecz nie powinna do stosunków tych 
przywiązywać większej w agi, niż na to za­
sługują. Interpelant nie ma wielkiej wiary 
w siłę skarbową Egiptu i dlatego Francya 
nie powinna się zbyt angażować. Minister 
ks D e c a z e s  odpowiedział, iż nie czuje 
się powołanym do polemiki o wypłacalności 
rządów zagranicznych; może atoli powie­
dzieć, że Naąuet postawił swą interpelacyę 
jez znajomości rzeczy. Khediwe mianuje 
iomisarzy i żąda tylko od rządów zagrani­
cznych, aby mu wskazały osobistości, które 
godne są zaufania i mogą przyjąć odpowie­
dzialność. O odpowiedzialności Francyi nie 
ma tu  więc. mowy, również nie zachodzi tu 
żadna analogia ze stosunkami mexykańskie- 
mi, a przy tem wszystkiem jest uzasadniona 
nadzieja, że sprawa ta  pomyślnie zostanie 
załatwioną. Ponieważ Egipt chce wstąpić 
na drogę reform, nie może Francya odma­
wiać mu pomocy i poparcia. Rząd francuski 
śledzi bardzo skrzętnie i pilnie stosunki w 

ipcie i w ogóle wszędzie, gdzie w grę 
wchodzą interesa francuskie. Rząd doradza 
wszędzie zgody i porozumienia między mo­
carstwami a jakkolwiek porozumienie to 
zwolna przychodzi do sk u tk u , jednak rząd 
francuski nie wątpi, że wszędzie i na wszyst­
kich polach porozumienie nastąpi. Jeżeli zaś 
utrzym ują, iż Francya powinna zachować 
sobie wolność działania w zawikłaniach, 
których się dziś najbardziej obawiają, to w 
takim razie miałaby Francya obowiązek po­
czynić wszelkie przygotowania, ażeby te za- 
wikłania usunąć.

— Temps donosi, że przywódzca legi- 
tymistów Chesnelong ubiega się o krzesło 
senatorskie po ministrze Ricardzie,

— Komisya p arlam en tarna, której 
przekazano zbadanie wyboru hr. de Mim 
wnosi w swojem sprawozdaniu, ażeby wybór 
ten uznać za ważny i wzywa równocześnie 
rząd, ażeby pilnie strzegł agitacyi stronni-

SPR A W Y ZAGRANICZNE
('£  p a r la m en tu  fran cu sk iego .)

Na posiedzeniu Senatu z d. 29 maja 
cofnął Claude swój wniosek, żądający usta­
nowienia ankiety, któraby zbadała system 
handlowy francuski, poczem oświadczył mi­
nister handlu, iż w przeciągu pięciu tygodn' 
przedłoży Zgromadzeniu narodowemu pro­
jekt ustawy o ogólnej taryfie cłowej. Nastę­
pnie uchwalił senat projekt ustawy o zało 
żeniu akademii rolniczej. W końcu posiedze 
nia wniósł senator Carnot projekt usta­
wy o założeniu instytutu administracyjuego

W Izbie deputowanych postawił Roger 
Maryaise wniosek o wykonywaniu praktyki me 
dycznej przez lekarzy zagranicznych. Następ 
nie uchwaliła Izba zbadać wniosek Sansey’a 
zniesieniu dekretu z r. 1851 wydanego przeciw 
kawiarzom i szynkarzom. Nastąpiło sprawdzę 
nie wyboru ks. Lucinge, bliskiego krewnego hr 
Chamborda. Komisya wniosła, aby.uznać

ctwa ultramontańskiego w kraju.

(Arcybiskupi z Rouen i z Paryża)
wysiosowali pod d. 21 maja pismo do se­
natorów i deputowanych przeciw projektowi 
m inistra Waddiogtona o zmianach w usta­
wie o wolności nauczania w uniwersytetach: 
„Panie senatorze! (Panie deputow any!) 
Biskupi i założyciele wolnego uniwersytetu 
w Paryżu, zgromadziwszy się przy końcu 
m arca na narady o sprawach ich zakładu, 
musieli zajmować się z konieczności zgubne- 
rai następstwami, jakie przyjęcie przedłoże­
nia lninisteryalnego, znoszącego art. 13 i 14 
ustawy z 12 lipca musiałoby pociągnąć za 
sobą dla naszego instytutu. Projekt ten usta­
wy wydał im się odrazu bardzo niebezpie­
cznym, a im gruntowniej się nad nim za­
stanawiali, tem bardziej utwierdzali się w 
swoich przekonaniach. Biskupi są przekona­
ni, że postanowienie, które wyklucza wolne 
uniwersytety od wszelkiego udziału w egza­
minach celem osiągnięcia stopni akademi­
ckich, zaszkodziłoby wielce interesom, którym 
rzeczona ustawa chciała pomódz. Dla tego 
też wybrali biskupi dwóch deputowanych, 
tych samych, którzy kreślą niniejsze słowa 
i prosili ich o przedłożenie rządowi, w oso­
bie wiceprezydenta gabinetu, ministra spra­
wiedliwości i wyznań, wyrazu ich uprawnio­
nych i usprawiedliwionych obaw i o wyłu- 
szczenie powodów, które powinny odwieść 
rząd od zamiaru tak  radykalnej zmiany w 
ustawie o wolności nauczania na uniwersy­
tetach. Ponieważ zaś Zgromadzenie narodo­
we będzie w tych dniach zajmować się tą  
sprawą, mniemamy, iż spełniamy obowiązek 
sumienia, komunikując panu uwagi, któreśmy 
w tej mierze prezydentowi gabinetu przedło­
żyli; upraszamy więc Pana, byś chciał do­
kładnie zbadać te uwagi. Los ustawy, los 
wolności i sprawiedliwości spoczywa w pań- 
skiem ręku. Jesteśmy przekonani, że Pan 
nie przystaniesz na postanowienie, które z 
gruntu zmienia dotychczasowy stan rzeczy; 
obrona zaś wolności nauczania na uniwersy­
tetach byłaby z pańskiej strony nietylko ak­
tem sprawiedliwości, lecz także aktem wyso­
kiej i zdrowej polityki. Prosimy przyjąć i t. 
d. H. de B o n n e c h o s e  kardynał-arcybi- 
skup w Roueu, Hipolit G u i b e r t ,  kardy- 
nał-arcybiskup Paryża. “
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(D etron izacja  su łtan a.)

Politische Correspondcns otrzymała na­
stępujące telegraficzne sprawozdanie o osta­
tnich wypadkach w Konstantynopolu:

„Rewolucya, jaka się odbyła w ciągu 
dwóch dni, nie była ani rewolucyą ludu ani 
pałacową. Była to rewolucya ministrów, któ 
ra  Abdul-Azisa pozbawiła tronu. Spisek był 
zręcznie ułożony i szczęśliwie przeprowadzo­
ny, dzieło mistrzowskie w swoim rodzaju
0 ty le , że sprzysiężeni umieli tego dokonać, 
że Abdul-Azis musiał ich wszystkich powo­
łać do Rady korony, aby siebie tym łatwiej 
nabawić kłopotu. Łatwo teraz pojąć, co mia­
ły znaczyć nominacye tych ministrów bez 
teki, co mieli znaczyć Midbat basza, Khalil 
basza, Derwisz basza jako ministrowie, sko­
ro Hussejn Ayni basza posiadał już władzę 
wojskową. Pomimo tego wszystkiego Abdul- 
Azisowi ani włos nie spadłby z głowy, gdy­
by był okazał iskierkę uczucia, choćby 
w ostatniej krytycznej chwili dla nieszczęść 
swego państwa. Abdul-Azis powinien był 
zasilić ze skarbu swego prywatnego wycień­
czone kasy wojenne, ponieważ Porta nie 
miała już pieniędzy na prowadzenie wojny
1 nie mogła ich już z nikąd ściągnąć.

O tern atoli niechciał bezwzględnie nic 
ani słyszeć, ani wiedzieć. To przepełniło 
miarę. Dnia 29 maja zgromadzili się wszy­
scy ministrowie z W. Wezyrem na czele,
01 az Szeik-ul-lslam Hairullah effendi w 
pałacu Dołma-Bagdże, zawiadomili Sułtana 
o swej obecności i ułatwili sobie wstęp. 
Według innej wersyi prosili o odbycie rady 
pod przewodnictwem padyszacha i istotnie 
miała się rada zebrać. Dość, że Hairullah- 
Effendi oznajmił niespodziewanie Sułtanowi, 
że panuje u  ludu z jego rządów niezadowo­
lenie, że tedy jest zdetronizowany. Zaraz 
po tem zdumiewającem oznajmieniu został 
Abdul-Azis z sultanką Walidą do przygoto­
wanej łodzi przemocą zaprowadzony', a na­
stępnie do pałacu Topkapa, gdzie jest uwię­
ziony. Wczoraj rano również w komplecie 
zgromadzeni ministrowie oświadczyli w obe­
cności ulemów, przywołanemu tymczasem do 
grona swego Muradowi effendemu, iż powo­
łanym jest na tron, poczem tenże udał się 
do pobliskiego meczetu i przy pasał miecz 
Mahometa, a ztam tąd udał się do pałacu, 
aby odbierać hołdy. W mahoinetańskich ko­
łach ludu nie było najmniejszego niepokoju. 
Spisek ministrów i jego udanie się przyjęto 
wprawdzie z obojętnością wschodnią, ale 
zawsze przychylnie. Większy ruch panował 
w częściach miasta zamieszkałych przez 
chrześcijan, w (lulała i Pera. Wczoraj cały 
Konstantynopol był oświetlony. Spokoju ni­
gdzie nie naruszono.

Zapew niają, że ministrowie zabrali 
skarb zdetronizowanego sułtana i płacić mu 
będą roczną płace, internowanym bowiem 
być ma w Azy i (mówią o Bagdadzie.)*

Tagblatt umieszcza następujące te le ­
gramy :

P e s z t  31 m a ja : Nowsze depesze z 
Konstantynopola od hr. Zichy zawierają 
tylko doniesienia o zachowaniu się ambasa­
dorów. Wiadomość otrzymana od hr. Zichy, 
że strącony sułtan jeszcze jest przy życiu, 
budzi niedowierzanie już z tego powodu, że 
koran powiada: „Jeżeli dwóch kalifów stoi
naprzeciw siebie, zabijcie jednego z nich". 
Zdaje się, że istnieją powody przemilczania 
na razie rzeczywistego stanu rzeczy, a u 
trzymanie tajemnicy jest w Stambule ła- 
twiejszem, niż gdziekolwiek.

B e r l i n  31 maja. Tutejsza ambasada 
turecka jest bez wiadomości o losie Abdul- 
Azisa. W kolach dyplomatycznych pogłoska
0 uduszeniu sułtana uważaną jest za mylną. 
Depesze paryskie mówią, że Abdul-Azis 
schronił się do generała Ignatiewa, który 
go ukrył w bezpiecznem miejscu. Skarb 
sułtana zawierający jak mówią 25 m i­
lionów funtów szterlingów został skon­
fiskowany.

B e r l i n  31 maja. Pierwsza wiado­
mość o zmianie tronu w Konstantynopolu 
nadeszła do ambasad w następuj ącem 
brzmieniu: „My Abdul-Azis abdykujemy
wskutek woli naszych poddanych na rzecz 
bratańca Naszego Mohemeda M urada“. De­
pesza ta  pochodzi widocznie nie od sułtana, 
lecz od jego ministrów. Dalej donoszą, że 
softowie wzywali Abdula-Azisa przed rewo­
lucyą, aby złożył ty tu ł Khalifa. Hussein 
Avni basza, który ma być stronnikiem Jus- 
sufa Izzedina, otrzyma prawdopodobnie dy- 
missyę. Midbat basza uchodzi za przyjaciela 
Austryi.

Nie ulega wątpliwości, że w rewolucyi 
Anglia odegrała wybitną rolę.

Z Konstantynopola donoszą urzędownie
1 czerwca:

Proklamacya sułtana Murada ma wyjść 
bezzwłocznie. Ju tro  odbędzie się zgromadze­
nie cudzoziemców przebywających w Kon­
stantynopolu, aby uchwalić adres, który ma 
być wręczony nowemu sułtanowi. Doniesie­
nia z prowineyi zaznaczają wszędzie po­
wszechne zadowolenie. Sułtan Murad uda 

w piątek do meczetu Ejub. Minister

handlu Saadulan bej mianowany został 
pierwszym sekretarzem sułtana. Niektóre z 
osób wygnanych zostały przywołane. Odjazd 
floty na Archipelag jest wstrzymany.

Korespondent A. A . Z tg  z Pery pisze, 
że sułtan Abdul Azis padł ofiarą swego 
skąpstwa. Chciał on tylko 4 miliony lirów 
ofiarować ze swej szkatuły na rzecz armii, 
ministrowie żądali 10 milionów, a gdy 
sułtan na to przystać nie chciał, strącili go 
z tronu.

(Powstanie bułgarskie-)
Zbrojny rokosz Bułgarów w pobliżu 

gór bałkańskich został energicznem i szyb- 
kiem działaniem wojsk tureckich jeżeli nie 
całkiem zgnieciony, to przynajmniej znacznie 
przytłumiony i ograniczony; tylko drobnym 
oddziałom powstańców powiodło się dostać 
w niedostępne góry bałkańskie. Duszą po­
wstania byli wszędzie duchowni i nauczy- 

Wedle doniesień otrzymanych

woli swój urok tajemniczy. Stosunki w osta- i narodowe w sposób, w jaki czynili to pra-
tnieb dziesięciu latach tak  się zmieniły, że 
ta  zmiana w zapatrywaniach na kwestyę 
oryentalną nikogo dziwić nic powinna.

Zachód europejski post tot discrimina 
rerum  przyszedł, jak się zdaje, wreszcie do 
przekonania, że Koran z ewangelią, półksię­
życ- z krzyżem nigdy zbratać się nie mogą. 
Wiele krwi przelać musiano, zanim świat 
chrześcijański rozstał się z nadzieją zaszcze­
pienia chrześcijańskiej cywilizacyi w rasie 
tureckiej.

Drobna rewolta, która powoli przybrała 
rozmiary wielkiej rewolucyi, zmusiła wresz­
cie wielkich polityków Europy poświęcać sta­
nowi rzeczy na Wschodzie większą niż do­
tychczas uwagę i zmienić system, praktyko­
wany dotychczas wobec Turcyi i jej chrze­
ścijańskich poddanych.

Siła wypadków wzięła górę nad teo- 
ryami i spekulacyami wielkiej polityki.

Dyplomacja europejska, która przez 
lat 20 prawiła ludom wschodnim kazanie ociele ludowi.

przez T urąu ie , wojska tureckie wysłane I potrzebie chrześcijańskiej rezygnacyi wobec
przeciw powstańcom, podzieliły się były na 
dwa korpusy. Jeden z nicli wyruszył do 
odleglejszych miejscowości O ttyk-K bi, Stre- 
lizy i Avrat - Alau. Zszedłszy z gór zajął 
tu  stanowisko pod Ottyk-Kbi. Mieszkańcy 
zabarykadowali się wT kościele. Trzykrotne 
wezwauie do poddania się pozostało bez 
skutku. Gdy wojska wtargnęły do miasta, 
zastały je podpalone na cztery rogi; mie­
szkańcy uciekli. Dopaduięto ich w ucieczce 
pod wsią Wetren, a z drugiej strony nad­
szedł równocześnie oddział wojsk tureckich 
z Sofii, t a k , że powstsńcy dostali się wc 
dwa ognie i prawie zupełnie wytępieni zo­
stali. Gdy wieść o tej klęsce doszła do 
Strelizy i Avrat-A lan, obie te miejscowości 
poddały się władzom tureckim. Drugi od­
dział turecki miał stłumić powstanie w oko

niechrześcijańskich rządów, poznała teraz 
swój błąd i przyznaje się doń otwarcie. Zdaje 
się jed n ak , że spowiedź ta  nie jest jeszcze 
zupełną.

Należy się obawiać, by nie zatrzymała 
się w połowie d ro g i, i aby greccy poddani 
Porty, którzy za swą gwałtowność tylekroć 
otrzymywali od Zachodu naganę a nawet k a ­
rę, i teraz nie zostali pominięci przez dyplo- 
macyę. Miałażby to być nagroda za t o , że 
Grecy bardziej niż którykolwiek inny naród, 
brali sobie do serca napomnienia gabinetów ? 
Czy byłoby to sprawiedliwem, a nawet czy 
byłoby to roztropnem? Przychylna Grecyi 
prasa europejska wyczerpująco dyskutowała 
ten tem at w ostatnich czasach. Wykazywała 
ona, że byłoby krzywdą dla Greków, gdyby 
ich sprawa pozostała i teraz po za o-

licy Filipopelu. Raszyd basza wyruszył z ba- brębem kombinacyj politycznych , które 
talionem redyfów i kilkuset baszybożukami mogą wkrótce iuny kształt nadać Wscho
do wsi P erusticy , oddalonej o trzy mile. 
Zastał je w płomieniach i musiał poczekać

dowi.
Skoro lokalne powstanie w Bośnii

aż do rana, aby uderzyć na oszańcowanycli I Hercegowinie zostanie raz stłum ione, i gdy 
w dwóch kościołach powstańców. Ponieważ I życzeniom ludów słowiańskich w Turcyi za-

f  '  1 t  «  1  J  ^  A  r--t  l\  o ł - C ł - n t n  ^  ^  ^  _ _ ...»—    Apowstańcy w murach kościoła porobili sobie 
otwory, przez które strzelali na atakują­
cych, sprowadził sobie Raszyd basza z Fili- 
polu dwa działa i zaczął kartaczować ko­
ściół. Widząc to powstańcy starali się prze­
drzeć do drugiego, korzystniej położonego 
kościoła, ale w drodze wielka ich część po­
legła i dostała się do niewoli. Walka trw ała 
aż do późna, wreszcie poddali się powstań­
cy. Jeńców przywiedziono do Filipopelu. Na 
zapytauie, dla czego bunt podnieśli, odpo­
wiedzieli , że zachęceni byli do tego przez 
swych duchownych i nauczycieli, którzy 
mówili im , że kraj ten jest ich własnością 
a nie Turków. W oddalonej o mil 4 wsi 
Wrestowicy, której mieszkańcy zburzyli byli 
stacyę kolei w Bellowie, przywrócono także

dość się stanie, czegóż mogą się spodziewać 
inne narodowości chrześcijańskie osmańskie­
go państwa ? Zaprawdę, nie świetna to per­
spektywa dla młodego królestwa, utworzone­
go protokołami z roku 1832. Nauka, jakiej 
Helleni mieszkający u granic wolnego króle­
stwa greckiego z rewolucyi liercegowińskiej 
i jej zakończenia zaczerpnąć byliby u p ra ­
wnieni, byłaby ta, że należy samemu posta­
rać się o załatwienie swych spraw uio słu­
chając kazań dyplom acyi, i że ostatecznie 
trzeba przecież porzucić pług aby zastąpić 
go bronią- Nie byłoby to tak trudnem , jak 
się na pozór wydawać może. Jakkolwiek lu­
dność grecka w Turcyi oddawała się w osta­
tnich latach spokojnej pracy, nie zapomniała 
jednak jeszcze rzemiosła wojennego. Jeszcze

ojcowie i ojcowie nasi w wolnej obecnie 
Serbii. Wiadomo wam, jaką sympatyę zna­
lazło to powstanie naszych braci nietylko u 
nas, lecz także w całej Europie. Sympatya 
ta  ugruntowaną jest w uczuciach prawa i 
ludzkości, jakiemi przejęte są narody. Do 
tego przybywa inny jeszcze powód, a mia­
nowicie, że krew, która tam się przelewa, 
jest to krew serbska, że dzieje owych okolic 
są dziejami Serbii, a przyszłość ich jest naszą 
przyszłością. Turcya od początku powstania 
wiedziała, jakie uczucie wywoła ono w Serbii, 
jakie obowiązki nałoży ono na nas, dlatego 
też zaczęła u granic naszych gromadzić woj­
ska, a to do tego stopnia, że główna jej 
siła obecnie nie jest skoncentrowaną ani w 
Bośnii, ani w Hercegowinie, tylko na naszej 
granicy. W takiern położeniu musiała Serbia 
pomyśleć o środkach obrony wolności i spu­
ścizny przodków naszych, którzy za nią krew 
swoją przelewali.

Rozjątrzeni, że będąc mocarstwem nie 
zdołali w ciągu całego roku pokonać niezna­
cznego powstania, podniesionego przez kilka 
tysięcy biednych rajów, czynią Turcy Serbię 
za to odpowiedzialną. Wśród takich okoli­
czności było rzeczą konieczną stanąć pod 
bronią, a obecnie potrzeba dostarczyć pie­
niędzy kasie państwowej. Skupczyna i rząd 
chciały za granicą zaciągnąć pożyczkę, nie 
mogły jednak uskutecznić tego z powodu 
twardych warunków, jakie zagranica sta­
wiała. Musimy przeto sami sobie poradzić, 
składając na ołtarzu ojczyzny ile kto może; 
musimy pożyczyć państwu pieniędzy, aby u- 
dowodnić światu współczesnemu i potomno­
ści, że dzisiejsza geueracya spełniła swój o- 
bo wiązek.

Mieszkańcy B elgradu! Nikt od was 
nie żąda darowizny; państwo zwróci wam 
z procentem to, co od was pożyczyło. Rząd 
w porozumieniu z wydziałem skupczyny po­
stanowił rozpisać pożyczkę narodową , aby 
mógł stawić czoło nieuniknionym wypadkom, 
ku którym zdążamy. Na Belgrad wypada 
11/2 miliona dinarów (franków). Reprezenta- 
cya miasta żywi nadzieję, że ludność do­
starczy tej sumy dobrowolnie."

Następuje prośba, aby obywatele zło­
żyli tę sumę w przeciągu dni 15. Koniec 
odezwy brzmi dosłownie : „Naród serbski musi 
być oswobodzonym i zjednoczonym jak był 
za czasów Niemaniczów; w przeciwnym ra ­
zie musiałaby Serbia niknąć i zginąć, jak 
to się zawsze dzieje z członkiem odłączo­
nym od organizmu. Nie chcąc popełnić ta ­
kiego samobójstwa musiała Serbia zająć 
wobec powstania stanowisko, odpowiadające 
jej interesom i uczuciom, jej prawom i obo­
wiązkom. Waszą rzeczą jest poprzeć rząd 
serbski na tej drodze krwią i mieniem.

Dau w Belgradzie 26 maja 1876.“

spokój. Po długim uporze powstańcy podpa- nie zardzewiały jej rusznice, a kiesy jej peł-
1 *  n r i    1 ‘    '  . 1_ _ _ _ '  1 i 1 • 1 I  - | n 'A i r , r r r t  O  O  A r ]  I r  O  O  D / \ v i ł - i rliwszy wieś zaczęli uciekać, lecz zostali do- 
gnani i ponieśli zupełną porażkę. Wódz icli 
Jowan Ewangkeloghlu poddał się, syn jego 
Spasso zabił własną ręką całą swoją rodzi­
nę a w końcu siebie. W bitwie pod Ottyk 
Koi zdobyto na powstańcach drewniane 
działo , które jako trofea zwycięska usta­
wiono w Filipopelu. Zdobyto także kołpal- 
dowódzcy z obrazem niedźwiedzia, z po­
dwójnym krzyżem bizantyjskim w pysku a 
półksiężycem pod łapami.

Wiadomości o zupełnem zgnieceniu 
powstania zaprzecza korespondent Politisclic 
Correspondem z Sofii. Pisze o n , że pod
miastem Zebesnikiem stoczono niedawno
dopiero krwawą walkę. Ze strony tureckiej
brało udział w boju około 10.000 ludzi
z 20 działami. Bitwa trw ała ośm godzin. 
Wyniku jej korespondent nie podaje, mówi 
tylko, że obie strony poniosły znaczne s tra ­
ty. Także pod Ternową walczono około 20

niejsze są od kas Porty.
Oto, dokąd zaprowadzićby musiała po­

lityka europejskiego Zachodu, gdyby układy 
dyplomatyczne z okazyi powstania kercego 
wińskiego nie przekroczyły ciasnej granicy 
konieczności lokalnej. W jakiem położeniu 
znalazłby się wtedy rząd grecki? Musiałby 
albo dać się porwać prądowi albo płynąć 
przeciw niemu. Lecz chociażby nawet zde­
cydował się stawić opór ruchowi na wskroś 
narodowemu, któryby rozniecił pożar na 
wszystkich czterech rogach królestw a, czy 
miałby do tego dość siły moralnej? Po­
wszechny pożar w sąsiednich prowincjach 
stałby się dla Grecyi ogniskiem niepokojów 

nieporządków, których doniosłości nikt 
zmierzyć tem mniej zaś ograniczyć nie byłby 
w stanie. Powtarzamy p rze to : czy byłoby 
rzeczą roztropną ze strony dyplomacyi stwa­
rzać dla Grecyi tak  wielkie niebezpieczeń­
stwo? Czy nie byłoby raczej aktem spra

K R O N I K A

maja. Powstańcy mieli tam dwukrotną prze- I wiedliwości i roztropności uwzględniać w
wagę nad Turkam i, których było 2000 • 1 „ i i..„; a  " -’1-
którzy ponieśli tam zupełną klęskę. Powstań­
cy starają się zwykle unikać starcia i wal­
czą ty lk o , gdy są niespodziauie zaskoczeni.
Starają się oni przedrzeć w góry bałkańskie, 
gdzie się zbroją i organizują. Z Berkowicy,
Łomu i Wraczy, wszyscy zdolni do broni 
Bułgarzy wyruszyli w góry bałkańskie.

się

(A sp iracje  greckie)
Pol. Corresp- otrzymała z Aten „ze 

strony bardzo poważnej “ list następujący: Mi­
mo całej powolności i koniecznej zwłoki w 
toku spraw politycznych, mimo odraczania 
wszystkich ważniejszych zarządzeń i pozor­
nej obojętności dyplomacyi europejskiej nie 
można się już co do najbliższej przyszłości 
na Wschodzie żadnym oddawać iluzyom. 
Wielka kwestya oryentalna, która jak zmora 
gniotła dyplomacyę dziewiętnastego stulecia, 
zaczyna ustępować. Straszliwy fantom, który 
trwogą napełniał dyplomatów, u tracił wiele 
ze swej pozornej grozy. Kabalistyczne for­
mułki o „nienaruszalności państwa ottomań- 
skiego“ i równowadze europejskiej tracą po­

radzie dyplomacyi, głos wolnej Grecyi, ile­
kroć chodzi o załatwienie spraw oryental- 
nych.

Odpowiedź jest łatwą.
Grecya na nieszczęście nie jest dość 

silną aby głos swój narzucić potężnym mo­
carzom. Nie jest jednak także do tego sto­
pnia słabą aby musiała przytłum ić w sobie 
głos protestacyi“.

List powyższy zamieściła Pol. Corresp. 
bez żadnych uwag ze swej strony. My po­
wtórzyliśmy go d la tego , że jest on zna­
mieniem czasu i że aspiraeye greckie za­
czynają zwracać już ua siebie uwagę w E u ­
ropie.

(Otlezwa Ratly m iejskiej belgradzkiej).
Urzędowy dziennik serbski umieścił 

następującą odezwę Rady miasta Belgradu 
do mieszkańców stolicy serbskiej:

„Mieszkańcy Belgradu ! Wiadomo Wam, 
że bracia nasi w Bośnii i Hercegowinie, zmu-

l l i a n o w a u i a  w  a r m i i .  Następu­
jący kapitanowie i rotm istrzowie II klasy za­
notowani zostali do awansu na majorów w słu­
żbie lokalnej: W incenty Geyr, przy pułku pie­
choty nr. 55; Gabryel Kisimek, przy  pułku p. 
nr. 30; Jan Kramer, przy pułku piechoty nr. 
55; Maksymilian Nowak, przy pułku piech. nr. 
40; Wacław Stangler, przy pułku ułanów nr.
7 i Franciszek Giittler, przy pułku art. polow. 
nr. 10.

Kapitan II  klasy Karol Halbert na etacie 
dyrekcyi inżynieryi w Krakowie, w drodze ła­
ski mianowany kapitanem I klasy.

Porucznik pułku piechoty nr. 10 Herman 
Teyrowski, na własną prośbę przeniesiony w 
stan spoczynku, w uznaniu zasług w ciągu 46 
letniej służby, otrzymał charakter kapitana ad 
honores z uwolnieniem od taksy a nadto wojs. 
krzyż zasługi.

Wojskowy olew lekarski dr. Adam Jaku­
bowski, p rzy  szpitalu  garnizonowym nr. 14 we 
Lwowie, mianowany nadlekarzem  pułku rezerwy 
nr. 20; zaś tak iż elew dr. Józef Rosenzweig, 
przy szpitalu garnizonowym nr. 16 w Peszcie, 
lekarzem assystentem przy komendzie rezerwy 
pułku piechoty nr. 70.

W  oddziałach landwery pieszej mianowa­
ni: kapitanem  II klasy Ignacy Topolnicki, przy 
batalionie wadowickim nr. 54 i podporuczni­
kiem Franciszek Jorkowski, przy batal. ta rno ­
wskim nr. 53.

Jakób Nałęcz Morawski, mianowany pod­
porucznikiem przy galic. szwadr. ułanów lapd- 
wery nr. 7.

Dr. Leopold Kehan mianowany lekarzem 
batalionowym landwery z charakterem  poru ­
cznika w Żółkwi, a chirurg M arek Eskreis le­
karzem assystentem z charakterem  podporuczni­
ka przy złoczowskim batalionie landwery 
nr. 67.

— O p o ż a r z e  te a tr u  w T r y e S c ie
dochodzą następujące szczegóły : Dnia 27 majarama nasi w

szeni niesłychanem okrucieństwem swych cie- J o godzinie 5 po południu z niezbadanej dotąd 
mięzców tureckich, chwycili zeszłego lata za przyczyny wszczął się pożar w tutejszym te- 
broń, aby upomnieć się o swe prawa ludzkie atrze, który w ciągu dwóch godzin cały gmach
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ten obrócił w perzynę. Nic zresztą dziwnego, 
że pożar był taki gwałtowny, całe bowiem we­
wnętrzne urządzenie teatru, a nawet schody i 
foyer były z drzewa. Teatr o którym mowa, 
służył nietylko do przedstawień scenicznych, 
ale także jako i miejsce zgromadzeń ludowych. 
Nazwę swą Mauroner miał od byłego komen­
danta terytoryalnej milicyi p. L. Mauroncra. 
który zbudował go w roku 1828 na miejscu 
starego małego teatru ludowego. Obejmował 
ten gmach przeszło 2000 miejsc dla widzów. 
W  dzień pożaru miano w nim grać Ducy§ Z 
Lamermooru i miejsca już prawie wszystkie 
były wyprzedane; przy całem nieszczęściu za­
tem wielkie szczęście, że katastrofa nie nastą­
piła o parę godzin później, w czasie przedsta­
wienia. Nic zupełnie z ognia nie wyratowano; 
spaliły się nawet instrumenta muzyczne człon­
ków orkiestry. Mury zewnętrzne gmachu prze­
palone runęły także. Właściciele teatru pp. 
Mauroner i Rosseger ubezpieczeni byli na złr. 
60.000.

— S k r a d z io n y  w  L o n d y n ie  o b ra z ,
portret lady Deyonshire pędzla Gainsborugna 
z galeryi Andrewa, kosztował nie 10.000 frank, 
lecz 10.100 gwinei, to jest przeszło 200,000 
franków. Za schwytanie złodzieja wyznaczył 
poszkodowany nagrodę w kwocie 1000 ft. szt. 
czyli 12.000 zł.

— W s to s u n k a c h  k l im a ty c z n y c h
Europy zaszedł osobliwszy przewrót. Podczas 
gdy cała północna a także środkowa część 
naszego kontynentu w trzecim tygodniu maja 
nawiedzoną była dotkliwemi przymrozkami, któ­
re w okolicach Wilna i Petersburga dochodziły 
do — 7 i — 8 stopni R., w zachodnich gu­
berniach Syberyi od początku tegorocznej wio­
sny utrzymuje się ciągłe stosunkowe ciepło 
i termometr ani razu nie opadł niżej zera.

— Z a b ó jc z a  fo r tu n a . Turyńska Gaz. 
del Popolo opowiada następujące zdarzenie: 
W okolicy Mondoyi zachorował niedawno jeden 
z zamożnych właścicieli ziemskich a czując się 
bliskim śmierci postanowił jeszcze na łożu 
śmiertelnem wziąć ślub z narzeczoną swoją. 
W kilka dni po spełnieniu tego zakończy! ży­
cie, a młoda wdowa, uboga szwaczka, dowie­
działa się nagle, że jest jedyną spadkobierczy­
nią ogromnego majątku, wynoszącego przeszło 
milion lirów. Niespodzianka ta  oddziałała tak 
fatalnie na jej umysł, że po kilku dniach po­
padła w obłąkanie. W przystępie szału biedna 
wyskoczyła oknem ze znacznej wysokości na 
bruk i zabiła się na miejscu.

—  K o s m o p o lity c z n a  k o lo n ia . Nie 
ma może na świecie miejscowości, w której by 
w zgodzie mieszkało obok siebie tyle narodo­
wości, co w kolonii Assunguy, w Parana. W 
liczbie bowiem 1824 mieszkańców, składających 
osadę Assunguy, znajduje się 875 Szwedów, 
338 Francuzów, 221 Anglików, 202 Włochów, 
71 Niemców i IG Hiszpanów. Dodać należy, 
że językiem krajowym i w sądach tamtejszych 
używanym jest portugalski.

— O lb r z y m ie  p r z e d s ię b io r s tw o  
t e c h n ic z n e  zaprząta znów umysły we Fran- 
cyi. Chodzi o budowę kanału, któryby połączył 
cieśninę Kaletańską z morzem Śródziemnem 
przecinając całą Francyę, i przystępmy był dla 
okrętów aż do objemności 300 beczek czyli 
6.000 centnarów. Paryska Izba hadlowa rozpo­
częła już w tej mierze rokowania z rządem. 
Podług preliminarza koszta budowy takiego ka­
nału wynosiłyby 65 milionów franków, z któ­
rych 10 milionów wymagałyby roboty na prze­
strzeni dolnej Sekwany, 5 milionów na prze­
strzeni górnej Sekwany, 10 milionów wykopa­
nie kanału burgundzkiego a 40 milionów frau- 
ków roboty na przestrzeni Rodanu. Łożysko 
tej ostatniej rzeki musiałoby być obniżone o 
13 i pół metrów. W Lugdunie schodziłyby się 
dwie odnogi kanału : Rodanu i Sekwany ; osta­
tnia potrzebuje być zagłębioną tylko o dwa 
metry. Szerokość kanału wynosiłaby około 130 
metrów. W ciągu lat sześciu, podług projektu 
budowa mogłaby być ukończoną. Świat handlo­
wy francuski jest tego przekonania, że kanał 
taki zrobił by konkurencyę drogiej kolei św. 
Gotarda i zwłaszcza dla odbytu win francuskich 
stanowiłby najwłaściwszą drogę.

— Zbi'5>r s h r z y p c ó w  k r e m o ń s k ic h ,  
składający się z 15 sztuk tych cennych instrumen­
tów muzycznych, wyprzedany został niedawno 
na publicznej licytacyi w Londynie. Dwoje 
skrzypców sławnego mistrza Stradiwarego sprze­
dano po 240 gw., za skrzypce zaś Gwarneriego 
zapłacił ktoś ogromną stosunkowo sumę 600 
gwinei, czyli przeszło 5.000 złr.

—  P o g r z e b  P a la c b ie g o  odbył się w 
Pradze w środę przy ogromnym udziale ludno­
ści stolicy i reprezentantów prowineyi. Jak 
zwykle w podobnych wypadkach wystąpiły uro­
czyście wszystkie korporacye i stowarzyszenia, 
których tak znaczną liczbę posiada Praga. Nie­
mieckie stowarzyszenia równie jak duchowień­
stwo wszystkich obrządków wzięło udział w 
żałobnym obchodzie. We wszystkich kościołach 
Pragi bito we dzwony przez cały czas pogrze­
bu, który trwał od godziny 10 z rana do 2 po 
południu. Z wielu domów powiewały żałobne 
chorągwie. Mowę pogrzebową miał superinten- 
dent Molnar, mowę pochwalną Zeithammer. 
Zwłoki spoczywały w trumnie kruszcowej

z kryształowem wiekiem , można je  było 
przeto oglądać do ostatniej chwili. Przez cały 
czas trwania pogrzebu gorzały w mieście pło­
mienie gazowe. Na placu Inwalidów włożono 
trumnę na karawan, który ją  odwiózł do ma­
jątku zmarłego. Lobkowic. Czterystu jeźdźców 
i 300 powozów towarzyszyło zmarłemu aż na 
miejsce wiecznego spoczynku, gdzie pochód 
stanął o godz. 7 wieczór.

— O k r o p n y  p o ż a r  zniszczył dnia 
30 maja w znacznej części miasto Quebeck w 
Ameryce. W ciągu dnia pochłonął tysiąc do­
mów. Szkoda wynosi milion dolarów.

—  O n o w y m  s u ł t a n ie ,  Muradzie V 
donosi telegram Deutsche Zeitung  ze Stambu­
łu, że jego sułtańska mość jeszcze jako nastę­
pca tronu wstąpił był do jednej z lóż wolno- 
mularskich, której członkiem i dygnitarzem jest 
do tej chwili.

— Z n ó w  w ie lk ie  s p r z e n ie w ie r z e ­
n ie . Podług telegramu z Bukaresztu dnia 30 
maja generalny kassyer tamtejszej kasy depo­
zytowej, Konstanty Arion, znikł bez śladu. 
Sprzeniewierzona suma nie jest jeszcze stano­
wczo oznaczoną, zdaje się jednak że będzie 
bardzo znaczną.

— W ie lk i  p o ż a r  w  P o z n a n iu . W 
nocy na 31 maja zgorzała w Poznaniu desty- 
larnia spirytusu Potworowskiego i Spółki. Spa­
liły się nietylko machiny i budynek, ale także 
znaczne zapasy spirytualiów.

G O S P O D A R S T W O  1 H A N D E L
Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń

w  K r a k o w i e .

II.
Kraków , dnia 31 maja.

(St.) W dalszym ciągu obrad ogólne­
go zgromadzenia udzielono Dyrekcyi absolu- 
toryum ze złożonych za ubiegły rok rachun­
ków we wszystkich trzech działach ubezpie­
czeń i przyjęto następujące, przez specyalne 
komissye rachunkowe przedłożone w nioski:

aj W dziale o g n i o w y m :  Z ogólnej
przewyżki dochodów w tym dziale, w roku 
15 istnienia Towarzystwa uzyskanej , a wy­
noszącej kwotę 361.507 zł. 14 c. mają być 
wypłacone członkom zwroty w wysokości 
20%, co wynosi sumę 289.887 zł. 7 c., z 
pozostałej reszty przekazuje się suma 55.977 
zł. 41 c. funduszowi asekuracyjnemu roku 
bieżącego, t. j 1866/7 — zaś pozostałość 
13.642 zł. 66 c. przekazuje się funduszowi 
rezerwowemu w tym dziale.

b) W dziale g r a d o w y m :  W ykaza­
na za rok 12 istnienia tego działu stra ta  w 
kwocie 24.715 zł. 10 c. ma być z funduszu 
rezerwowego pokrytą — przez co jednak, 
jak  ze sprawozdania dyrekcyi wiadomo, fun­
dusz ten nie zostanie uszczuplony, gdyż 
miał on w ubiegłym roku z zaliczek, nie- 
podniesionych zwrotów i odsetek dochód w 
wysokości 26.907 złr. 31 c t . , a zatem o 
2.192 złr. 21 ct. więcej, niż kwota, na po­
krycie straty  potrzebna, wynosi.

c) W dziale ż y c i o w y m :  1. Z czy­
stego zysku 23 243 złr. 32 ct. w dziale u- 
bezpieczeń kapitałów pośmiertnych przyznaje 
się ubezpieczonym w pierwszym i drugim 
roku istnienia tego działu od zaliczek w su­
mie 26.420 złr. 67 ct., 20%  dywidendy, co 
wynosi 5.284 złr. 13 ct. zaś kwotę 17.960 
złr. 19 ct. przekazuje się jako rezerwę zy­
sków na dalsze la ta ; 2 . członkom ubezpie­
czonym w pierszym i drugim roku istnienia 
działu ubezpieczeń kapitałów dożywotnich 
przyznaje się z czystego zysku 1.905 złr. 30 
ct. od zaliczek w sumie 6.977 złr. 29 ct. 
dywidenda w wysokości 10%  — co czyni 
697 złr. 73 ct. — zaś kwotę 1.257 złr. 57 
ct. przekazuje się również jako rezerwę na 
dalsze lata.

P. P r u s z y ń s k i  wyraża życzenie, 
aby fundusze tego działu nie były lokowane 
w papierach ulegających fluktuacyom gieł­
dowym (jak obecnie w akcyach kolejowych), 
lecz w listach zastawnych.

P. hr. M ę c i ń s k i  przedkłada nastę­
pnie ułożoną przez Radę nadzorczą instruk- 
cyę w przedmiocie uchwalonego na zeszłoro- 
cznem ogólnem zebraniu wybierania człon­
ków rady nadzorczej po m i e j s c o w y c h  
o k r ę  g a c h .

Zgromadzenie instrukcyę tę  bez roz­
prawy przyjmuje.

Następnie zdaje p. hr. M ę c i ń s k i  
imieniem Rady nadzorczej sprawę z wnios­
ków przekazanych tejże Radzie na ostatniem 
ogólnem zgromadzeniu. Tu należą w pierw­
szym rzędzie wnioski pp. W e i g l a ,  B i e- 
c h o ń s k i e g o  i K o z i e b r o d z k i e g o  w 
przedmiocie wybierania członków Rady nad­
zorczej po m iastach i uprawnienia do gło­
sowania. Rada nadzorcza „nie poleca zebra­
niu tych wniosków do uwzględnienia11 — 
czyli inaczej mówiąc, wnosi przejście nad

niemi do porządku dziennego. Przewodniczą­
cy poddaje zdanie Rady nadzorczej w tej 
formie pod głosowanie, a zebranie wniosek 
ten przyjmuje.

Ten sam los spotkał wniosek p. W y- 
b r a n o w s k i e g o ,  w przedmiocie wysyłania 
delegatów z każdego powiatu na ogólne zgro­
madzenie.

Wniosek p. P a w l i k o w s k i e g o ,  żą­
dający od Rady nadzorczej, aby w uznaniu 
n i e b e z p i e c z e ń s t w a  wynikającego ztąd, 
że Towarzystwo składa się z 2.000 członków, 
a zaledwie 40 członków przybywa na ogól­
ne zgromadzenie, tworząc wprawdzie statu­
tem przepisany, ale bardzo p r z y p a d k o w y  
komplet, wypracowała projekt zapobiegający 
temu — wniosek ten uległ dłuższej dyskusyi.

Sprawozdawca Rady nadzorczej, p. hr. 
M ę c i ń s k i ,  twierdzi, że mniemane niebez­
pieczeństwo wcale tu  nie zachodzi, albowiem 
Towarzystwo jest w ten sposób zorganizo­
wane, iż punkt ciężkości leży w Radzie nad­
zorczej, a skład tej Rady w skutek przyję­
tej dopiero co instrukcyi nie może być nigdy 
p r z y p a d k o w y m .

P. P a w l i k w s k i  usiłuje w bardzo 
obszernem przemówieniu dowieść, że wska­
zane przezeń niebezpieczeństwo istotnie za­
chodzi, albowiem może się zdarzyć wypadek, 
iż zbierze się kiedyś na ogólnem zgroma­
dzeniu taka większość, która chociażby na­
wet w dobrej wierze poweźmie jednak szko­
dliwe dla Towarzystwa uchwały.

P. hr. M ę c i ń s k i  powtarza, że Rada 
nadzorcza nie mogło dojrzeć w danym wy­
padku jakiegokolwiek niebezpieczeństwa i dla
tego nie mogła przedłożyć zebraniu żadnego 
w tej mierze projektu. Mówca nie widzi zre­
sztą sposobu, w jakiby można członków do 
liczniejszego w Ogólnem zgromadzeniu udziału 
zniewolić. Jeżeli p. Pawlikowski jakie nie­
bezpieczeństwo spostrzega, niech sam z pro­
jektem  ku zaradzeniu złemu wystąpi.

Po powtórnem przemówieniu p. P a- 
w l i k o w s k i e g o  tudzież p. hr. W o d z i- 
c k i e g o i sprawozdawcy, który wskazując 
na pomyślny rozwój Towarzystwa, sprzeci­
wia się wszelkim wątpliwej wartości refor­
mom i innowacyom — zgromadzenie nad 
wnioskiem p. Pawlikowskiego przechodzi ró­
wnież do porządku dziennego.

Wniosku p. dr. C e s n a k a ,  aby z 
działu ubezpieczeń na życie wybierano dwu 
członków do Rady nadzorczej —  sprawo­
zdawca „nie poleca do uwzględnienia", a 
zgromadzenie przechodzi nad nim do po­
rządku dziennego,

Następują trzy wnioski p. L o d y  ń- 
s ki  ego. Pierwszy domaga się zbadania sto­
sunku Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń 
z rosyjskiem Towarzystwem „Jakor,11 i wy­
kazania s tra t z tego stosunku wynikłych. 
Sprawa ta  była na zeszłorocznem Zgroma­
dzeniu przedmiotem bardzo burzliwej dy­
skusyi, wszelako już zeszłego roku była przez 
Radę nadzorczą należycie wyjaśnioną.

Sprawozdawca p. hr. M ę c i ń s k i przy­
tacza w tej mierze następujące daty: Z koń­
cem 15 roku istnienia Towarzystwa przed­
stawia się dochód ze stosunku z To warzy 
stwem „Jakor11 w kwocie 26 455 rubli 81 
kopiejek, straty  wynoszą ogółem 7.513 rub. 
6 kop., pozostaje nadwyżka dochodów w i- 
lości 18.942 rub. 75 kop., odliczywszy od 
tego stratę  zeszłoroczną w kwocie 100 rub. 
88 kop., okazuje się ostateczny rezultat ope- 
racyi z Towarzystwem „Jakor" po koniec 
maja b. r. obliczony w cyfrze dochodu rub. 
18.841 kop. 67. Kontraktowy ten stosunek 
kończy się zresztą z dniem 18 maja 1877.

Wyjaśnienia te przyjmuje zgromadzenie 
bez rozprawy do wiadomości.

Drugi wniosek p. L o d y ń s k i e g o  żą­
da, aby ze względu na to, że Galicya wscho­
dnia większą część premii do Towarzystwa 
opłaca, zgromadzenia ogólne odbywały się 
na przemian jednego roku we Lwowie, d ru­
giego zaś w Krakowie.

Po wyjaśnieniach sprawozdawcy, że żą­
danie to już z tego względu nie jest do 
spełnienia, iż cały aparat urządzeń wewnę- 
trzych Towarzystwa wraz z Radą nadzorczą 
trzebaby przenosić co drugi rok do Lwowa, 
zgromadzenie i nad tym wnioskiem przecho­
dzi do porządku dziennego.

Ostatni wniosek p. Łodyńskiego do­
maga się, ażeby dyrektorowie Towarzystwa 
nie piastowali podobnych urzędów w ban­
kach i innych instytucyach finansowych lub 
asekuracyjnych. — Ponieważ zgromadzenie 
ogólne ma według statu tu  niczem nieograni­
czoną wolność w wyborze dyrektorów Towa­
rzystwa, przeto i ten wniosek „nie został 
uwzględniony."

Tym sposobem porządek dzienny wy­
czerpano. Po ogłoszeniu rezultatu  wyborów, 
który wczoraj podaliśmy i po wiadomem 
przemówieniu p. br. B a u m a ,  nastąpiło 
kilkuminutowe posiedzenie filialnej instytu- 
cyi, t, j- istniejącego od roku Towarzystwa 
wzajemnego kredytu, w którem wzięło udział 
kilkunastu zaledwie członków.

W załatwieniu sprawozdania komissyi 
rachunkowej udzielono dyrekcyi Towarzy­

stwa wzajemnych ubezpieczeń, k tóra jest 
oraz dyrekcyą Towarzystwa wzajemnego 
kredytu, absolutoryum z rachunków za czas 
od dnia 15 sierpnia 1874 po dzień 31 gru­
dnia 1875. Ogólny zysk wynosi 20,188 zł. 
Z tego należy się dyrekcyi na mocy statu tu  
10 0/0 tytułem  tantiem y, co czyni kwotę 
2,018 zł. 80 Ct., pozostaje zatem 18,169 zł. 
20 ct. Na wniosek komissyi rachunkowej 
uchwalono: 1) z sumy 18,169 zł. 20 ct. 
przekazać 10 %  t. j. 1,816 zł. 92 ct. fun­
duszowi rezerwowem u, 2) z pozostałej zaś 
sumy 16,352 zł. 28 ct. wypłacić członkom 
7 %  dywidendy od udziałów, co wynie­
sie kwotę 15.963 zł. 30 ct. Pozostała reszta 
418 zł 98 ct. ma być przeniesioną na r a ­
chunek zysków roku 1876

Ostatnim przedmiotem porządku dzien­
nego jest kwestya wynagrodzenia członków 
Rady nadzorczej.

P. hr. M ę c i ń s k i  oświadcza imieniem 
Rady nadzorczej, że ze względu na młody 
wiek instytucyi, wszyscy członkowie Rady 
nadzorczej zrzekają się wynagrodzenia za 
swą pracę. (Brawo.)

Na tern posiedzenie zamknięto o go­
dzinie 5 popołudniu.

— W y ró b  w ó d k i i  p iw a  w  G lall- 
Cyl. W kwietniu r. b. wyrobiono w 175 go­
rzelniach galicyjskich ogółem 767.346 48 sto­
pni alkoholu a w 214 browarach wywarzono 
ogółem 47.897 hektolitrów piwa.

—  W yrób  c u k r u  w G a lic y l .  W
kwietniu r. b. wyrobiła tylko cukrowarnia Tar­
nowska 14.218 kilogramów cukru płynnego z 
ziemniaków lub krochmalu i 4.932 kilogramów 
cukru ziarnistego.

—  P r o d u k c y a  1 s p r z e d a ż  goU
W kwietniu b. v. wynosiła produkcya soli w 
Galicyi 8.261.691 kilogramów a sprzedaż 
7.307.386 kilogramów. W tym samym miesiącu 
1875 r. wynosiła produkcya 9.564.230 kilogr. 
a sprzedaż 7.200.648 kilogr. Z porównania o- 
kazuje się, że w roku 1876 była sprzedaż so­
li o 106.738 kilogr. większą a produkcya o 
1.302.539 kilogramów mniejszą niż w roku 
1875.

OSTATNIA POCZTA
Budapester Correspondem z d. 30go 

z. m. donosi: Członkowie węgierskiej dele- 
gacyi starają się usilnie, podobnie jak  dele­
gaci Rady państwa, załatwić swe czynności 
parlamentarne jeszcze przed Zielonemi Świę­
tami. Przypuszczają, żedelegacya austryacka 
załatwi wszystkie zalegające sprawozdania 
d 31 maja, a delegacya węgierska d. Igo 
czerwca, tak że komisye ugodowe będą mo­
gły porozumieć się we czwartek i w piątek 
rano , a w piątek po południu będą mogły 
przedłożyć swe propozycye delegacyom. Tym 
sposobem mogłoby w sobotę nastąpić w de- 
legacyi węgierskiej trzecie czytanie wspól­
nego budżetu i zamknięcie sesyi delega- 
cyjnej.

Dalsze szczegóły o katastrofie w K o n ­
s t a n t y n o p o l u  zestawiamy w osobnej ru ­
bryce. Wynika z nich, że sułtan Abdul Azis 
strącony został z tronu nie przez lud lecz 
przez własnych ministrów. Na czele sprzy- 
s iężen iasta li: W, Wezyr M e h m e d  R u ż d y  
basza M idbat b a s z a .

Wiadomość o u d u s z e n i u  zdetroni­
zowanego s u ł t a n a  nie jest dotychczas 
stwierdzoną, chociaż utrzymuje się uporczy­
wie między ludnością stolicy tureckiej. Mó­
wią, że dostojnicy dworscy przenosząc suł­
tana z pałacu Dołma-Bagdże do starego se­
raju, zostali w drodze otoczeni przez softów, 
którzy zamordowali sułtana. Zwłoki prze­
nieść miano następnie do starego seraju i 
oddać rodzinie do dopełnienia obrzędów po­
grzebowych.

Z P e t e r s b u r g a  donoszą 1 czerwca: 
Wskutek katastrofy konstantynopolitańskiej 
nastąpić musi jeszcze wymiana zdań między 
dworami co do propozyoyj, sformułowanych 
przez trzy mocarstwa a przez Włochy i 
Francyę popartych. Katastrofa konstantyno­
politańska dowodzi, że od dawna zakradła 
się niepewność we wszystkich stosunkach 
politycznych Porty a mianowicie co do za ­
pewnień reform, które nic są osobiście po­
ręczone.

Journal de St. Petersbourg wykazuje 
trudności, jakie się przedstawiają sułtanowi 
M u r a d o w i ,  których sposób wstąpienia je ­
go na tron wcale nie zmniejszył. Z pewno­
ścią troskliwość Europy, aby przeszkodzić 
wzmaganiu się dalej kryzys wschodniej, nie 
ulega żadnej zmianie. Porozumienie się mo­
carstw pozostało niewzruszonem w życzeniu 
otrzymania od rządu tureckiego wykonania 
nieuniknionych reform. Artykuł pomienioue-
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go dziennika spodziewa się, że Murad uczy­
ni zadosyć tym życzeniom i nie stanie się 
narzędziem fanatyzmu religijnego i narodo­
wego.

D z i e n n i k i  a n g i e l s k i e  wyrażają 
się o zmianie tronu tureckiego w ogóle przy­
chylnie ale oględnie, nie wiążąc do niej 
wielkich nadziei. Softy, mówią te dzienniki, 
sprawili ruch ten roztropnie i zręcznie, ale 
godzi się zapytać: czy poglądy softów pole­
gają na jakim  formalnym programie i czy 
myślą, że mogą wprowadzić go w życie. 
Zresztą uważają tę zmianę tronu za wypa­
dek przychylny pokojowemu rozwiązaniu 
kwestyi i mniemają, że mocarstwa będą 
wspierać usiłowania Turcyi.

T a g b la tt  umieszcza telegram z S e m -  
l i n a  30 maja, że wojska serbskie lada dzień 
wkroczą do Turcy:.

Ten sam dziennik dowiaduje się, że 
flota angielska w Bosforze w-spierała czyn­
nie rewolucyę w Konstantynopolu

> i

H u s i & t y n , 1 czerwca. [Tel.
pryw .}  G r o ź n y  p o ż a r  wybuchł dziś 
wieczór. Miasto całe w wielkiem niebez­
pieczeństwie. (Telegram ten nadszedł wczo­
raj po godz. 10  w nocy; bliższych szcze­
gółów nie otrzymaliśmy aż do zamknięcia 
dziennika Przyp. Red.)

H u s i a t y n ,  2 czerwca Wczoraj 
wybuchł tu pożar i zniszczył 0 0  domów 
dachy na kościele i plebanii, aptekę i b u - ' 
dynek rady powiatowej. Szkoda wynosi j 
przeszło 2 5 0  0 0 0  złr. Skuteczna p o m o c ! 
przybyła z Husiatyna rossyjskiego z dobre- : 
mi sikawkami. 0  północy deszcz wstrzymał j 
pożar. 0  iś zalewają pogorzelisko wodą. N ę - ' 
dza wielka.

^ W i e d e f t ,  2  czerwca. { I d .  pryw.) 
Zastępca prokuratora przy sądzie obwodo­
wym złoczowskim, S z y m o n e w i c z ,  prze­
niesiony został do Lwowa. Adjunkci sądo 
wi P r o k o p c z y c  i G w i a z d o ń  miano­
wani zastępcami prokuratora.

W i e d e ń ,  2 czerwca. [Tel pryw.) 
W  dzisiejszym swym wstępnym artykule 
podnosi Presse, że n a j n o w s z e  w y p a d ­
k i  w S t a m b u l e  mocno zdekoncertowały 
Rossyę. Antagonizm między tern m ocar­
stwem a Anglią coraz silniej się akcentuje.

Presse mniema, że Anglii uda się pozyskać 
dla swojej polityki także Francyę i Włochy. 
Tym sposobem alians pięciu mocarstw eu- 
ropojskirh zostanie rozbity. Rossya pojmuje 
to nowe położenie, dowodzą tego na jnow ­
sze głosy rossyjskie, dochodzące z Pe ters­
burga.

Neue freie Presse otrzymała telegram 
z Konstantynopola, że Wysoka Porta wy­
dała Jiat, k tóry obwieszcza wyniesienie na 
tron sułtański Murada V i proklamuje r ó -  
w n o u p r a w n i e n i e  wszystkich podda­
nych tureckich.

Nowy Sułtan zrzekł się s i e d m i u  
m i l i o n ó w  franków z swojej listy cywil- 
nej na rzecz państwa.

Po odczytaniu h a t u nastąpiło uroczy­
ste obwieszczenie detronizacyi sułtana Abdul- 
Azisa.

W i e d e d ,  2  czerwca. [Tel. pryw.) 
Dzisiejszy Tagblatt twierdzi, że na prezy­
denta T r y b u n a ł u  A d m i n i s t r a c y j ­
n e g o  desygnowany został dr. H a s n e r .

P a r M ,  2 czerwca. Wstąpienie na 
tron M u r a d a  zostało zakomunikowane 
officyalnie prezydentowi Rzeczypospolitej mar­
szałkowi Mac-Mahoń.

Izba z a t w i e r d z i ł a  wybór ks. H i e ­
r o n i m a  N a p o l e o n a  do Izby.

K o n s t a n t y n o p o l ,  1 czerwca. 
N o w y  s u ł t a n  wydał r e s k r y p t ,  w któ­
ry m oświadcza, że zatrzymuje dotychczaso­
wych ministrów, że zrzeka się 6 0 .0 0 0  
kies z swej listy cywilnej i dochodów z 
wszystkich dóbr prywatnych korony n a  
r z e c z  s k a r b u  p a ń s t w a .  Sułtan poleca 
dalej w swym reskrypcie przywrócenie r ó ­
wnowagi w budżecie, bezzwłoczne ulepsze­
nie w skarbowości i publicznej oświacie, 
roerganizacyę rady państwa i ministerstwa 
sprawiedliwości. Sułtan poleca ministrom, 
aby uradzili nową f o r m ę  r z ą d u ,  któraby 
wszystkim poddanym państwa bez różnicy 
najbardziej była odpowiednią, i z a p e -  
w n i a ł a wolność każdemu mieszkańcowi 
ottomańskiego państwa. Sułtan wyraża ży­
czenie, aby przyjazne stosunki między obce- 
mi mocarstwami a Turcyą zostały nadal u- 
trzymane i proklamuje się w  końcu Pady­

szachom i Wielkim Khanem z Laski Bożej 
i z W o l i  N a r o  d u.

2 czerwca. \T d  p r y w J 
Soir  donosi , że tulońska eskadra została 

; uzbrojoną i otrzymała nakaz pogotowia.
C e t y n i a ,  2 czerwca. [Tel. pryw.) 

i Urzędowy Glas Czernogorca powiada, że 
; przyjębie dwumiesięcznego zawieszenia broni 
; przez powstańców jest prostem niepodo- 
j bieństwem.
j I S e l g r a d ,  2 czerwca. [Tel. pryw.)

Generalny konsul austryacko - węgierski, 
| książę W  r e d e  zaprotestował tu  przeciw 

m o r a t o r y u m .  Takiż sam protest wniósł 
u rządu tutejszy konsul niemiecki. Książę 
W r e d e  powołany został do Budapesztu, 
gdzie ma zdać sprawę z obecnej sytuacyi 
w Serbii.

L o n d y n ,  2 czerwca. D i s r a e l i  
oświadczył w parlamencie na podstawie 
otrzymanych z K o n s t a n t y n o p o l a  wia­
domości, że muzułmańska ludność w T u r­
cyi jest zadowoloną z obrotu rzeczy. Dalej 
oświadczył Disraeli, że berlińskie m emoran­
dum nie zostało jeszcze udzielone Porcie i 
wyraził nadzieję, że krok ten okaże się 
niepotrzebnym. Położenie w tej części E u­
ropy jest bez wątpienia krytyczne, ale rząd 
angielski poczynił kroki, których wymagały 
inteteresa i honor kraju. Disraeli konstatuje, 
że interesa Anglii najwięcej znajdą bezpie­
czeństwa w utrzymaniu pokoju, a honor 
Anglii najlepiej będzie ochroniony, jeśli rząd 
weźmie główny udział w usiłowaniach do 
utrwalenia nadal pokoju.

Odpowiedz, redaktor W ł a d y s ł a w  £ozi.isB s* .
D o dzisie jszeg o  n u m eru  d o łą cza  

się P R Z E W O D N I K  N A U K O W Y  za  
czerw iec d la  p ren u m era to ró w  ca ło -  
p ó łro czm /ch . _____

Przyjechali do Lwowa.
dnia 2 czerwca 1876.

H otel Zorza.
Pp. Dr. A. Bing z Wiednia. — K. Duńka z 

Kiszyniowa. — J. Siemoszko z Kiszyniowa. — J. 
Skrowaczewski z Przemyśla. — H. Gartner z Gre- 
feld. — H. Mittler z Wiednia. — A. Leonowicz z 
Podwoloczysk.

Hotel Europejski.
Pp. J. hr. Della-Scala z Czerniowiec.

H otel A ngielsk i.
Pp. W. Madejewski z Świstelniki. — I. Pa- 

para z Cykowa. — J. Papara z Batiatycz. ■— W. 
Puzyna z Martynowa. — E. Rozwadowski z Hlad- 
ka, — S. Strożecki z Wielkiej drogi. — J. Klein-

z Dieisaa.
— K. Berger z Stryja. — J. Goldmann z Wiednia.
— L. Gundelfinger z Frankfurtu. — J. Engel z 
Offenbacha. — Dr. J . Frankfurter z Stanisławowa.
— Dr. A. Żebracki z Tarnopola.

H otel L anga.
Pp. J. Ruitner z Wiednia. — H. Kraemer z 

Wiednia. — D. Reiniger z Wiednia.
H otel K rakow ski.

Pp. W. Bojarski z Zbaraża.— C. Zaremba z 
Liczakowa. — F. Dodyńska z Czakowa. — W. Za­
borowska z Wołynia.

H otel Kahna.
Pp. L. Preyer z Stanisławowa. — L. Poho- 

recki z Nahorca. — L. Dziwiński z Cieszanowa. 
Odjechali ze L w ow a, 

dnia 2 czerwca 1876.
Pp. E. Szadkowski do Zaleszczyk. — B. 

Chmielewski do Jabłonowa. — A. Dydyński do 
Czerniawki. — S. D. Gojżewski do Rosyi. — N. 
Janiszewski do Żurawna. — S. Łodyński do Nahorca.

Spostrzeżenia m eteorologiczne
z dnia 2 czerwca 1876 r., godz. 7 rano 

Barometr 735‘2mm. — Psychrometr suchy 14'2°C.
Psychrometr wilgotny 12'7°C. Prężność pary 10’Omm 
Wilgoć 84°/0. — Zachmurzenie 7. — W iatr N El 
Ozon 7. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin 

Temperatura powietrza l l -4°Rm.
Barometr idzie w górę.

Pociągi kolejowe.
O d c h o d z ą  z e  L w ow a.

Do K rakow a : rano o godzinie 5 (pociąg czysto 
osobowy); po południu o godzinie 5 minut 5 
(pociąg mięszany); w nocy o godzinie 11 min. 
25 (pociąg pospieszny); rano o godzinie 6 min. 
36 (pociąg lokalny).

Do P o d w o lo czy sk : (z głównego dworca): rano. 
o godzinie 6 min. 20 (Pociąg pospieszny); w po­
łudnie o godz. 12 min. 5 (pociąg mięszany) ; 
w nocy o godz 10 min. 57 (pociąg osobowy).

Do O nernlow lec: rano o godz. 6 min. 50 (pociąg 
pospieszny); w południe o godzinie 12 min. 50 
(pociąg mięszany); w nocy o godz. 11 min. 48 
(pociąg mięszany).

Do S ta n isła w o w a : (przez S tryj): rano o godz.
7 min. 7 (pociąg mięszany).

Do P odw oić ozy ak : (z Podzamcza): w południe 
o godz. 12 min. 26 (pociąg mięszany); w nocy 
o godz. 11 min. 32 (pociąg mięszany).

P r z y c h o d z ą  d o  L w ow a.
Z K rakow a : rano o godzinie 5 minut 50 (pociąg 

pospieszny); przed południem o godzinie 10 
minut 65 (pociąg osobowy) ; w nocy o godz. 
9 min. 45 (pociąg czysto osobowy ) ; wieczór o 
godz 8 min. 5 (pociąg lokalny).

Z C zerniow iec : rano o godz. 4 min. — (pociąg 
mięszany); po południu o godz. 8 min. 5 (po­
ciąg mięszany); w nocy o godz. 10 minut 13 
(pociąg pospieszny);

Z Stanisław ow a: (przez Stryj): wieczorem o godz. 
9 min. 3 (pociąg mięszany);

Z P od w o ło o zy sk : (do Lwowa na Podzamcze): 
po południu o godz. 4 min. 3 (pociąg mięsza­
ny) ; w nocy o godz. 3 min. 46 (pociąg mię 
szany) ; wieczór o godzinie 10 min. 66 (pociąg 
pospieszny).

CeBnik lwowskiej Izby haudlow. i przemysł.
Lwów, dnia czerwca 1 1876

plac^ iijdajtj

1. Akcye BBtukę.
walut% austr.

złr. et. złr. ct.
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m.k. 189 50 191 50
Kol. lwow.-ozer.-j*8. „ 200 „ ,  g 120 — 122 —
Banko hip. gal, po 200 zł. w. a. o 227 — 230 —
Banko kredyt, gal. „ 200 „ „ a 218 — 220 —

2. L isty  znst. ia  100 zł. M
75 60Tow. kredyt, galio. ó/jo w. a. . ® 

ii i- 4®io ii ■
c6 86
78 76 79 60

„ „ , 6«/0 Okresów. 86 75 86 60
Banka hyp. galic. 6%  w- fi- 87 70 88 70
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6%  w.a. . 94 — 96 —
3. L isty  d łużne za 100 zł. ^

Ogóln. roln. kred. Zakł, dlfi Gal. §
-l Buków. 6%  los. w 15 lut, . 90 40 91 40

fow. tr . in. 60/° w. a. w 16 latS .... — —
■ " » — -- —

4. O bllgi za 100 zi- i
Indemniz. galic. 5% m.k. . . . c. 86 — 86 90
Bożyotkikra; .z  t. 1873po 6%w.!t. 90 60 92 —

5. L asy  Uiasta Krakowa . . . ja 14 15 60
8t»nisławov. i, . 17 25 19 —

6. M onety.
Dukat Holenderski 5 56 5 66
Dukat Cesarski . . . . 5 66 5 76
Napoieuind’or . . . . 9 58 9 68
uól im peryał................................ 9 70 9 90
Kubel rossyjski srebrny 1 58 1 67

papierowy . 1 67 1 59
100 Marek niemieckich 69 — 60 —
Srebro • 102 — 104 —
Kupony w srebrze 101 60 103 60

Kurs g i e ł d y  w ie d e ń s k ie ] .
dnia 30 maja 1876 

1. Dług Państwa.
Jednolity dług Państwa w banknot.

„ „ w srebrze .
Losy tro k u  1839 c a łe ....................

„ „ 1839 piąta częró . , .
„ „ 1854 po 250 złr. 4% .
„ „ 1860 po 500 złr. 6%  .
„ „ 1860 po 100 złr. 6%  .
„ „ 1864 (z premią) po 1.00 «ł. 131.60 132.50

Renty Como po 42 hr. anstr.......  19.50 20.50
2 . O bligacye indoma, 5% sc 100 zł.

Czech ........................ .... 100.—
Bukowiny ............................................  84.50
Galicyi . . . ; ............................... 86.—
Niższej A u s try r .............................. 101.50
Siedm iogrodu................................  73.76
W ę g ie r ............................................  74.—

8 . Akeye.
Bank Anglo auBt. 200 zł. emit. zł. 120. 62.10
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 180.—

płacą* żądaj. 
64.— 64.10 
67.60 67.76 

236.— 238.— 
234.— 235.— 
105.— 105.60 
106.25 106.50 
114.50 115.60

85.50
86.50

74.50
74.75

62.20
130.50

Niższo austr. tow. eskomp. po 500 zł. . 630.— 640.- 
Gal. banku hip. po 200 zł. . , —. —.—
Gal. banku handl. i prz. i  200 zł.wpł. 40% — — .— 
Gal. zakł. kredyt, siaro sk a 200 zł, —•— —.— 
Banku narodowego . . . .  780.— 790.—
Kc.1. Albrechta a 200 zł. w sreb. . 41 50 42.—
Aurfr. tow. Żeglugi psr. p 1 1:00 zł. ra. k. 336 — 837.— 
Kol. Ces. Elżbiety po 200 zł. m. k. . 136.— 137.— 
Kol Preszów-Tara. (w. o.)aS0Q zł. r? sr. —.— —.—
Półn. kolei po 1000 zł. 1805.— 1815__
Kol. Kar. Lud w. po 200 zł. m. k. 189.— 189.25 
Lwów. ozem. kolej no 800 zł. w. fi. w sr. 121.— 122.— 
Tow, kol żel. państ. po 200 zł. Ul. k. 252.— 253,— 
Połud. kol. pańerw, po 290 *t. «*. •  74.60 74.75
Ł Kii. wjf*. gał, t  200 sł. w Br. 86.— 87.—

płacą, żądaj.
4 . L isty  zast. losowane 

Powsz. austr. zakł. kred zizm. 5% w sr. 103.60 104.— 
Gal. zakł. kr. ziem. Krak. los. w 181.6% 93.— — .—

20 „ ?o/o 100.— 101.—
w 36 „ 5%11 11 >1 p 11

Gal. Tow. kred. w. a. po 4%
» -i , m . P“  6°/o • •

Gal. banku hipot. po 6%
Gal. zakł. kred. włośó. po 6%
Tow. kred. miejs. Iw. w 16 1, wyl. po 6% 
» u n o r-0 »

Bank naród, po 5% .
Węg. tow. ziem. po 5ł /*0/o -

„ » „ PO 8% . . .

93.— 
78 — 
86.—
86.50
94.50

85.—
95.75

87.—
87.50
95.50

85.50
96.25

5 . O bligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 
Koi. Albrechta a 800 zł. 5%  w. a. . —.— 67.—
Kol. naddrniestr. a 300 zł. 5% w. a. . 23.—!' 24.— 
Tow. kol. żel. Preszów-Tsrnów (w, oz), 

a 300 sł. 5% w srebr.
Kol. pół. po 100 zl, m. k. . .

„ „ 100 *ł. w. a. ,
Kol. gal. Kar- hvAx. po 800 ri. 5%

„ i» u IX emisyi .
I I  U  U  . U  I I

Kol. lwow.-ozer. jas. Ul. emts. a 800 *ł.
5% w srebrze 

Węc. gal. kol, a 200 zł. 8%  w srebrze .
6. Losy.

inst. kred. dla handlu pa 100 zf. tr. a,
Clarego po 40 r,ł. m. k.

—.— 68— 
100.— ICO 50 
—.— 95 50 

98.— 
95.— 
91.—

97.25
94.50
90.50

77.25 77.50

155.-
29.—

155.50 
80.—

Tow. żegl. par. na. Dunsdupo lOOzł. a».k 95.50 96.—
........................  "  13.50

15__
30—  
29—  
13.75 
89—

w. a

K egleticba po 10. zl. m.k.
Losy miastsi Krakowa .
Pożyczka sbisAa Budy po 
Palnego po 40 ' i. m. k.
Funda<.78 say.it t  rayksięcia Rudolfa 
Sfilma po 4-8 :i. m. k .

13—
14.50 
29—
28.50 
13.25
38.50

płacą, żądaj

St. Genois po 40 zi. m. k. .
Poż. miasta Stanisławowa po 20 zł. w a.
Poż. Tryest. po 100 zl. m. k. .
W, „ „  50 zł. w. a.

aldsteina po 20 zł. m. k. . 
Windischgratza po 20 zł. m. k. ,

W eksle  (na 3 miesięcy, 
Augsburg za 100 zl. w. p. n. ;
Berlin za 100 mark n. p.w, , ,
Frankfurt 100 Mark. p.
Hamburg za 100 M. B. .
Londyn aa IG fć. sst. . . . .
Paryż za 100 fr...............................

Kara Złota.
Dukat ces. men,

„ peł. wagi. . . .
Korona
20-frankówka .
Rossyjeki imperyaa .
Talar związkowy 
Brobrc . . . . .

28.50 
17.60

118.—
58—
22.50 
22.76

;
59.30
69.30
59.30

122.25
48.20

28.75
18.50 

119.—
69.—
23—
23.50

59.40
59.40
59.40

122455
48.35

6.79—  5.80.— 

9.73.50 9.74.50

103.50 10375

z łr . | ot.

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.
T elegrafow any kura w iedeński.

1 czerwca 1876.
Jednolity dług Państwa w banknotach 

11 u 11 w srebrze . .
Losy pożyozki z roku 1860 . . . . . .
Akcye banku wiedeńskiego.....................

n ;i kredytowego bez knpona
Londyn 10 fnt. szterlingow....................
S r e b r o ....................................................
Napoleond’o r ............................ ....
Dukat cesarski men . . . . . . .
100 M arek ............................................... .

65 45
68 30

106 —
807 —
133 80
121 25
103 —.

9 64
5 73

59 40

(2271 1— 3) ©bwlesascszeuie.
L. 5804 C. k. sąd powiatowy w Sta­

rem mieście podaje do powszechnej wiado­
mości, że w sprawie Zakłada kredytowego 
włościańskiego przeciw Michałowi i Iwano­
wi Wicencyk o 98 złr a. w. z pn., dozwo­
lono przymusową publiczną sprzedaż real­
ności pod 1. k. 4, rep. 138, w Wołoszynowie 
położonej, dłużników własnych, ciała tabu­
larnego nie stanowiącej z wszystkiemi do 
tej realności należącemi, w protokole opi­
sania z dnia 9 maja 1871 r , 1. 1422 opi- 
sanemi gruntami i innemi przynależy to - 
ściami, która to sprzedaż w trzech terminach 
t j. dnia 30 czerwca 187G r. dnia 20 lip- 
ca 1876 r. i dnia 3 sierpnia 1876 r . o go­
dzinie 10 przed południem w tutejszym są­
dzie się odbędzie.

Warunki licytacyjne mogą być w tu- 
sądowej registraturze przejrzane.

Stare-Miasto dnia 10 grudnia 1875. 
(2272 1—3) © b w ie s a c s e n le .

L. 4437. C. k. sąd powiatowy w Starem 
Mieście podaje do powszechuej wiadomości, że 
w sprawie Zakładu kredytowego włościań­
skiego przeciw Iwanowi Senczyszak o 150 
złr. 92 ct. a. w. z pn. dozwolono przymu­
sową publiczną sprzedaż realności pod 1. 
k. 61, rep. 49 w Potoku wielkim położonej, 
dłużnika własnej ciała tabularnego niestano- 
wiącej z wszystkiemi do tej realności nale­
żącemi w protokole opisauia z dnia 9 ma- 
jd 1871 r. 1- 1404, opisanemi gruntami i 
innemi przynależytościami która to sprze­
daż w trzech terminach t. j. dnia 30 czerwca 
1876 r., dnia 20 lipca 1876 r. i dnia 3 
sierpnia 1876 r. o godzinie 10 przed połu­
dniem w tutejszym sądzie się odbędzie.

Warunki licytacyjne mogą być w tu- 
sądowej registraturze przegrzane.

Stare-Miasto 17 września 1875.
(2269 1—3) Obwieszczenie.

L. 4626. C. k. Sąd powiatowy w Sta­
rem mieście podaje do powszechnej wiado­
mości, że w sprawie Zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw Wasiowi Mociak o 
95 złr. 92 ct. a. w. z pn., dozwolono przy­
musową publiczną sprzedaż realności pod 1. 
k. 50/115 w Strzelbicach położonej, dłużnika 
własnej, ciała tabularnego nie stanowiącej, z 
wszystkiemi do tej realności należącemi, w 
protokole opisania z dnia 9 maja 187! r. 
1. 1415 opisanemi gruntami i innemi przy­
należytościami, która to sprzedaż w trzech 
terminach t. j. dnia 28 czerwca 1876, duia 
14 lipca 1876 i dnia 4 sierpnia 1876 r., o 
godzinie 10 przed południem w tutejszym 
Sądzie się odbędzie.

Warunki licytacyjne mogą być w tu- 
sądowej registraturze przejrzane.

m w

Stare-Miasto 24 września 1875.
(2273 1—3) Obwieszczenie.

L. 4631. C. k. sąd powiatowy w Sta­
rem mieście podaje do powszechnej wiado­
mości, że w sprawie Zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw likowi Bahnij o 1 (30 
złr. a. w. z pn. dozwolono przymusową publi­
czną sprzedaż realności pod 1. k. 195 w Strzel- 
bieacn położonej, dłużnika własnej, ciała ta­
bularnego niestanowiącej, z wszystkiemi do 
tej realności należącemi, w protokole opisania 
z dnia 9 maja 1871 r. 1. 2966 opisane­
mi grantami i innemi przynależytościami, 
która to sprzedaż w trzech terminach t. j. 
dnia 30 czerwca 1876 r., dnia 20 lipca 1876 
i dnia 3 sierpnia 1876 r. o godzinie 10 
przed polud. w tutejszym sądzie się odbędzie.

Warunki licytacyjne mogą być w tu- 
sądowej registraturze przejrzane.

Stare-Miasto dnia 24 września 1875.



(2343 s-s) O b w i e s z c z e n i e .
L. 26331/875. W c. k. Dyrekcyi poczt we Lwowie zalegają 

posyłki zwrotne z roku 1874, które w wykapie poniżej umie­
szczonym poszczególnione są. Posyłki te zostaną po upływie trzech 
miesięcy od 1 czerwca 1876 począwszy, w obec komisy i do tego 
wyznaczonej, otwarte a przedmioty w nich znaleziona z wyjątkiem 
pieniędzy sprzedane.

Nadawcy, którzyby przesyłki swe w oznaczonym powyżej 
terminie za uiszczeniem zaległych należytości pocztowych podnieść 
chcieli, mają wnieść swoje podania, zaopatrzone recepisem nadaw­
czym tudzież odciskiem p eczęci, k tórą dotyczące posyłki zaopa­
trzone były, do c. k. D yrekcji poczt we Lwowie.

L w ó w t dnia 20 maja 1876.

9ł r .  26331/ 875. 93e i b e r  1. f .  $ o f t b i r e f t io n  in  2 e m berg  e r lie g e n  b ie  
in  bem  u n te n fte lje n b e n  S łe r je id p i i f je  cu tsge tm e jenen  9ł e t o u r » © e n b u n g e r t 
cmS bent % l ) t e  1874 ,  to e ld je  nad? a i ld a u f  n o n  b r e i S K o n a te n  n o n t 
1 g u n i  1876 a n g e fa n g e n , fo m m t f j to n e t t  e r o f f n e t , u n b  b ic  i n  b e n fe lb e n  
o o rg e fu n b e n e it (S egen ftanbe  m i t  S L tS n a ljm e  bes 23a a rg e lb e s  w e rb e n  
n e r i iu f je r t  tn e rb e n .

®ie Stufgeber, rnel^e in ber oben erroafinłen grift il;re ©en= 
bnngen gegeu ©ntricf)tung ber ausljaftcnbcn ©ebutjren Bel)cBen mollen, 
Baben ifjte mit ben $ufgab§recepiffen nbjufiirten (Sirtgnben bei ber 
genannten f. I spoftbircftion in berfeiben grift einjubringen.

S e u tb c rg  a m  20 3M  1876.
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1 Lutowiska Józef Hornung Rzeszów 1460 4/.o 2 36 pisma
tyJU Delatyn Jakim Melnyk Łanezyn 2 -■ 5/io — 32 2
3 Andrej Fediuk Jabłonica 1 64 U/w — 32 1 64 n
4 j) Michał Georc.2uk 33 2 — 7/io — 32 1 6
5 Uście biskupie Semen Zwiezdek Panka Storozynetz 10 — 8/io — 18 - — banknoty
6 Kraków Madurowicz Peszt 18 — 3 15 1 6 — —
7 j) Jaworski ? — — 19 — 18 — —
S ł* Popławski •> 1 — 57/io — 24 — —
9 jj Zamościk ? 1 — 1 25 — 36 — —-

10 W Industr. (łgafte) Bazar Wiedeń 6 8 10 15 3 12 — .2
11 ft Wolf Eisenstadt 1 — 26 — 60 — ... 0•*07
12 Rzeszowski Oświęcim — 70 i 3k — 55 — — O-*•=*Ut
13 n Sclmrf Częstochowa 6 — 12 — 39 — — c3
14 » Komisaryat straży 

skarbowej
Oświęcim i 59/io - 18 • f-H

15 n Eiehborn Zakopane 16 50 4 — — 48 — -- ©
16 » Bojkowska ? 2 — 10 — 36 — — N?»ł
17 y? Omer Bascha Aleksandria 10 — 1 78/io 1 4 — — P-
18 w B randstern Źegestow 12 — 72/io — 42 — __
19 jj Sibenstern Wiedeń i — 150 gr. — 39 — --
20 w HaUiersteiu Nowy Sącz 7 — 5 2 — 96 — —
2.1 Brener Lisko 20 — 7 — 40 2 6
22 » Jarosch Zakliczyn «i. 6 37/io — 42 — — <39; ci
23 n Silluge Chrzanów 67 — r’/10 — 32 — •N
24 Gossely Wiedeń 5 8 i — 20 — — “8
25 tr Pieprzak Niepołomice 2 — 2 ho — 26 — — ©

*p *<
26 Kerner Drohobycz 30 — 6/io — 55 22 50
27 Kosoń Wiedeń 1 — c/.o — 20 — — -4-2<:a
28 7) Urząd parafialny Miszkolc 2 — 7io — 20 — —
29 )) Freider Chodorów 100 — 17io — 40 — —
30 tl Kokuseh Brody 60 — s/io — 56 10 —

31 * 5? Głuszyńska Lwów 2 — °/l(» — 20 — —
32 Zimmersto Wilamowice 2 — 7io — 42 ... —

33 Londerer Wadowice 10 — 5/io — 32 4 — ©
34 Tanin g Chrzanów 10 — 7io — 37 4 50 •w©*
35 lUbler Wieliczka 5 50 7i« — 32 5 — a
36 Zferoja Eensdorf 2 — ■— — 20 — — ©

*Si
37 Woj-nowsks Jaworzno 15 — — 36 — —

38 Gmina Nowytarg — 50 7.o — 18 — — ca

39 Grabowski Russie 3 — 7.o — 34 — --- '—'

40 Błaszkowski Warszawa 22 — --- — — ■— —
1 banknot41 S tr y j Aites Hammer Podgórze 5 — 7.o — 40 — —

42 Rzeszów Styniszka Bsłam ut Sokołow 2 .— — 32 — — przesyłka pieniężna
43 Leih Tobias Kraków 20 — i7.o — 49 — - papier
44 Zofia Garbacz Ulanów 4 — 3 — 32 — — V
43 Feniger Berlin 10 — 7io — 70 — — weksel
46 Karolina Teller Kraków 20 — i 7.0 — 49 — — obligacja
47 j) Katarzyna Pawlik Skawina 1 — 7io — 78 — — banknot
48 Rachwal Kaufmann Biała 1 —. 7.o — 33 — — »
49 Stanisław ILorodyński Kraków — 50 5 3°/io — 40 — — różności (Diwerse)
no Bi ody miasto Steiner Konigsberg ...... — 26 — 35 — — m ąka
51 Lauer Herber Briiiin 30 — 1 °/.0 — 66 — — papiery waitosoiow0
52 )3 Anton Iloroszewicz Frauzensbad 3 — i7.o 60 — — dokumenty
53 Jakób Jaworski Kraków o 12 l7 i0 — 50 — — w
54 ¥l Dorota Linn Lwów 5 15 7io — 36 — — »
55 n Lubański Krelawec 2 — 1 — 30 — — paszport
56 33 Ludwik Mazaraki • Słotwina 10 — 4',10 — 40 — — pisma
57 « » V » 10 — 4/l0 — 40 — —
58 33 » ' r, n 10 — 7.o — 40 — — »
59 33 Jan Piecuch Tarnopol 7 — 3/io — 36 — —
60 33 Szczerbowicz Carslburg I — U/10 — 50 — — »
61 33 Spalterbach Łuck 5 — 1 — 45 — — paszport
62 Tarnopol Iwau Muzyka Kirzin (Węgry) 3 — 7.o — 30 — — banknoty
63 }) Blaszka Nagy-Kalna '2 — 7.0 — 25 — — v r>

64 33 Greif Korolówka 10 — 7.0 — 36 — — pisma
65 33 33 33 10 — 7.o 36 — — »
66 33 Aleksander Szawul Lwów 50 _ 7w — 42 — — dokument
67 3} Leisor Znckerkandel Chorostków 10 — 8/.o — 42 ■— — pisma
68 b E. Seidelms.nn Grzymałów 10 — 8/l0 — 36 — łi
69 33 Iwan Kucliar Lwów 11 — 7.0 — 31 — — banknot
70 33 Jan  Biliński Praga 10 38/i0 — 60 — — pisma
71 33 Fink Lwów 3 4 — 48 ■— — różności
72 33 Ch. J. Ufer Kołomyja 2 — 25 — 36 — — wzory
73 Mieczysław Skólski Tłuste — 30 3 — 18 — — klucz
74 n Saul Pfeffer Kopoezyńce o — 25 — 36 — — różności
75 Glogow Nsftali Tucbfeld Rzeszów 100 — 67 gr. — 32 — — pisma
76 33 Galarewicz Lwów 5 — 8 gr. — 20 — — obligacya
77 Kopyczynee Hereles Wiedeń 150 — 1 — 45 — papiery
78 Kałusz Jan  Kogut Ustrzyki dolne 4 — 7.o 42 — — n
79 n Alfred Rozwadowski Lwów 100 _ 7.o — 45 — —

»

80 Moses Leib Kriss Boberki 6 70 17.o — 42 — — >7

81 Złoczów Jan Linert Łopuszna (Rohatyn) 5 — 7io - 18 — — pisma
82 33 Mordko Fried Zborów 8 34 27.0 — 13 — — banknot
83 Mielnica Jan  Michałek Tarnopol 2 — 7.0 — 18 — — list pieniężny
84 Monasterzyska Józef Zdrazil Grabów (Busk) 10 — 17.0 — 42 — — pisma
85 Otynia Jeneralna sjeneya Lwów 244 30 7 gr. — 70 — — przesełka wartościowa

austr. czeskich dla
A. Pesclies

banknoty86 Przemyślany II. K. Lwów 3 — 4/io - 13 — —

87 w Jan  Tychowicz 33 10 — 4 — 32 — — książka służbowa
88 33 Edward B ittner Praga 2 — 15 — 86 — — efekty
89 Mikołajów Industrie Halle Wiedeń 5 — 7.o 50 — — banknot
90 33 33 33 1 — 5 — 50 — — różności (div.)
91 Radymno Bereha Lwów 4 — 1 15 — 50 — — książki

(2382 3—3) E d y k  t.
L. 1962. W c. k. Sądzie powiatowym 

w Winnikach odbędzie się na dniu 30 czerw­
ca, 1 Sierpnia i 1 września 1876 zawsze o 
godzinie 10 rano w sprawie egzekucyjnej 
Romualda Radlewskiego przeciw Eleonorze 
Gembarzewskiej pto. 52o3 zł. w. a. z pn 
publiczna przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. 80 w Dawidowie na Kopiatynie, na 
pierwszych dwóch term inach tylko wyżej 
eony wywołania, na trzecim także poniżę 
takowej. Cena wywołania 3919 zł. 50 ct. 
w. a. Wadium 392 zł. w. a.

Resztę warunkół, ekstrakt tabularny 
i protoków oszacowania przejrzeć można w 
Sądzie. 0 . k. Sąd powiatowy

Winniki 2 maja 1876.
(2354 3 - 3 )  JE <1 y  fo t.

L. 4111. C. k. Sąd obwodowy w Zło­
czowie otwiera niniejszem konkurs na wszy­
stek ruchomy jakoteż na wszystek nieru­
chomy, a w krajach, w których obowią­
zuje ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 
1868, Nr. 1 Ds. p. p. położony majątek 
Józefa K atza właściciela części realności w 
Brodach.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu Franciszkowi Kiernikowi sędziemu 
powiatowemu w Brodach jako komisarzowi 
konkursowemu, zaś tymczasowym zawia­
dowcą masy ustanawia się pana Dra. Wil­
helma Ornrteina wzywając zarazem wierzy­
cieli aby po przedłożeniu dokumentów słu­
żących do wykazania ich pretensyi, po­
czynili swe wnioski co do zatwierdzenia te ­
goż, lub ustano wiem a innego zawiadowcy 
masy, i aby przedsięwzięli wybór wydziału 
wierzycieli, w którym to celu wyznacza się 
termin na dzień 31 maja 1876 r.godzinę 10 
przed południem w c. k. Sądzie powiato­
wym w Brodach odbyć się mający.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądż 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w c. k. Sądzie powiatowym 
w Brodach lub w tym Sądzie obwodowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod ry ­
gorem zagrożonych tamże szkodliwych sknt- 
ków prawnych przed upływem 26 lipca 
1876 i podać ją  na terminie na dzień 30 
sierpnia 1876 r., godzinę 10 przed połud. 
w c. k. Sądzie powiatowym w Brodach 
wyznaczonym do uznania płynności i ozna­
czenia prawa pierwszeństwa, chociażby na­
wet o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjam i, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia­
dające ich zaufanie.

Na term inie wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzytelności 
ma być usiłowano przyprowadzenie do sku­
tku ugody w myśl §. 68 ustawy konkur­
sowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczone będą w Gazecie 
Lwowskiej. Złoczów dnia 3 maja 1876. 
(2387 3—3) O b w ie s z c z e n ie .

L. 2060. C. k. Sąd powiatowy w Ko­
m ar nie wiadomo czyni, iż w sprawie wekslo­
wej Wolla Rett;g przeciw Iwanowi lików o 
zapłacenie sumy wekslowej 260 zlr. w. a. 
z pn., egzekucyjna sprzedaż realności pod 
1. 17/21 rep 21 w Koniuszkach tuligłowskich 
w trzech term inach t. j. dnia 26 czerwca 
1876 r., dnia 25 lipca 187G i dnia 23 sier­
pnia 1876 r., każdym razem o 10 godzinie 
z rana w tutejszym sądzie przeprowadzoną 
będzie z tem, że przy pierwszych dwóch 
term inach realność tylko za lub Wjżej ceny 
szacunkowej przy trzecim terminie i niżej 
szacunku sprzedaną zostauie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa realności 1310 złr. w. a. Wadyurn 
wynosi 131 złr. w. a.

Bliższe warunki licytacyjne jako to 
ak t zastawnego opisania i ocenienia w tu- 
sądowej registraturze przejrzane być mogą.

Komarno 31 marca 1876.
(2364 3—3) Obwieszczenie.

L. 1036. C. k, Sąd powiatowy w Krze­
szowicach podaje do wiawdomośei, że na 
zasadzie uchwały c. k. Sądu krajowego wyż­
szego w Krakowie z dnia 17 lutego 1876 
1. 86 rozpisują się niniejszem celem zaspo­
kojenia kwot 13 zł. 50 ct., 13 zł. 50 ct. 
i 13 zł. 50 ct. i procentów od kwot tych 
w kwocie 30 ct. dalej celem zaspokojenia 
kwoty 119 zł. 67 ct. z procentem zwłoki po 
9°/q od dnia wniesienia niniejszego podania 
a po 120/0 nadal, publiczną sprzedaż re a l­
ności pod 1. 1 lit. b/15 w Okleśny położonej 
dłużnika Marcina Sołtysik własnej w trzech 
term inach t. j. w dniu 19 czerwca, w dniu 
24 lipca i w dniu 21 Sierpnia 1876, każdą 
razą o godzinie 10 rano pod następującemi 
warunkami

Cenę wywołania wynosi wartość sza­
cunkowa w kwocie 250 zł. w. a., a wadyurn 
10% z tej sumy w kwocie 25 zł. w. a.

Protokół zastawniczego opisania w tu t. 
sąd. registraturze wraz z resztą warunków 
licytacyi przejrzanym być może.

Krzeszowice 25 lutego 1876.
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92 Krzeszowice Karol Lewiński Kraków 5 4/io! 13 banknot
93 Tarnów Winkler Ch. Ujhely 25 — 32/io — 52 — — różności (div.)
94 H Biinstok B. Tiszalek 10 — 1 8 — 56 — — książki
95 ti Langfort Brzesko 3 10 25 — 32 — — druki
96 n Wiluszy Józef Rzeszów 1 — 53/io — 42 — — książka
97 n Friedman Moses Liszka 5 — 3 5 — 82 — — różności
98 » Zawadzki Chorostków 20 — 2 15 — 20 --- — druk
99 n Feigendorf Przecław 28 16 7 — 63 -- —

100 11 Steinberger Przemyśl 40 — 7 — 14 --- — »
101 w Wachsman Moses Unghvar 25 — 66/io — 62 — — złote rzeczy
102 r> Engel Moses Rymanów 20 — 38/io — 48 — — kolczyki
103 fi Hofinann Anton Brzostek 1 76 10 — 42 -- — druk
104 n Markus Jonas Ułaszkowce 1 — 1 — 60 -- - próbki
105 7i Metzker Juda Żmigród 18 — 10 1 45 -- — srebrne prążki
106 f> John Hugo Odessa — — 1 25 — 43 --- — wzory
107 w Nebenstein Hebersdorf 69 90 — — — --- — karta przekazu
108 w Laub Abraham Mielec 4 50 6/io — 42 --- — pisma
109 » Berkstein Ansel Buza 110 75 — — — --- — przekaz
110 n Kurol Józef Wojnicz 36 59 l 6/io — 38 --- — pisma
111 n Pogatkowa Anna Brzesko 60 — 35,io — 40 -- — li
112 n Dusza Katarzyna Tuchów 30 — 31/™ — 38 --- — fi
113 u Panek Elżbieta Żabno 12 — I7io — 32 -- — n
114 w Poliński Stanisław Krosno 1 — 7io —■ 36 --- — M
115 » Kowalski Franciszek Żabno 5 50 l4/io — 32 -- — r\
116 V) CichoW8ki Jan Pilzno 5 — P /10 — 32 -- —
117 n Ikot Tomasz Tuchów 5 — 6/io — 32 --- — •n
118 w Głowacka Konstancya Przemyśl 2 — 5/io — 54 — banknoty
119 Gusiorowa Franciszka Kolbuszów 10 —. 1 __ 42 -- — pisma
120 łS Misiak Franciszek Czermin 25 — l G/io — 45 -- — łi
121 li Kisielewski Józef Grybów 25 — 7/lO — 51 -- — pisma
122 fi Kurkowski Józef Żabno 2 — 1 7io — 13 — — B
123 n Captar Wojciech Tuchów 10 — 1 — 32 — — »
124 Suchodolski Karol Kraków 10 — 7io — 42 -- — B
125 ii Schwebel Chaskel Ropczyce 50 — p /10 — 42 — — n
126 Weiss Wolf Gorlice 200 — 4G/i0 — 56 -- — n
127 « Moton Józef Jasło 10 .— 1 — 42 -- - w
128 n WTistreich Simche żmigród 5 — 7/io — 36 --- — M
129 n Żmigrodzki Jan Winnica 3 — P iw — 25 -- — banknoty
130 a Marchuta Jakób Ropczyce 10 — p /w — 42 --- — pisma
131 r> Haske Moses Dembica 5 — 6/w — 42 --- — n
132 n Leiber Jenta 33 50 — P iw — 42 — fi
133 n Czuba Józef Pilzno 5 —- 1 — 32 --- — m
134 n Schwebel Chaskel Ropczyce 100 — V w — 42 --- — u
135 n Gołosiński Konstanty Lwów 1 — P iw — 18 -- — »
136 n Schmidt Józef Tuchów 12 — 7io 32 -- — n
137 « Gutman Salamon Dzików 5 — 6/10 -— 36 --- — w
138 a Pietruski Jan Sambor 13 50 42/io - 49 - — fi
139 Kraków miasto Lętowski Russie 4 50 5 16 — 55 -- — przesyłka rłowa
140 fi Lipiecki Warszawa 6 — 2 15 .— 23 -- — » 1
141 n Seidenweber Russie 3 — 4 kil. 10 gr. 1 19 -- — W
142 Nowy Sącz Jakób Fischer Oświęcim 2 — 8 — 42 --- — książka
143 » Józef Hawelka Wiedeń 2 — 19 — 66 --- — zegar
144 33 Jakób Deresiewicz Tylicz 1 — 3/io — 32 -- — pisma
145 >3 Teodor Młyniec Tuchów 15 —

21
P /10 — 32 ■-- — n

146 Stary Sącz Stowarzyszenie poczt- 
mistrzów

Zaleszczyki 30 —1 — 7 17 --- — druki

147 Jarosław Buczek Elżbieta Neustetten 2 — 4/io — 20 --- — banknoty
148 33 Lwowska stacya kolej. Gródek — 31Va l 3/io — 36 -- —
149 33 Gaweł Józef Raba 2 — 4/io — 25 -- — banknoty
150 33 Sym Emil Dynów 95 4

1

39/io — 4 5 --- różności
151 f% Blumenkranz Jakób Rawa 8 — --- _ _ _ _ 36 — n
152 33 Boscowitz Maurycy Lwów 2 — l 4/io . — 42 ----- — okulary
153 3} Wiper Baruch Wiedeń 2 — 3 15 — - 54 ------ — bielizna
154 łł / Hellmann Dzików 1 6 8/io — 42 - — materya do szczepienia 

różności155 Stanisławów Huda Leć Bołszowce — 20 l 2/io — 13 - - - - - - —

156 » Jędrzej Milewski Zagórz 5 — 7/,o — 20 - — banknoty
157 » Katarzyna Siarkuła Bielitz 10 _ 7/io — 25 — — n
158 a Wasyl Fachs Storożynec 3 — V w — 36 ------ — pisma
159 n Hersz Rostoker Nadworna 5 — 7io — 26 ----- —

B

160 33 Salamon Askanazy Śniatyn 5 — 4/io — 36 — — w

161 33 Mendel Fingerl Jabłonów 10 — 4/io .— 26 ------ — pisma
162 33 Chaim Borer Kołomea 10 — — — 26 ------ — n

163 33 Israel Drattler Buczacz 5 — 2% — 42 — — n
164 33 M. Poremba Lwów 10 — 9lw — 42 --- — n
165 W Barie Feldberg Buczacz 5 — 4/io — 36 -- — fi
i 66 33 Salamon Askanazy Śniatyn 5 _ _ 4/io ■— 36 ----- — i)

167 ) ) Maier Rosenblatt Niżniow 5 — *lw — 39 ------ — n
168 ii Salamon Kader Tłumacz 20 — Vw — 26 -- — »
169 fi Max Wertschitzky Przemyśl 10 — *!w — 40 — — a
170 33 Josel Kreutner Kołomyja 2 — Hw — 26 --- — n
171 fy Antoni Kamiński Kraków 5 — 7/io — 50 --- — n

172 7) M.echeł Scharf Wiznitz 10 — 4/io — 36 --- — 71
173 33 Victor Druker Kuty 3 — 7/io — 36 — n

174 J) Hersch Rostocker Nadworna 3 — 7io — 26 -- — li
175 33 Arnold Rifka Wojniłów — — 2 — — 26 - — różności
176 M. Perl Horodenka 10 — 2 25 — 36 --- — buty
177 33 Lubelska Tarnopol 2 10 P iw — 42 _ — fotografia
178 ** Lejbisz Kaner Czerniowce .... — 1 15 — 15 -- — wzór
179 33 Zwierzchność gminna Halicz — 6 — 32 --- — broszury
180 33 i t  - Brody 50 6 — 42 ------ — n

181 jj »  « Brzozów — 67/io — 46 ----- n
182 »  " Limanowa — 52/io — 56 ------ . - — n
188 n ” Bochnia 50 85/io _ _ _ _ 56 - - - - - - — Ti
184 33 » ” Wojnicz — 65/io — 66 --- —- H
185 jj n ”

Kamionka — f> •— 42 -- — n
186 a w ” Andrychów — 54/io — 66 ~ ■ — «

187 «  *
Trembowla — 65/io — 42 — n

188 jj »  r Wadowice 50 9 — 66 — — i i

189 jj n  •
Myślenice — 65/io — 66 — — V

190 71 ”
Brzostek _ _ _ _ 53/io — 46 ------ — fi

191
33

»  ”
Dobromil — 65/io — 56 - - - - - - — ■9

192 n » Żółkiew — 65/io — 42 ------ — n

192 a »  » Mikołajów — 65/io — 42 - - - - - - — fi

194 »  "
Biała 50 6 — 76 -- - — %

195
W 3)

n ”
Czerniowce — 6 — 42 -- — n

196
33 33

»  »
Przemyśl 50 85/io — 56 - - - - - - f>

197
33 33 

33 33 »  » Nowy Sącz — 65/io — 66 -- - - - - — V

198 »  fi ■ »
Ropczyce — 65,io 56 ■ a

(2418 3 - 3 )  @ & t £ t.
3 . 22440. 50om I. I. SemBerger Sanbes* 

©eric^te roirb £)iemit befannt gemac&t, baf; jur 
^creinbringung ber ©umme ron 1360 fl. c. sJJl. 
ober 1428 fl. 0. SB. f. n. nad) 2lbfd)lag beś 
barauf erfiobeiten Setrages ooit 1299 fl. 41 fr. 
B. 2B. bie ejelutioe 3ielijitotiort ber in Semberg 
sub 9łr. 2353/4 gelegenen bem Jakób Menkes 
get)6rigeit Siealitdt utib jroar in einem einjigen 
SJermtne am 26 3 uni 1816 um 10 Ufir 25- 
iUiittags ju ©unften ber Sara Rebeka Flec- 
ker unb be§ Jakób Flecker eoentuell audj 
unter bem ©d)atjungśraertl>e ftattfinben rotrb, 
roobei ber leijtere bie ©umme non 6184 fi. 
c. -Dt. ober 6493 fl. 79V2 0. 28. betragenb 
ais 2luSrufśpreis feftgefefct rnirb.

SBegen ber naljeren 2lu§!unfte roerben 
bie Słauflufligen an bie f. g. fltegiftratur, an 
bie ©tabttafel unb bas f. f. ©teuer = Slmt ge= 
loiefen.

Semberg am 13 3Uai 1876.
(2413 3—3) E d y k  t.

Nr. 1975. C. k. Sąd powiatowy ogła­
sza, że Józefa Pirogowicza, włościanina z 
Nastasowa uznano za marnotrawcę i nadano 
mu kuratora w osobie Daniły Wojtyszyna, 
gospodarza z Nastasowa.

Mikulińce dnia 8 maja 1876.
(2402 3—3) Obwieszczenie.

L. 940. Dnia 20 czerwca, dnia 1S lip- 
ca i 17 sierpnia 1876 r., każdym razem o 
godzinie 10 rano, odbędzie się w tutejszym 
sądzie publiczna licytacya realności Nr. 40 
właściwie 70 w Kawenczynie, dłużnika Woj­
ciecha Kochasego własnej na, zaspokojenie 
pretensyi p. Macieja Sednika w kwocie 40 
złr. w. a. z pn. i p. Józefa Fetta w kwocie 
100 złr. w. a. z pn.

Cena wywołania wynosi 700 złr., wa- 
dyum 70 złr. a. w.

Resztę warunków wolno przejrzeć w 
registraturze sądowej.

C. k. sąd powiatowy.
Dębica dnia 25 kwietnia 1876.

(2268 3—3) Obwieszczenie.
L. 5537. C. k. sąd powiatowy w Sta­

rem mieście podaje do powszechnej wiado­
mości, że w sprawie Zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw Mikołajowi i Kata­
rzynie Terebucho 187 złr. 51 ct. a. w. z pn. 
dozwolono przymusową publiczną sprzedaż 
realności pod 1. k. 226 w Starem-Mieście 
położonej, dłużników własnej, ciała tabularne­
go niestanowiącej, z wszystkiemi do tej real - 
ności należącemi, w protokole opisania z 
dnia 17 listopada 1869 r. 1. 2966 opisane- 
mi gruntami i innemi przynależytościami, 
która to sprzedaż w trzech terminach t. j. 
dnia 23 czerwca 1876 r„ dnia 14 lipca 1876 
i dnia 4 sierpnia 1876 r. o godzinie 10 
przed połud. w tutejszym sądzie się odbędzie.

Warunki licytacyjne mogą być w tu- 
sądowej registraturze przejrzane.

Stare-Miasto dnia 27 listopada 1875. 
(2270 3 —3) Obwieszczenie.

L. 4627. C k. sąd powiatowy w Starem 
Mieście podaje do powszechnej wiadomości, że 
w sprawie Zakładu kredytowego włościań­
skiego przeciw Luciowi i Jewce Skryp o 95 
złr. 92 ct. a. w. z pn. dozwolono przymu­
sową publiczną sprzedaż realności pod 1. 
k. 107 rep. 191 w Leninie,wielkiej położonej 
dłużnika własnej ciała tabularnego niestano­
wiącej z wszystkiemi do tej realności nale- 
żąceini w protokole opisania z dnia 26 sier­
pnia 1871 r. 1. 2852, opisanemi gruntami i 
innemi przynależytościami która to sprze­
daż w trzech terminach t. j. dnia 21 lipca 
1876 r., dnia 10 sierpnia 1876 r. i dnia 24 
sierpnia 1876 r. o godzinie 10 przed połu­
dniem w tutejszym sądzie się odbędzie.

Warunki licytacyjne mcgą być w tu- 
sądowej registraturze przejrzane.

Stare-Miasto 24 września 1875.
(2371 3—3) JE d  y  b  t .

L. 5651. Samborski c. k. Sąd obwo­
dowy uwiadamia, że celem zaspokojenia pre­
tensji Jakóba Sternheima 699 zł. zpn. egze­
kucyjna sprzedaż połowy realności fizycznie 
nie oddzielonej pod 1. k. 17 i całej realno­
ści pod 1. k- 48 wraz z funduszem gospo­
darczym w Samborze (Powodowa) położo­
nych, ciała tabularnego nie stanowiących 
Jana Bugnara własnych w dwóch terminach 
dnia 5 lipca i dnia 19 lipca 1876, każdym 
razem o 10 godzinie rano w tutejszym Są­
dzie przeprowadzoną zostanie.

Realności osobno sprzedane zostaną, 
a w razie nieosiągnienia na tych terminach 
przynajmniej ceny szacunkowej do lżejszych 
wa,runków termin na 20 lipca 1876 o 9 go­
dzinie przed południem się wyznacza.

Wadyum od pierwszej realności wyno­
si 22 zł. od drugiej 94 zł.

Reszta warunków, akt opisania i oce­
nienia w registraturze sądowej przejrzeć 
można.

O tej licytacyi uwiadamia się wszyst­
kich niewiadomych wierzycieli, którzyby w 
międzyczasie prawo zastawu uzyskali, lub 
którymby uchwała licytacyjna wcześnie do­
ręczoną bjć nie mogła do rąk ustanowio­
nego kuratora adw. Dr. Ehrlicha, i przez 
niniejszy edykt.

Sambor 25 kwietnia 1876.
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nazwisko adresata 
■Jtame be§ 2Ibrejjaten

Zwierzchność gminna

Aleksander Rogaliński 
Isali Wechsler 
Beer Lang 
Józef Fechtdegen 
Ilagla księgarnia 
Karolina Zygmunt 
Arnika
Baruch Karmel 
Włodzimierz Dziedu- 

szycki 
Dr. Epstein 
Wolf Sigmund 
A. Wimber 
Puk
Izak Penner 
Moses Knobel 
Rubin Sprecber

57 W

Berisz Zoref 
Wilhelm Katz 
Leib Schauder 
Mendel Pinner 
Abug Kornhauser 
Abug Kornhauser 
Chaskel Mossing 
Jan Adamiec 
M. Reines 
Antoni Zarucki 
Jakób Białkowski 
Władysław Hohnlein 
Szymon Gawlewicz 
Hirsz Schenfeld 
Josel H erbst 
Modesta Czosnowska 
Samuel Jagermann 
Antoni Markowski 
Merkur adm inistracya 
Kruczkowski 
Franciszek Bier 
J. Wischhofer 
L. Siedlecka
57 »
D. Sojka 
Felix Piankowski 
Icyk F iderer 
Józef Obst
Józef A rtur Taglaner
Hrycyna
Benesz
Rogoziński
Paulina Leikert
Osias Scborz
Zweig (bracia)
Rawicz
Domiczek
Hoffmann
Steier
Kowal
Tenner
Ludwik Borszcz 
Alfred Kauski 
Salamon Blinder 
Ignacy Wolf 
Władysław Dunin 
Zofia Sekulanka 
Ludwik Romer 
Weiss syn 
Józef Gawlikowski 
Mendrycbowski 
Marcela Roszeńska.
C. k. Urząd zasta­

wniczy 
Karol Popowicz 
Taube Spinał 
E stera Langer 
M artk Horowitz 
Karolina W itzenhau- 

sen
Rabin Zausmer 
Franciszek Kotrul 
M akia Weinlos 
Wołowski 
Włodzimierz B ere­

zowski 
Sara Ryfka Daks 
Jan Karpiński 
Ur*ąd poentowy

miejsce przeznaczenia 
33eftimmung§=Drt

wartość
SBertl)

waga
©eroidjt

portorium
$otto pr

ze
ka

z B
O
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£

uwaga
Stmuerlung

zł. ct. fnt. łuty zł. ct. zł. ct.

Żywiec ■ł __s 6 _ 76 __ broszury
Zaleszczyki --- 65/io — 42 --- ---
Sanok
Kraków

--- 65/io
10

— 56
76

“— •---
I 55

Jordanów .--- 53/io — 56 -- --- 53
Maków --- 52/io ■— 56 --- — 55
Biecz —~ 64/io — 56 --- -- 57
Załośce --- 64/io — 42 _ --- »
Niżankowice -- 6s/io — 56 --- --- V
Kolbuszowa --- 7 — 66 -- --- n
Stare miasto --- 65/io — 46 --- --- n
Gorlice --- 6 — 66 --- •--- 55
Szczerzec -- 6s/io — 42 — --- W
Kalwarya 52/i0 — 66 --- —• 55
Pilzno -- 65/io — 66 -- --- J»
Lanckorona 5s/io — 66 --- __ V
Bobrka --- 53/io — 42 --- ---
Jarosław --- 6 — 46 --- --- 55
Bobowa --- 53/io — 56 _ — 55
Mielec --- 65/io — 66 --- -- 55
Łupków 8 — Kgr 1 gr. — 42 --- — papiery
Niżankowice 5 --- l 5/io — 26 --- -- 55
Mościska 8 -- 7to — 32 --- --- i)
Rzeszów 50 --- 5 ho — 63 ---- W
Wiedeń 3 3 — — 59 --- — książki
Lwów — --- 1 20 — 10 --- ■--- różności
Wiedeń 10 50 1 10 — 82 -- --- wzory
Tarnów — — 249/io — 15 --- --- 35
Lwów 25 —  i 1 — — 69 — -- dzwonek

Drohobycz 7 20 1 15 — 42 __ — pakiety
Kraków 1 — --- 1 90 -- — różności
Passau
Russie 2

— 1 15
2

— 44
30

--- — wzory

Lutowiska 5 — 1 — 26 ---- --- pisma
Kolbuszów 4 — 23/io — 18 --- --- 3)
Drohobycz 20 —- 8/io — 26 --- --- 55

» 20 — 1 •—■ 26 --- — 53
7)̂ 20 — 7io — 26 --- --- 73

Czerniowce 30 _ G/io ■—■ 58 ■ -■ --- *»
Dolina 20 _ 1 — 36 --- --- 55
Borysław 5 — 1 — 31 -- --- 75
Lutowiska 10 _— 1710 — 26 — --- JJ

» 20 — 1 — — 26 --- — tł
55 5 — 11 20 — 42 --- --- niewiadomo

Majdan Tarnobrzeg
Łupków
Rzeszów

10
16
O

' 2
l 5/io
8/l0

—
56
20
18 £ ---

przekaz

Olesko
Sosnowiec

175
5 __

l 3/io
c lVa

1 24
89

--- -- przekaz

Dobromil 10 — 4 25 — 90 --- — przekaz
Rudnik 15 11 --- 1 47 --- --- 55
Chrzanów 3 _ --- — 42 __ --- 1 st
Mikołajów 10 „ 7io — 13 --- — pisma
Jezierna 1 __ Vho — 18 -- --- 55
Kossów 50 __ 7lO — 26 --- --- banknot
Śuiatyn 20 6 7lO — 41 --- — r>
Wiedeń 200 --- l 5/io 1 72 --- — losy
Wadowice 2 __ 15 — 70 --- — ?
Kałusz 12 ,,_. 2 22 — 36 --- --- ?
Ozorniowce -- 30 3 — 36 --- — olejek
Horodenka 5 __ 1 15 — 32 --- --- druki

53 10 --- 2 15 — 32 --- --- 55
Skole 1 __ 21 — 42 --- --- 35
Czertowiec 1 50 1 __ 32 _- --- 9
Tłuste 4 -- - 2 25 — 42 --- — żolazo
Stauisławów 5 -- - 8/io — 18 -- pieniądze
Dobling
Zadworze

10
2

-- 7io
12

— 60
42

--
_

pisma
fotografie

Przemyślany 2 --- 13 — 32 --- --- n
Kozowa 2 --- 12 — 32 --- --- 55
Stryj — -- 68/io g — 33 — -- książka służbowa
Przemyśl 10 -- 7iog — 41 --- --- banknot
Kraków * 2'50 5hog — 60 --- --- kupon
B rzezany 5 24 — 18 ~ -- 55
Lwów 500 7,10 — 13 --- —- list
Tarnopol 5 -- 5/to — 42 — — »
Kamień
Lubaczów

11
100

■—~ 7i.
32/io

— 36
42

—
--

51

Oleszj ce 
Stryj

100
2

--- 7io — 42 --
__

przekaz

Brody 5 6 1 — 42 --- --- fotografie
Czerniowce 40 — 7io 25 --- — weksel
Kraków 10 — 7»o — 60 --- -- papiery
Tarnopo 5 17/io — 18 --- — 57
Grybów 2 4/io — 20 --- "— 55
Stanisławów 10 7i0 — 18 --- -- 55
Wiedeń 5 Pho — 50 — --- 55
Łańcut 9 — 1 — 42 --- --- kwit
Radziaehów 8 — sho — 36 — dokument
Kraków 10 — 7t° — 20 --- --- 55
Wiedeń 5 — 8/io — 25 --- — 55

Buczacz 50 __ 6/lO — 42 -- --- pisma
Oleszyce 26 — 7io — 30 --- — 55
Dolina 5 — 4/10 — 36 --- — 55
Kremenczuk 100 — 7/io — 56 — --- rubel
Koszyce 4 — 1 1 — 46 — --- fotografie

Stryj 10 — --- —
25

--- — 55
Butschowitz 5 — 5/lO — --- --- 55
Bursztyn
Kraków

20 — 1 Vxo — 42 --- --- pisma
3 6 2 — 46 --- --- fotografie

Wiedeń 7 — — — —_ --- 57

Mosty wielkie 20 _ i 8/io __ 42 --- --- pisma
Przemyśl 3 — ih o — 36 — dokument
Berno —f 25

'
M

(2478) Obwieszczenie.
L. 6756. C. k. sąd obwodowy jako 

handlowy w Przemyślu ogłasza, iż dnia 15 
maja 1876 r. firm a: Manea Mesner, handel 
zbożom z główną siedzibą w Przemyślu, a 
uboczną w Nowem mieście, z rejestru  han­
dlowego wykreśloną została.

Przemyśl dnia 17 maja 1876.
(2425 1 - 3 )  E d y k t ,

L. 7116. C. k. Sąd powiatowy w D ą­
browie podaje niniejszem do wiadomości że 
na zaspokojenie wierzytelności p. Czarny 
Landau jako tessyonaryuszki nielet. p. Emila 
Jordan Stojowakiego w kwocie 3000 zł w. 
a. ces. odbędzie się w sądzie tutejszym w 
dniu 23 czerwca 1876 r. o godz. 10 zraua 
sprzedaż przez licytacyę realności pod nr. 
31 w Dąbrowie położonej na imie Dawida 
Findera Dom. II poi. 2 & 3 baer zaintabu- 
lowanej a obecnie do tegoż spadkobierców 
należącej. Ceną wywołania jest wartość sza­
cunkowa 11558 zł. 40 ct. wadium wynosi 
1200 zł. i realność ta  na tym term inie może 
być sprzedaną także poniżej ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków przejrzeć wolno w 
registraturze.

O czem się wszystkie strony in tere­
sowane a tych wierzycieli, którzy po dniu 
16 kwietnia 1871 r. do tabuli weszli lub 
którym by uchwała obecna doręczoną być 
nie mogła, do rąk  kuratora Fischla Schna- 
bla w Dąbrowie zawiadamia.

Z c. k. sądu powiatowego.
Dąbrowa dnia 14 września 1875.

(2483 1 — 3) O g ł o s z e n ie  k o n k u r s u .
L. 4367. Celem obsadzenia opróżno- 

uej posady sługi szkolnego przy ces król. 
gimnazyum w Ncwym Sączu, rozpisuje się 
niniejszem konkurs do końca czerwca b. r -

Z powyższą posadą połączona jest p ła­
ca w rocznej kwocie 200 złr. a. w. i 25%  
dodatek w rocznej kwocie 50 złr. a. w.

Ubiegający się o powyższą posadę za­
strzeżoną przedewszystkiem dla kwalifiko­
wanych podoficerów c. k. armii, winni wnieść 
podania swe , jeżeli nieznajdują się w sto­
sunkach służbowych bezpośrednio, zaś w 
stosunkach służbowych zostający za pośred­
nictwem przełożonej władzy , do c. k. k ra­
jowej Rady szkolnej we Lwowie w przecią­
gu term inu konkursowego.

Oprócz dowodu kwabflkacyi ze strony 
c. k. władz wojskowych uzyskanego winni 
kandydaci nie należący już do stanu woj­
skowego w myśl rozporządzenia m iniste- 
ryalnego z dnia 12 lipca 1872 , (Dz. u. p. 
Nr. 98) załączyć do podania świadectwo mo­
ralności, świadectwo uzdolnienia fizycznegoi 
wystawione przez lekarza rządowego, tu ­
dzież wykazać się znajomością języka k ra ­
jowego.

W braku ukwalifikowanycb kandyda­
tów stanu wojskowego może być powyższa 
posada nadaną kandydatowi stanu cywilnego.

Z Rr.dy szkolnej krajowej.
Lwów dnia 21 m aja 1876.

(2482 1 - 3 )  JE «& y  te t .
L. 17487. C. k. sąd krajowy Lwow­

ski wzywa edyktem posiadacza zagubionej 
wedle podania Scbulima Sassa książeczki 
galic. kasy oszczędności na imię Schulima 
Sass i okaziciela z władkami 25 złr 10 zł. 
10 złr. i 5 złr. w. a. do Nr. 37904 wysta­
wionej , ażeby takową w przeciągu sześciu 
miesięcy licząc od dnia trzeciego umieszcze­
nia edyktu w Gazecie Lwowskiej, tern pew­
niej temu sądowi krajowemu przedłożył i 
prawa swoje w ykazał, gdyż w przeciwnym 
razie książeczka wyż określona na żądanie 
Schulima Sassa amortyzowaną zostania.

Z c. k. sądu krajow ego.
Lwów dnia 29 kwietnia .1876.

(2468 1 — 3) K łm S itsris .
L. 11204. Na posady kilku prowizo­

rycznych hscouoszów ewentualnie kilka pro­
wizorycznych woźnych pocztowych w okręgu 
o. k. galicyjskiej Dyrekcyi poczt.

Płaca roczna 350 z łr., dodatek akty- 
walny rocznych 87 złr. 50 ct i urzędowe 
ubranie.

Aspiranci wojskowi, którzy wedle pra 
ws z dnia 19 kwietnia 1872 za pomocą 
certyfikatu otrzymali przyrzeczenie um ie­
szczenia w służbie cywilnej i którzy chcą 
uompetować o jedaę z wymienionych posad 
winni są swe własnoręcznie pisane prośby 
zaopatrzyć certyfikatami i takowe, jeżeli już 
wystąpili z wojska, bezpośrednio, jeżeli zaś 
jeszcze pozostają w czynnej służbie w dro­
dze przełożonej komendy w przeciągu cztes 
rech tygodni wnieść do c. k. krajowej Dy­
rekcyi poczt we Lwowie.

K om petenci, którzy już wystąpili z 
czynnej służby wojskowej mają dołączyć 
oprócz certyfikatu przyrzeczenia posady cy­
wilnej także zaświadczenie swego nieskazi­
telnego zachowania się wydane przez zwierz­
chność gminną miejsca, w którem  stale prze­
bywają i wydane przez lekarza rządowego 
zaświadczenie że są cieleśnie uzdolnionymi 
do służby połączonej z posadą o którą się 
ubiegają.

Lwów d,ńia 29 maj* 1876,
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(2429 1—3) JE d y  k  t.
L. 1281. C. k. Sąd powiatowy czyni 

wiadomo, że na zaspokojenie sumy 36 zł. 
w. a. z pn. odbędzie się egzekucyjna sprze­
daż przez publiczną licytacyę połowy domu 
pod 1. 37 połowy wozówki i połowy gruntu 
pod 1. 37 rep. 48 w Nowojowej górze poło­
żonych, do Jana i Maryi Reminów należą­
cych, w dniu 3 lipca, dnia 7 sierpnia i dnia 
4 września 1876 w kancelaryi c. k. sądu 
powiatowego w Krzeszowicach, każdym ra­
zem o godz. 10 rano.

Warunki licytacyjne i opis sprzedao 
się mającej realności są w registraturze są­
dowej do przejrzenia.

C. k. Sąd powiatowy
Krzeszowice dnia 20 kwietnia 1876. 

(2412 3—3) E  d f  k  t.
L. 1974. C. k. Sąd powiatowy ogła­

sza, że Semka i Eudokię Brykajłów wło- 
ścianów z Chatek Łuczańskich uznano za 
marnotrawców, i nadano im kuratora Wojtka 
Wołowca, gospodarza ztamtąd.

Mikulińce dnia 8 maja 1876.
(2445 3— 3) O b w ie s z c z e n ie .

L, 8562. C. k. Sąd obwodowy w Tar­
nowie wiadomo czyni, iż otwartą została u- 
padłość do majątku Naftalego Weinberga 
Kupca w Tarnowie, a to co do całego tak 
ruchomego, gdziekolwiek znajdującego się, 
jak i co do nieruchomego majątku położo­
nego w tych krajach, gdzie urządzenie upa­
dłości z dnia 25 grudnia 1868 Dz. p. p. 
869 Nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem tej upadłości mianowanym 
został c. k. adjunkt sąd. p. Antoni Gabry- 
szewski tymczasowym zaś zawiadowcą masy 
adwokat Dr. Emil Psarski.

Wszyscy do tej masy upadkowej, jako 
wierzyciele jej, roszczenie mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 9 sierpnia 1876 roku 
stosownie do przepisów urządzenia upadłości, 

i unikając szkodliwych następstw tamże zagro­
żonych, zgłosić, i na posłuchanie zaś w dniu 
24 sierpnia 1876 r. o godzinie 9 z rana 

| odbyć się mającem do likwidacyi i do upo­
rządkowania podać.

Tak zgłoszonym i na ogólnem posłu­
chaniu stawającym wierzycielom służy prawo 

> przez wolny obiór, w miejsce zawiadowcy 
’ masy, jego zastępcy i członków delegacyi 
1 wierzycieli dotychczas urzędujących, powo­

łać i stanowczo inne osoby, w których po- 
. kładają zaufanie.
I Na teraz celem potwierdzenia ustano­

wionego przez Sąd lub zamianowania innego 
zawiadowcy masy lub jego zastępcy, tudzież 

: obrania delegacyi wierzycieli, wyznacza się 
' posłuchanie na dzień 9 czerwca 1876 r. o go­

dzinie 9 z rana na którym stawić się mają 
j wierzyciele ze stosownemi dokumentami, 

roszczenia ich wykazujące.
| Zarazem przypomina się wierzycielom
! nie mieszkającym ani w Tarnowie, ani w o- 

brębie orzectwa tutejszego c. k. Sądu del. miej.
| że gwoli §. 111, obowiązani są donieść Są­

dowi o obranym przez siebie, a w Tarnowie 
mieszkającym pełnomocniku, do przyjmo­
wania za nieb wszelkich wręczeń, gdyż 
w przeciwnym razie na wniosek komisarza 
upadłości na ich koszt i niebezpieczeństwo 
kurator byłby ustanowiony.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania upadkowego, zamieszczone będą w 
urzędowym dzienniku lwowskim.

Tarnów dnia 27 maja 1876.
(2446 2— 3) @ H  f  t .

3 . 2254. 33om Stanislauer f. f. $rets=
' gerid)te ratrb befannt gemadjt, bafj im Saften*
’ jtanbe ber in Stanisławów unter 3- 27/ 28, 

29 unb 3 0 1/4  gelegetten bem Sender Horowitz 
gełjbrtgen 9łealitdt.

1- S ie  ©umme non 150 potrt. ©ulben 
feit bem 1 3uni 1803 ju ©unften ber iJlupiL 
tarmafje bes Zsrugiewicz; Uttb

2. S ie  ©umme mm 197 ft. 30 fr. 5. SB. 
feit bem 1 0  3uiu 1814 gu ©utiflen ber 5)3u» 
pillarmajfe nad) Michael unb Anna Sołtyńscy 
mtabulirt ift.

@s werben baljer atte biejenigen, roelc&e 
auf biefe £ijpotefarforberungen Slnfpriidje ju 
erljeben Jjaben aufgeforbect, foldje binneti ber 
$rift mm einem Sałjre weldje mtt bem 31 
2Jlai 1877 ju @tue gel)t, f)iergeri$tś umfoge= 
wijjer atijumelben, wibrigenS bie STmortifatiort 
ber (Sinoerteibung biefer igppotefaroorberungen 
unb beren Sofdjung beraifiiget werben witb.

Stanislau am 1 SCprtl 1876.
(2398 3 —3) E  d  y  k  t .

L. 1231. C. k. Sąd obwodowy w Prze­
myślu, jako władza nadkuratelarna podaje 
do powszechnej wiadomości, że Stanisław 
Szczurowski, syn Jana i Elżbiety Szczurow­
skich uchwałą z dnia 8 marca 1S76 do 1. 
1231 za marnotrawcę uzuany i że Kazimierz 
Szczurowski sekretarz Rady tegoż Sądu dla 
niego kuratorem ustanowiony został.

Przemyśl 8 marca 1876.
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Tarnów 2 4 46 __ _ obraz
Pilzno 2 — 4 — 46 — ---
Russie 6 — 16 — 3 5C> — ---
Bukaczowce 2 — 20 — 42 — --- woda kolońska
Wiedeń .— 51 4 — 56 — --- różności
Kolbuszowa 2 4 — 46 — — obraz
Mielec 2 — 4 — 46 — —

jy 2 — 4 — 46 — --- »
T* 2 — 4 —• 46 -- ---
n 1— 22 — 56 — czasopisma
fj 2 — 4 — 46 — — obraz

Rudki 4 — 3 10 — 54 — --- ?
Skole 5 _ 6 — 42 — --- nota
Rayeza 2 — 18 — 66 — --- książki
Bełżec ■2 — 5 15 — 18 — — ?
Dzuryn 2 50 8 — 1 8 — --- różności
Mielec 2 — 4 — 59 — — obraz
Pilzno 2 — 4 — 46 — n
Mielec 2 — 4 — 46 — — »
Warszawa 2 — 17 n /5 — --- cennik
Złotniki 2 39 20 — 42 — -- ?
Tarnów 2 — 4 — 46 — --- obraz
Dembica 2 — 4 — 46 — --- »

ff 2 — 4 — 46 — --- »
2 — 4 — 46 — --- W
2 _ 4 — 46 — --- n

Trembowla --150
1

15 — 42 — — (zniszczone)
Brzesko --- 9G - — 56 - --- czasopisma
Tarnów --- 2 4 — 46 — --- obraz

-- 2 4 — 46 — -- »
n --- 1 1 14 — 77 — --- ?

Wiedeń 1 40 12 — 76 — --- różności
Ropczyce 2 — 4 — f i 4 — — obraz
Tarnów 2 4 — 46 — .— »

Tuchów 2 — 4 — 64 — ---- T)

Tarnów 2 —
3

4 — 46 — --- 5)

Sambor 35 — 15 — 54 — suknie
Tarnów 2 — 4 .... 46 — — obraz

2 — 4 — 46 — -- n
Sendziszów 2 — 4 — 46 — --- »
Ropczyze 2 — 4 — 46 — — »
Tuchów 2 — 4 — 46 — --- h
Tarnów 2 — 4 — 46 — --- 5)
Bogumiłowice 2 — 4 • — 40 — ---

o __ 4 — 40 — - . ”n
Brzeżany — 66 19 — 42 _ ---- książki
Sokal 1 53 2 15 — 42 — -— rośliny
Ropczyce 2 — 4 — 46 — --- obraz
Stanisławów 3 —

39
6 — 42 — wiguety

Sinoutz 28 50 — 8 46 — --- zaluzie_
Wielopole 2 — 4 — 46 — obraz
Tuchów 2 — 4 — 46 — —• »
Tarnów 2 —■ 4 — 46 — --- 55

2 — 4 — 46 — — ?J
Brzostek 2 — 4 — 46 — -- v>
Jasło 5 — 4 — 82 — ?
Mielec 2 — 4r — 46 — __ obraz
Dukla — 56 15 — 56 — czasopismo
Lubień obok Myślenic 2 21 8 15 — 58 — __ nasiona
Uście zielone 2 —

1
4 2 42 - --- obraz

Russie lOrubli — — — 10/51 — — ?
Preszow 15 — 3 — 20 — obraz
Ottyuia 2 — 4 — 42 — •--- n
Mariampol 2 — 4 — 42 — --- v>
Otynia 2 — 4 — 42 — --- n
Bartfa 2 — 4 —- 46 — --- n
Oleszyce 2 — 4 — 57 — n
B artfa 2 — 4 — 46 ■—- »
Uście zielone 2 — 3 — 42 — -- w
Dubiecko 2 — 4 — 42 — ■-- - »
Bircza 1 — 4 — 44 — — n

1 — 4 — 44 — --- n
Dynów 2 — 4 — 42 — — n
Dynów 2 — 4 — 42 — — n
Ottynia 2 — 4 — 42 — — n
Ottynia 2 —

4
4 — 42 — __ jj

Małastow 40 —■ — — 3 — --- ?
Trembowla 1 50 2 10 1 48 — --- (zniszczone)
Radymno 2 — 14 — 43 — --- druki
B artfa 2 — 4 — 46 — — obraz

2 _ 4 — 46 — --- obraz
n

2 — 4 — 46 — ----- obraz
n

2 _ 4 — 46 — ---- »

Monasterzyska
Kraków

2
2

— ■ 8
11

— 42
60

— ----- bilety
wosk

Przemyśl 1 — 8 — 42 — --- bilety
Nadworna 5 — 11 — 42 — — mfcść
Stanislau 2 41 15 — 42 — --- kwiaty
Konigshiitte 15 — 470 gr. — 9/40 — --- ?
Kozowa 5 50 15 — 42 - - ----- bilety
Grzymałów 1 — 4 — 42 — ?
Drohowyźe 2 — 18 — 26 ■— — książki
Husiatyn — 90 22 •— ■ 56 •— • -- różności
Wiedeń 10 — 25 •— 42 — •---- gazety
Kołomyja 2 — 37/10 — 51 — ----- obraz
Jarosław 2 15 11 1 42 — ----- bilety
Bukaczowce 2 — 1 — — 42 — _ woda kolońska
Gródek 2 40 12 • — 60 — — książki
Buczacz 8 — 85/lO — 42 — — ?
Żółkiew 1 20 10 — 32 — ----- druki
Rayeza
Kałusz

2
82 1

20
__

66
42 __ _„

książki
dziennik

Cieszanów ■— 60 G8iTo — 42 — --- termometer
Horodenka 7 — 1 11 — 70 — --- ?
Lubycza — 28 4 — 42 — ---- różności (Diversa) 

?Sanok — 60 5 — 42 — ----

Mielec 1 — 15 — 50 — --- ?
Kossów 1 2 1 12 — 56 — --- gazeta

(2406 3—3) E  d  y  k  t .
L. 15321. C. k. Sąd powiatowy w Dro­

hobyczu podaje do witdomości powszechnej 
że w sprawie c. k. uprzyw. Zakładu kredy­
towego włościańskiego we Lwowie przeciw 
Janowi Mycanowi pto 143 zł. 88 ct. w. a. 
celem zaspokojenia tej sumy odbędzie się 
w zabudowaniu sądowetn przymusowa pu- 
bl. czna sprzedaż przez przetarg realności 
dłużnika własnej w Rychcicach pod 1. k. 26 
położonej na dniu 2 czerwca na duiu 3 li- 
pca i na dniu 3 sierpnia 1876 r. każdym 
razem o godz. 10 rano.

Za cenę wywołania ustanawia się suma 
300 zł. w. a.

Każdy chęć kupienia mający złoży 
przed licytaoyą do rąk komisyi licytacyjmj 
jako zakład 10 proc. ceny wywołania w go­
tówce, w listach rzeczonego zakładu, w obłi- 
gacyacb państwa, w listach zastawnych to­
warzystwa kredytowego lub w książeczkach 
kasy oszczędności wedle kursu w ostatniej 
„Gazecie Lwowskiej“ ogłoszonego. Realność 
powyższa sprzedaną będzie na pierwszych 
2 terminach tylko za lub wyżej ceny wy­
wołania, na trzecim zaś niżej takowej.

Resztę warunków można przejrzeć w t. 
s. registraturze.

Drohobycz 28 marca 1876.
(2400 3—3) E  d  y  k  t ,

L. 939. C. k. Sąd delegowany miej­
ski w Krakowie rozpisuje egzekucyjną sprze­
daż realności włościańskiej pod 1 kons. 16 
rep. 43 w Bibicach położonej, nieobjętej 
masy Antoniego Nowary własnej, na zaspo­
kojenie sumy 315 zł. 38 ct. c k.' uprzyw. 
Bankowi kredytowemu włościańskiemu we 
Lwowie od tegoż Antoniego Nowary nale­
żnych w trzech terminach t. j. dnia 3 lipca, 
7 sierpnia i 11 września 1876 r. godzinę 9 
rano.

W arunki licytacyjne w registraturze 
sądowej przejrzane byC mogą.

Dla wierzycieli, którzy by po dzień 
15 września 1875 r. na sprzedać się mają­
cej realności prawo zastawu uzyskali, u s ta­
nawia się kuratorem adw. Dr. W eigelzsub- 
stytucyą adw. Dr. Wędrychowskiego.

Kraków duia 3 kwietnia 1876.
(2405 3—3) E  d y k t .

L. 2393. G. k. komisya hypoteczua przy 
sądzie powiatowym w Winnikach urzędująca 
czyni wiadomo, że dochodzenia miejscowo w 
sprawie założenia księgi gruntowej w gmi­
nie katastralnej Ganczarach w dniu 16 czerw­
ca 1876 r. rozpocznie.

Każdy kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć co dla wyjaśnienia 
lub ochrony praw swoich za stosowne uzna.

C. k. Sąd powiatowy.
Winniki duia 22 maja 1876.

(2480 2—3) S p r o s t o w a n i e .
Ii. 4214. W edykcie duia 27 m arca 1. 

2467 z tutejszego sądu 16, 17, i 18, maja 
1876 w Gazecie Lwowskiej ogłoszonym za­
szłe pomyłki prostują się z u rzędu , że za­
miast słów p? sprawie Zygmunta Sarzow- 
skiego“ ma być „w sprawie Zygmunta L»- 
szowskiego , „a zamiast słów „Agnieszce z 
Wiśniowskich Lobaezewskiej" ma być „A g­
nieszce z Wiśniowskich Lobarzew skiej11 za­
miast na koszt i szkodę pozwanej„ ma być 
„na koszt i szkodę powoda, a zamiast slow 
„adw. Dra Popławskiego ma być „adw. Dr. 
Józefa Smolkę". Oraz dodaje się że sprawa 
ta  dotyczy zapłacenie czynszu gruntowego i 
propinacyjnego po 90 złr. m. k. rocznie od 
roku 1850 zalegającego w drodze przymuso­
wej sprzedaży %  części z połowy rea ln o ­
ści pod 1. 87. 155 w Zniesieniu położonej 
w terminach 10 kwietnia, 7 maja 19 czerw­
ca 1875 rozpisanej uzyskać się mającego.

Z c. k. sądu powiatowego m. d. Sek. II. 
Lwów dnia 21 maja 1876.

(2484 2—3) O b w ie s z c z e n ie .
L. 21819. W celu zabezpieczenia dosta­

wy szutru dla gościńca państwowego w sek- 
cyi drogowej Rudki w Samborskim okręgu 
budowniczym na lata 1877, 1878 i 1879 o- 
dbgdzie się dnia 20 czerwca 1876 r. przed 
południem w c. k. Starostwie w SamDorze 
rozprawa licytacyjna za pomocą pisemnych 
ofert. Rzeczona dostawa szutru wynosi na 
rok 1877 1077 metrów sześciennych wkwo- 
cie fiskalnej 3521 złr. 16 ct

Odnoszące się do tego przedsiębiorst­
wa warunki mogą być przejrzane w powy­
żej wymienionem c. k. Starostwa w go­
dzinach urzędowych.

Mający chęć podjąć się tego przedsię­
biorstwa na cały trzechletni okres lub też tylko 
ua rok 1877 , winni wnieść pisemne oferty 
stemplem na 50 ct. i w 5%  wadyurn zao­
patrzone w oznaczonym terminie i to naj­
później do godziny 12 w południe do c. k. 
Starostwa w Samborze.

Oferty nie ułożone według przepisów, 
lub nie podane w term inie nie będą u- 
względnione.

Z c. k. Namiestnictwa 
Lwów dnia 21 maja 1876.
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S. II. Beer Zborów 3 0, 26
,
24 drożdże

Karol Orech Pest 2 — 3 2 I 4-8 — wzorek
Jan Eckert Dawidów 2 -—• 11 --- 32 — — książka
Ropie howski Jagieluica — 82 1 5 --- 56 — — dziennik
J. Gąsieczes ski Jarosław 1 4 -- . 42 - książka
Kazimierz Zabierowski Gorlice 1 20 95 jo -- 56 — — bilety

różności (D verse)Anna Bomrne Przemyśl — 28 J 5/io — 42 — —
A. WołoBzynowicz Rymanów 1

]
58 4 — \ 6 — — obraz

Har&jewicz Łupków — 4 -- 46 — — r>
A. Zwiliing Zborow — 78 1 — --- 42 — — czasopismo
Staut Dolina — 94 1 10 -- 42 — ff
E. Lewicki Szczawna 1 — 4 -- 42 — — obraz
U Semeczko Rymauów 1 — 4 -- 46 — — ))
Ladislaus Gamski Chołojów 7 —

1 #
2 --- 32 — — czcionki (Buchstaben)

Hoffmann Scłonau 5 — 15 __ 55 — — ?
Rubin Jakubowitz Czernowitz 2 — 7 __ 50 — — ?
II. Liskowacki Szczawne 1 — 4 _ 42 — — obraz
Krynicki Rymanów 1 — 4 --- 46 — — w
Honcza
Pasternak

7)
n

1
1 __

4
4

-- 46
46

— -— w

Seweryn Prewot Kniażę 1 50 15 -- — — — nóż
Bader & Jager Zagórz 3 50 22 —■ 2 76 — — ?
Kornel Czajkowski Sumbor 1 — 7 ■ 42 — — książki
A. Kramer Czerniowce «>— 1 5 56 — — papier 

różności (Diverse)Anna Burzyńska Przemyśl 3 — 12 18 — —
Józef Kamiński Trembowla 2 — 9 36 — — sukna
Anna Ruduieka Brzeżany ~ 40 15 42 — — różności (Diverse)
Zofia Schwarz Pest 3 — 1 --- .— 38 — __ trzewiki
Gdyra Przemyśl — 96 1 10 — 42 — — czasopismo
Ignacy Haimann Wiedeń 3 —- 3 15 1 66 — — wędliny (Selchwaren)
Pinkas Katz Radziechow 4 .—- 1 20 — 42 — — wywieszka Blechschild
Józef Jastrzembski 
N. Landes

Wisznia
Bolechów

5
1

56
20

15
10

— 42
42 —

— książki
karty

LaDgornak Jagielnica — 96 1 — — 56 — — czasopismo
Rudnicka Rożniatów 8 51 1 — __ 42 — — V
Poh Ilorodanka 2 ___ 27 50 — — ?
Eck&rdt Bukaczowce — 96 1 60/l00 — 42 — — czasopismo
Jenike Brody 25 — 24 1 6 56 tri£ d£ C kalendarz
J. Głowacki Wiedeń 3 —

1

26 2 S/92 O
0

C5

O
'o
a

/medycyna zniszczona 
l w urzędzie <łowym

Kerbis Wiirzburg 2 — 15 - 2 j 90 2 j pończochy
Herszko Wołoczyska 3 50 17%00 — (28 'g,O HŁ0 1 książki
Mikolasch Coeln — _— i 40/J 00 

l 10/l 00
— 7 --- — rum

Soroozyńska Russie — — 15 -- — towary metalowe
Filip Tandler Wiedeń 20 __ 2 — — --- — ?
Zaborowsai Buczacz 30 — 1 271/2 — — -- - —- spodnie i bielizna

? Kopeczyńce
Tłuste

6 ___ 5 20 — — --- — sitko
Adamiak 6 — 5 — — --- — czasopismo
M. ? — _ 1 __ — -- - --- _ farba
H. B. Nr. 42 Jarosław 10 _ 1 25 _ __. _ __ druki
Feuerstein Zbaraż 2 15 24 __ -—. -- _ n
Weinbier Romanówka — 507 gr. __ --- -- _ aboże
Weiser Wiedeń — 9 — --- -- _ wzór
Nikodomski Sambor 2 35 1 6 __ ---- --- __ ?
Dobrowolski Gorlice 6 _ 1 — _—. --- -- — książki
Borkowski Mościska — — 10 — -- — — czasopismo
Lityński Żółkiew 27 12 — --- --- — ?
Czarkowski ? 4 __ — — ---- --- _- książka
Salamon Ingarden StrzeBska 11 __ — __ -- _ _ futro
Osmólski 
W ojtawicki

Drohobycz
Złoczów

— 56 14 — --- -- — książka
rt

Balicki Spas — _ 1 — _—. --- --- __ li
Jabłonowski Drohobycz 10 --- 25 --- --- _

M

Michał Zając Szkło — 76 12 — — --- __ w

Zbrożek Bełz 13 80 2 11 —. ---- ------- — 2 pary trzewików
M. G. Nadworna — _ 3 20 ___ ------ ----- - _ szkła
iSzczutek Tarnopol 6 __ ------ - __ — ----- __ druki
Wocelka Wiedeń 4 50 ------ .— --- ----- __ książki
J . Szapira J arosław — --- 1 10 — — ------ __ 'wywieszka
Węclewski ? — ------ 25 — ------ ------- — książka
Ciwiński Horodyszcze 10 __ 1 25 — ------ ------- __ »

Szczutek ¥ ^ 2 80 __ ------- — Z_ kalendarz
B. 5. Przemyśl — 4 750gr. — -- ------ __ kalafonia
Freund & Silbermann Neubau 2 __ _ ____ — ----- , __ szkła
T. 13. Wiedeń __ — 10 ___ .— --- -- __ wory
Smolka » — —•' ____ — ------ ------ ____ druki
Wereszczyński n — -- ------ — ------- ------

— V

Malinowski Kołomyja 40 — 5 25 — ------- ------- — »
Nieser Kraut Pest 7 — 4 10 — ------- ____ w
Bernstein Pomorzany 5 — 2 ____ — ------ ----- - ____ chustka
Solecki Jasło — — 750gr. — ------ ------ - ____ książka
Stawarski Czerniowce 17 — 1 — ------- ____ ____ ubiór
(pieczęć) T. S. ? — — 20 — — ----- - ------ __ książki
Brunicki Zaleszczyki 2 36 2 15 — ----- ___ — pieczywo
Tymiński Bełz 1 60 25 — ------ ____ ____ lekarstwo
Hiillich Chodorów — — 201/2 — ------ — ?
Prokuratorya skarbu Kulików — — 5 20 — -- -- — lufa
Sąd powiatowy Gródek —- — 1 OOOgr. — -- — — siekiera
B. D.

Z C. k krajowej Dyre
Brody 
ieya poczt.

' 8 " ‘ mąka

Lwów dnia 20 maja 1876.
(2399 1—3) O bwlesK C/iCnte* i Tokarza na kuratora, z którym wniesiony

L. 7087. Ces. kr. Sąd obwodowy Tar- spór według ustawy cyw. dla Galieyi prze- 
nowski zawiadamia niniejszem Tomasza T ry - ! pisauei przeprowadzonym będzie, 
b u k a  i Jar>a Gołuchowskiego z miejsca po- Tytn edyktem wzywa się zapozwauych
bytu niewiadomych, iż Izak Eisenstein pod 1 ażeby potrzebne dokumenta przeinaczonemu 
dniem 6 października 1875 L. 15571 prze- j zastępcy ud debli, lub też innego sobie obrońcę 
ci w Ludwikowi Kostórkiewiczowi i nim o j obrali, i tutejszemu Sądowi oznajmili ogól- 
zapłacenie sum 2525 zł. i 140 zł. w. a- *pn- Inie do bronienia prawem przepisane środki 
skargę wniósł i o pomoc sądową prosił, użyli, inaczej z zaniedbania wynikające skutki 
wskutek czego uchwałą z 14 października sami sobie przypisaćby musieli.
1875 L. 15371 termin 30 dniowy do wnie- Tarnów dnia 4 maja 1876.
sienią pisemnej obrony został wyznaczony- (2477 1—3) Ul *t y  te t .

Ponieważ pobyt zapozwanyeh Tom&83ta L. 5869. C. k. sąd obwodowy w Prze-
Trybulca i Jana Gołuchowskiego nie jest I myślu uwiadamia Leszczyńskich z imienia, 
wiadomy, przeto przeznaczył im Sąd dla j z życia i miejsca nieznanych a względnie 
zastępstwa na ich koszt i niebezpieczeństwo ich spadkobierców z imienia, życia i miej- 
adwokata L>r. Forysta z zastępstwem adw. | sca pobytu nieznanych, że przeciw nim o

Gazeta Lwowska Nr, 126 z dnia 2 czerwca 1876.

wykreślenie prawa zastawu dla sumy 275 
złr. 30 ct. w. a., ze stanu biernego realno­
ści pod 1. 168 m w Prześlu z pn. Domice- 
la Podłuska pozew wytoczyła, na który po- 
zwauym wniesienie pisemnej obrony do 90 
dni się poleca.

Oraz ustznawia sąd dla pozwanych ku ­
ratora w osobie adw. Dr. Skórskiego z za­
stępstwem adw. Dr. Luż.eckego i poleca po 
zwanym, ażoby co do obrony z kuratorem  
się porozumieli lub innego pełnomocnika 
sądowi w czas przedstawili, inaczej skutki 
sami sobie przypisać będą musieli.

Przemyśl dnia 17 maja 1876.
(2424 1—3) C w ia d o m ie u ie .

L. 26924. Na propozycyę wierzycieli 
masy rozbiorowej Szymona Uricha ustanawia

Sąd p. Benjamina Brechera zarządcą, zaś 
adwokata Dr. Czeszera zastępcą zarządcy 
masy rozbiorowej Szymona Uricha,

O czem się wierzycieli uwiadamia.
Lwów dnia 19 maja 1876.

C. k. Sąd krajowy.
(2417) Ogłoszenie.

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
L. 6834. G. k. Sąd krajowy dla spraw 

karnych we Lwowie orzekł na podstawie §§ 
489 i 493 ustawy o postępowaniu karnem 
i § 37 ustawy prasowej w skutek wniosku 
c. k. prokuratoryi państwa, że treść arty­
kułu wstępnego w numerze 117 czasopisma 
„Dziennik polski11 z duia 21 maja 1876, 
pod napisem „Lwów 20 maja“ stanowi istotę 
czynu występku przeciw publicznemu spo­
kojowi i porządkowi z § 300 u. k. że za­
tem zarządzona przez c. k. prokuratoryę 
państwa konfiskata tego numeru czasopisma 
„Dziennik polski11 jest usprawiedliwioną, dal­
sze rozpowszechnienie treści inkryminowa­
nego artykułu wzbronionem i zabrany na­
kład ma być zniszczony.

Co się do wiadomości publicznej po­
daje.

Lwów dnia 25 maja 1876.
(2432) Ogłoszenie.

L. 3151. C. k. Sąd powiatowy Żół­
kiewski uwiadamia interesowanych, że zdzia­
łany operat w celu założenia księgi hipo­
tecznej dla gminy katastralnej Błyszczy wo­
dy w sądowej registraturze przejrzany być 
może i ż.e zarzuty przeciwko dokładności 
arkuszów posiadania pisemnie lub ustnie 
do 12 czerwca 1876 r. w tutejszym sądzie 
wniesione być mogą, którego dnia w razie 
zgłoszenia uzasadnionych zarzutów dalsze 
dochodzenia prowadzone będą.

Żółkiew 22 maja 1876.
(2444 1—3) Obwieszczanie.

L. 777, C. k. Prezydent wyższego Są­
du krajowego we Lwowie mianował prze­
wodniczącym Trybunału Sądu przysięgłych 
przy Sądzie obwodowym w Samborze na III 
okres, który się rozpocznie dnia 10 sierpnia 
1876 o godzinie 8 rano, prezydenta Sądu 
obwodowego Józefa Dittncha, zastępcami zaś 
przewodniczącego Radców Feliksa Made- 
jewskiego, Gustawa Schenka, Ludwika Ma­
jewskiego i Jana Czaczkowskiego.

Prezydyum c. k. Sądu obwodowego
Sambor duia 27 maja 1876.

(2362 2—3) .84 d  y  "te t.
L 9211. C. k. Sąd powiatowy w Gródku 

uwiadamia że na zaspokojenit przez Zakład 
kred. włościański przeciw Wasylowi i Jewce 
Fliściakom wywalczonej kwoty 400 zł. i 100 
zł. z pn. publiczna egzekucyjna licytacya 
dłużniczej realności pod 1. k. 143 rep. 53 
w Obroszynie położonej, odbędzie się w tu­
tejszym sądzie na dniu 8 czerwca 1876 o 
10 godzinie rano.

Cenę wywołania stanowi suma 1000 
zł. w. a. wadyum kwotę 100 zł. w. a.

C. k. Sąd powiatowy
Gródek 20 stycznia 1876.

(2428 1— 3) K d  y  k  t.
L. 2151. W dniu 26 czerwca 1876 

dnia 24 lipca 1876 i dnia 21 sierpnia 1876 
każdym razem o godzinie iO rano odbędzie 
się w c. k. Sądzie powiatowym w Krzeszo­
wicach egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę realuości włościańskiej dłużnika 
Józefa Kosobudzkiego własnej, składającej 
się z zabudowań i gruntu morgów 18 i 
sążni kwdr. 21 pod 1. 24a rep. 5 w Krze­
szowicach położonej a ciała tabularnego nie 
stanowiącej.

Cena wywołania stanowi się suma zł. 
2360 w. a.

Wadyum wynosi 236 zł. w. a. w go­
tówce.

Resztę warunków można przejrzeć w 
registraturze sąd o w e j.

C. k. Sąd powiatowy
Krzeszowice dnia 19 maja.

(2431 j Wgloszeuie.
L,i 148. C. k. Sąd powiatowy w Sa­

noku podaje do wiadomości, że dochodzenie 
miejscowe w sprawie założenia ksiąg grun­
towych w gminie katastralnej Płowce w dniu 
7 czerwca 187G rozpoczyna.

Każdy mający interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie­
nia łub ochrony g swych praw za stosowne 
uzna. Sanok dnia 24 maja 1876.
(2475 1 — 3) G d  y  k  l.

L. 3560. C. k. sąd powiatowy w Mi- 
kulińeach ogłasza, że w skutek wezwania 
c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu celem 
zaspokojenia wywalczonej przez Salamona 
Klein sumy wekslowej 140 złr. w. a. z pn. 
odbędzie się w sądzie tutejszym w dniach 
26 czerwca, 3 sierpnia i 4 września 1876 
każdym razem o godzinie 9 z rana licyta­
cya realności pod Nr. kons. 75 w Nastaso- 
wie nietabularnej, do masy spadkowej Daniły 
Jacy szyna należącej.

Cena wywołania wyuosi 555 złr. w. a. 
wadium 55 złr.

Bliższe warunki licytacyi przejrzane 
być mogą w t. s. registraturze.

Mikulińce 31 stycznia 1876,
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Cesarsko - królewsko uprzywilejowanej

g a l i c y j s k i e j  k o l e i  ż e l a z n e j  K A R O L A  L U D W I K A
począwszy od dma 15 czerwca 1876 roku aż do odwołania.

Liczby oznączone obwódką czarną wskazują porę nocną od godziny 6-tej wieczór do godziny 5-tej m inut 5 9  rano.

Z K ra b ow a łącznie z W ie d n ia , B erlin a  i TVrodawia do Lw ow a, P od w olorzysk , Odessy, 
K ijó w :., tudzież na K ra sn e do B rodów  i do K ijo w a ; a ze Lwowa do Czerniowiec i Jas-:.

Pociąg 
pospieszny 

Nr. 1
I i II kl.

Pociąg 
osobowy 

Nr. 3
I. II. i III.

Pociąg 
mięszany 

Nro. 5
I. II. i III.

Wiedeń
K raków
Bierzanów .............................
P o d łę ż e .................................
K ł a j ........................   . . . .

B ochnia
Słotwina....................................
B ia d o lin y .............................
B ogum iłow ice......................

Tarnów
Wola rzedziiska ..................
Wałki  .....................
Czarna.......................................•

D em bica
Kopozyce................................
Sędziszów ............................. ...
Trzciana.................................
Rudna w ie lk a ......................

Bzeszów
S tr a ż ó w .................................
Łańcut....................................
Rogóiuo ................................
Przew orsk.............................
P e łk in ie .................................

J a ro sła w ..........................
Radymno.................................
Żurawica................................

Przem yśl
Medyka ................................
Lacka w o la ..........................
Mościska.................................
H orośn ica .............................
Sądowa W isznia..................
R od atycze .............................
Gródek ....................................
K am ienobród.........................
Mszana....................................
Z im naw oda.........................

Ł w tfw
Lw ów  pod Zam bient
B arszczo w ice ......................
Z a d w ó rze .............................
K u tk o rz .................................

Krasne
K niażę................................ • . .

(Restauracya)

(Restauracya)

(Restauracya)

(Restauracya)

(Restauracya)

(Restauracya)

(Restauracya) 

(Restauracya) .

(Restauracya) .

rano wieczór rano
11. 3 1 8 48 | 8.18

Odjazd wieczór przed poł. wiecjór
Przyjazd 8.48 10. 2 9.49
Odjazd 9 20 10.48 10.39

? ) — 11. 3 10.56
— 11 19 11.14

39 ------- 11 34 11.33
Przyjazd 10.11 11.48 11.50
Odjazd 10.15 11.53 11.56

1* — 12 14 12.23
79 — 12.28 12.40
5 ) — 12 42 12.58

Przyjazd 11. 6 12 54 1.12
Odjazd 11.11 1. 7 1.27

73 — ------- —

J i — ------- __
31 __ 1.44 2.15

Przyjazd 11.56 2. 2 2.34
Odjazd 12.— 2.27 2.40

>1 — 2.48 3. 5
99 — 3. 3 3 23
11 — 3.24 3.50
15 __ ------- __

Przyjazd 1. 3 3 44 4.13
Odjazd 1 8 3.52 4 23

15 — — --
11 1.31 4.19 4.54
15 — — _
U — 451 5.31
11 —- — __

Przyjazd 2.16 5.15 5.59
Od azd 2.21 5.20 6. 4

15 —  . 5 42 6.28
35 — 6. 4 6.53

Przyjazd 3. 8 6.14 7. 4
Odjazd 8 13 6.30 7.19

55 — 6.51 7.42
5 5 — _ __
55 3.49 7.18 8.13
55 — 7.36 8.33
55 — 7.52 8.52
>> — --- ---
55 4.45 8.29 9.33
55 — 8 39 9.43
5 » — 8 59 10. 4
55 — ._ —

Przyjazd 5.30 9 25 10.35
Odjazd 6  — 10.37 11.45
Przyjazd — 10.48 11.56
Odjazd — 11. 4 12 11

— 11.32 12.40
y j

— 11.55 1. 4
— — 1.17

Przyjazd 7. 9 12.15 1.25
Odjf zd 7.16 12.30 1.45

i j
— 1.— 2.21

Z  Podw ołoczysk £ z Brodów  ląoznie z Odessy i z K ijo w a  do Lw ow a, K ra b  owa, W ie d n ia , 
W rocław ia  I B erlina. W e  Lw ow ie przyłączenie z Jass i Czeriowiee.

8 1  ^  sm. y -
Pociąg Pociąg Pociąg

'pospieszny osobowy mięszany
Nr. 2 Nr. 4 Nr. 6

I. i II. kl. I, II. i III. I. II. i m .

M X j ś S w  ....................................................................... .....................  Odjazd

O d e s s a  ................................. ...........................................• ' *   * 7J

P o d w o ło c z y s k a  (Restauracya).....................................................  „
Bogdanówka-Kamionki . . . .      „
Maxy m ó w k a ................................................................................................................ „
Borki vielkie .........................................................................................................  „

T a r n o p o l  (R estauracja)...................................................  / odjazd*3
Hłuboczek w i e l k i .....................................................................................................  „
J e z ie r n a .......................................................................................................................  „
Z b o r ó w .......................................................................................................................  „
P łu ch ó w .......................................................................................................................  „

Z ło c z ó w  fR estauracya)...................................................  { Odjazd*3
K niażą........................................................................................................................... „

K r a s n e  (R estauracja).................................................... { odjazd^
K u tk o r z .......................................................................................................................  „
Zadwórze.................................................................................. • . . .    „
Barszczowice ............................................................................................................  „

I Przyjazd
L w ó w  p o d  Z a m k ie m  (R estauracja)..................................................  I Odja d

L W Ó W  (Restauracya) . . . .  / Przyjazd
,   \  Odjazd

Zimnawoda ................................................................................................................
Mszana ................................................................................................. ... ..................
Kamienobród................................................................................................................
Gródek .......................................................................................................................
R o d a ty cze ....................................................................................................................
Sądowa w is z n ia .................................................................
łioiosm ca . . , , . . . . .
Mościska ....................................................................................................................
Lacka w o l a ................................................................................................................
Medyka .  .............................................................................................................  ”

P r z e m y ś l  (R estauracya)..........................
Żurawica ....................................................................................................................
Radymno ....................................................................................................................

•>»'«»>“ » ................................................................................................................  { O d jŚ d d
P e łk in ie .......................................................................................................................  „
P rzew orsk .................................................................................................................... „
Rogóżno .......................................................................................................................  „
Łańcut .......................................................................................................................  „
S tr a ż ó w .......................................................................................................................  „

B z e s z ó w  (Restauracya).................................................... { odjazd3
Rudna w ie lk a ............................................................................................................  „
T rzciana................................................................................................................ ■ . . „
S ęd z iszó w ....................................................................................................................  ,,
Ropczyce .................................................................................................................  »

/ Prz zd 
Odjazd

wieczór
9 18 |

wieczór
8.51 |

wieczór
6.—

7. 9 
7.14

8.39
8.43

9.17
9.24

9.43

10.33 
11 .3

11.52

12.48

1.20
1.25

2.12
2.17

3 3

3.25
3.29

4.32
4.36

wieczór
8.45 
9. 4 
9 31
9.59 

10 27 
10.37
10 51 
11.26
11 57 
12.11
12 35 
12.40 
12 58

1.21
1.36

1.59 
2.23 
2.54 
3. 9
3.25 
4.40

5. 9
5.25
5.36

6. 5
6.19 
6.37

6.59 
7.18 
7.28 
7.40 
8. 2 
8.22 
8 26

8.49

9.20

9-44
9.50

10.13 
10.32 
10 45 
11. 3 
11.28

przed poŁ
9.53 

przed poŁ
9.15 

rano
7.15 
7 39 
8.14 
8.47 
9.22
9.42 

10. —  
10.45 
11.24 
11.42 
12.10
12.15 
12.33

1. 1 
1.26
1.37 
1.58 
2.28 
3. 8 
3.23
3.43 
4.45

5.18
5.37 
5 54

6 33 
6.50 
7.15

7.46 
8. 8 
8.27 
8.43 
9.10 
9.36 
9.45

10.15

10.55

1! .27
11.36

12. 6 
12.30 
12.47 

1. 9 
1.18



Z*o<*z6w
P łuchów ...............
Z b o r ó w ...............
Jez ieru a ...............
Hłuboczek wielki

(Restauracja),

Tarnopol
Borki wielkie . . . . .
Msxymówka ..................
Bogdanówka Kamionki 
Podwolczyab a

(Restauracya)

(Restauracja)

Przyjazd
Odjazd

Przyjazd
Odjazd

Przyjazd

Odessa . . .

Kijów

7.50 1.18 2 42
7 54 1.24 2 48_ 2. 2 3.29
— 2.14 3 4 3
— 2 46 4 20
— 3 11 4.49
9.19 3.27 5. 6
9.25 3.42 5.18
— 4 9 5.47
--- 4.45 0 31--- 5 5 6 5310.35 5.20 7.11

przed poł. rano wieczór
9.18 | 9.46 I

przed poł. wie**vór
8 — i |_  7.3U

przed poł, wi czor

Czarna . . . .
W & łlii ...............
Wola rzędzińska

Tarnów
Bogumiłowice . 
Biadoliny . . . 
Słotw;ua . . . .

'R estauracja)..................................................  ( Odjazdd

B o c h n i i t
Kłaj . . . 
Podłężo . 
Bierzauów

(Restauracja)

K r a b ó w

Wiedeń
(Restau racja) łącznego pociągu

Odjazd — 11.48 1.43
n — — — !

--- — _
Przyjazd 5.21 12 20 9.26
Odjazd 5.27 12.29 2.36

— 12.41 2 5 l
t) — 12.57

1.!4
3.11 
3.31

Przyjazd 6 18 1.31 3.53
Od azd 6 22 > 36 3.58

1.51 4.18
2. 7 4 37
2 24 1 4.57

Przi jazd 7.13 2.38 
3 i 8

| 5 15
Odjazd 7 46 fi.—

rano po pnłudn. rano
Przyjazd 5.11 | 6.2* | I 7 * 8  |

po połud. rano witrzór

Odnoga K r a s n e  - Brody.
C z a 03 C Q- Sc z d u C z a s o d j a z d u

S t a c y e
Pociąg

pospieszny 
Nr. 201

Pociąg 
mięszauy 
Nr. 203

Pociąg
mięszany 
Nr. 205

S t a e y  e
Pociąg 

posp eszny 
Nr 202.

Pociąg 
mięszany 
Nr. 204.

Pociąg 
mięszauy 
Nr. 206

I. II. i III. kl.!LII. i 111. kl. 1. II. i III. kl. l ii. i nr. ki [.II. i III. kl. I. II. i III. kl.

łącznego pociągu wieczór przed poł. wieczór

K i j O W ......................Odjazd

wieczór przed poł.

Kraków { ^ a 8.48 j 10. 2 
10 48

9.49 | 1 9 18 | 9.53
9.20 I 10.39 |

przed poł.
rauo w nocy po połud.

wieczór
B r o d y  .  .  (Rest.) . „ j 7.34 

! 8. 1

10.13 11 22
K r a s n e  . 7. 9 

7.36
12.15
1.56

1.25 
1 2. 5 Zabłotce............................ ...... 10.46 11.47

Ożydów............................ ........ 8.10 2 42 2.41 O ży d ó w ........................... ...... 8.29 11.23 12 14

Z a b ło tc e .......................„

B r o d y .  .  (Rest.) Przyjazd

8.37 3.18  

3 45

! 3. 9 K r a s n e  .  (Rest.)[ j 8.57 
1 9.24

11.55 
1 36

12.41 
1 20

8.59 3.32

Kraków (Restaur.){
7 13 
7.46

2.38
3.18

| 5.15

1KljÓW . . . .  Przyjazd
przed poł. rano po połud.

8.— — [ 7 30 łącznego pociągu rano po połud rano
przed poł. wieczór

i

T Krakowa do Wieliczki. ffl< Wieliczki do Krakowa.

S  t a  c  y
O z * s  o d j a z d u

Pociąg mięszany 
Nr. II.

I II. i III. klasa

0 z a s o d l a z d u

S t a c j e Pociąg mięszany 
Nr 12.

1 II. i IIP klasa

. (Restauracja) OdjazdKraków. .
B ierza n ó w ............................................. n

Wieliczka.................... P„,ja!d

po południu 

12. 8 

12.31

12.47 

po południu

Wieliczka......................odjazd
B ierzanów ............................................

Kraków , . . (Restauracja) Przyjazd

po południu

I li. 5 

0 2 1

6 40

wieczór

T Podwoleczysk przez Krasne tlo Brodów.
Czas odjazd u

^  "t S b  ©
Pociąg 

ro ię •'/ aoy 
Nr. 4/203.

Pociąg 
mięszauy 
Nr. 6J205.

1. 11. i III kl. I. U. 5 III kl.
1 wieczór Przed f (dud.

P o d w o ł o c z y s k a  ta .> w j,; ................
Bogdanówka-Kamionki 
Maxvmówka . . . .

Odjazd *.45 
9. 4 
9.31

7.1.5
7.39
8.14

Borki wielkie . . . . . . 9.59 8 47

T a r n o p o l  (R estauracya).............................
Hłuboczek wielki . . .
Jezierna ..................

/  Przyjazd 10.27
10 37 
10.51
11 26

9.22 
9.42 

10.—  
10 45

i 1 57 11.24
Płuchów . .................................... 12 11 1 1 42

Z ło c z ó w  (R estauracya)............................. ( Przyjazd 12.35
I Z . 4 0  

1 12 58

1 .Ki 
1V5. 1 0
12.33

K r a s n e  (R estauracja).............................
Ożydów ...........................................

j Pr/y.azd E 1.21 
1 :">6 
2.42

1 1
2 5 
2 41

Zabłotce .......................................  . „ 3.18 3. 9

jrfSk 0 € I V  (Restauracya) ......................... . . . .  Przyjazd 3.45 1 3.32
rano 1 no p dudniu

T Erodńw przez Krsŝ ise do ypdwoloczysk
Cz»s odjazdu

Pociąg 
mieszany 

Nr 204/3.

Pociąg 
mięszany 
Nr. 206/5

I II ) III. k 1.1. II. i III. ki
wieczór

18 rody
ZaMotoe . .
Ożydów t .

K rasne
K u ia ż e ...............

(Restauracyal

Złoczów
Płuchów . . .
Z b o r ó w ..............
Jezierua . . .
Hłuboczek wielki

(Restauracya) . 

(Re--t ura/ya) .

Odjazd

Przyj a-d 
Odjazd 

»
Przyj-zd
Odjazd

Tarnopol
Borki w ie lk ie .................. .........................
Idaxymówka.................................................
Bogdanówka-Kamionki .  ...................

Fodwoiocasyslta

/Ti ł \ / Przyjazd
(R estauracja)............................................ ( odjazd

(Restauracj a) Przyjazd

10. n
10 46 
i 1.2 i 
1 1.55 
12.30 

1.—  
1 18 
1.24 
2 . 2 
2.14 
2.46 
8.11 
3.27 
3.42
4 9 
4.45 
5. 5

5 20

przed połud.

1 1.22 
1 I 47 
12 14 
12.4 I 

1.45 
2.21
2.42
2 . i h  
3.29
3.43 
4.20 
4 49 
5, 6 
5.18 
5.47

rano

(2488 1— 3)

rooiągi po.p ie.fce Kr. 1 i 2 k .r.u fe bęi:m ianjr wagOTÓW m i ę d s j a  P . . l w o . o c s „ k nm l PodW  S ® o w . Nr. 8 i 4 róweiei pocisgi m ie m s .  Nro. 203 i 204 w P o . lw t o c w .k a c l .  „ g le d e ie  M *  p o l , J ,0ia n i.  m»„:
ca-ocassiny przybycia i odjazdu pociągów obliczone są według czasu peszteńsklego.

wieczór

e n e i r s i l i t a ,



14
C. k- upyrzyw. kolej

Arcj księcia Albrechta
« r a f l P '

X  j .
K. k. privil.

E n h er z tf Albrcc ht-Bahu
3 F Ł  o  ^  1 ^ .  E  s t  d  j  a z d ^

Uwiadamia się szan. Publiczność , iż począwszy od dnia 
~ H L * m  c a E e i r w e a >

osobowe pociągi na  koleji Arcyksięcia A lbreclita  odcliodzić i  p rzy ­
chodzić będą podług zegaru  m iasta Pesztu . Od dnia pow yższego, 
zaprow adza się m iędzy L w o w e m  a  s t r y j e m  dziennie c z t e ­
r y  , między Ś t e y j e m  a S t a n i s ł a w o w e m  z a ś , dziennie 
d w a  osohowe pociągi, k tó rych  czas odejścia i  przybycia n astęp ­

na tab liczka  uwidocznia.

1 F *  a , ± x i r o j r < 3 L T i X J L J C i &  

iDas P. T. P. wird hiermit in Kenntniss gesetz t, das vom 
i « i r u n i
angefangea, die Personen befórdernden Ztige der E rzherzog  A lbrech t 
Bahn nach der Zeit der S tad t Budapest verkehren  werden. Vom 
ohgcnannten T age an, w erden zw ischen L e m b e r g '  und S I  r y j  
taglich  v i e r ,  zw ischen S t r y j  und S i t a i i M a i i  hingegen, tag lich  
i z w e i ,  Personen hefórdernde Ziige verkehren, dereń A nkunfts- und 
! A bfahrtszeiten  aus der folgenden Tabelle zu entnehmen sind

Kierunek: Lwów — 
Richtung4: Lemberg4

Stanisławów 
-  Stanislau

Kierunek: Stanisławów — Lwów 
Richtung4! Stanislau — Lemberg4

Numęr pociągu — Zugs Nummer bc Numer pociągu — Zuga-Nummer
'O o
-2 a 60 ®
^ c Stacj e - -  Stationen 1 8

fjO Q
W) 8 <D «4h -—« -+■» 3̂ aOH

Kilom.

Stacye Stationen 2 4
O tg 
Kilom

Pora dnia 
Tageszeit h. m.

Pora dnia 
Tageszeit h. | m. Pora dnia 

Tageszeit h. m. Pora dnia 
|Tageszeit m.

Lwów -  Lemberg S h J t rano
Friih 6 5 wieczór

Abends 5 10 Stanisławów Stanislau Abfahrt Friih
rano 9 20 •

Ib.g G1 inna- Nawarya „ » 6 49 n 5 54 16 2 Ciężów 77 JJ 10 13 • •

10.7 Szczerzec n » 7 28 n 6 33 12.o Bednarów n n 1057 *

18.4 Mikołaj ów-Droho wyże „ JJ 8 29 V 7 31 14.o Kałusz 5? JJ 11 57

13.8 Bilcze-Wolica r> JJ 9 9 n 8 10 14.2 Krechowiee 77

po południu 
Nachmittag’8 1240 • •

8.7 Uhersko -  Dobrzany „ r> 9 82 fj 8 3 3 14.2 Dolina n jj 134 • •

Przyjazd — Ankunit n 9 52 n 8 53 12.8 Bolechów » n 219 •

7.6 St|,yj
Odjazd do Chyrowa 

Abfahrt nach Chyrów » 10 27 • 10.0 Morszyn 77 r) 246
Odjazd do Stanisławowa 
Abfahit nach Stanislau n 11 6 • • Przyjazd — Ankunft 17 3 22 •

14.4 Morszyn Odjazd
Abfahrt n 11 46 ■ • • 14.4 Stryj Odjazd do Lwowa 

Abfahrt nach Lemberg n 4 9 rano
Friih 5 12

lO.o Bolechów »
{po południu 
Nachmi ttag 12 27 • • • Odjazd do Chyrowa 

Abfahrt nach Chyrów 17 440 • •

12.8 Dolina jj 121 • • • 7,c Uhersko - Dobrzany Abfahrt JJ 430 rano
Friih 5 32

14.2 Krechowiee n » 2 2 •
'  i

• 8.7 Bilcze-Wolica n 456 JJ 5 57

14.2 Kałusa n jj 2 56 •

i

• 13.8 Mikołajów - Drobowyże wieczór
Abends 5 45 JJ 6 40

14.0 Bednarów n » 3 49 ■ • 18.4 Szczerzec 77 jj 6 47 JJ 7 42

12.0 Ciężów V ) r> 487 - ■ 10.7 Grlinna-Nawarya W j? 722 JJ 8 16

Stanisławów
Stanislau

Przyjazd — Ankunft wieczór
Abends 5 23

/ Lwów
Lemberg

Przyjazd — Ankunft » 7 58 JJ 8 52

16.2 Odjazd do Lwowa 
Abfahrt nach Lemberg JJ 6 20 • 15.5

Odjazd do Podwołoczysk 
Abfahrt n Podwoloczyska jj 10 37 JJ 11 45

Odjazd do Suczawy 
‘ Abfahrt nach Suczawa n 6

i
36 -

j Odjazd do Krakowa 
Abfahrt nach Krakau 77 11 3 • •

Poc i ą g  kolej i  Al br echt a

Nr.
ł ą c z y  s i ę  z p o c i ą g i e m

Nr. w kierunku w s ta c ji

i

1 z Krakowa Lwów
4 z Suczawy
5 z Chyrowa*) Stryj2 do Chyrowa
5 do Suczawy Stanisławów2 do Lwowa

2

3 ze Lwowa Stanisławów

Stryj
6 z Suczawy
1 z Chyrowa
6 do Chyrowa *)
3 do Podwołoczysk Lwów2 do Krakowa

3
6 z Suczawy

Lwów
6 z Podwołoczysk
5 z Krakowa

4
5 do Podwołoczysk
5 do Suczawy
6 do Krakowa

*) Pociągi kolei Duiestrzańskiej Nr. 5 i fi kursują tylko co niedziela wtorek i czwartek. 
Pociągi Nr. 1. 2. 3. 4. koleji Arcyks, Albrechta składają się z wagonów

wszystkich czterech klas.
Kar Zegar lwowski idzie o 20 minut prędzej od zegara peszteńskiego. 

L w ó w  <3L:o.±.ea, 3 1  tj-e* 1 0 7 6 .
________ _________J B y jr e k c y a , r n c i m .

D e r A l b r e c h t b a h n  Zug

Nr.
s c h l i e s s t  s i c h  a n ,  a n  d e n  Z u g

Nr. in der Richtung in  der Station

1
1 von Krakau Lemberg4 von Suczawa
5 | von Chyrów*)

Stryj2 nach Chyrów
5 nach Suczawa

Stanislau2 nach Lemberg

2

3 von Lemberg
Stanislau6

1
von Suczawa
von Chyrów Stryj6 nach Chyrów*)

3 nach Podwołoczyska Lemberg2 nach Krakau

3 6 von Suczawa

Lemberg
6 von Podwoloczyska
5 von Krakau

4
5 nach Podwołoczyska
5 nach Suczawa
6 nach Krakau

<■ > •  ŁO O  '  - o

Die Zilge Nr. 1. 2. 3. 4 der Erzherzog Albrechtbahn verkehren mit Perso-
nenwagen aller vier Classen.

W  Die Lemberger Uhr geht um 20 Minuten friiher ais die PesterUhr 
X_.o t c o l e r g  <3Lo i 3l 3 a  zxiei>.1 X s*Zet.

B e t r i e b s - D l r e e t l o n .


